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Tirówka NISSAN 

W pięknym pejzażu 
~ 

Krzysztof Musiński 
Authorized dealer No 026 
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Nainowsza Promocia! 
Oprócz jakości dbamy również o ceny! W najnowszej 

promocji sieci Plus GSM atrakcyjne telefony już od 11 zr. 

15-124 Białyslok, ul. Gen. Andersa B7 

leI. (085) 653 9747, 6525150, fax (085) 6525050 

Zapraszamy do salonu i serwisu 
codziennie w godz. 9- 17 

Fok. S295 

CENA 2 zł 

MARIA TOCKA 
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"Up rzejmie donoszę, że sąsiadka 

Kwaśniewska niesłusznie korzysta z do­

datku mieszkaniowego _ Są bogaci. Jej 

mąż kroi durnia, wymachuje kluczykami 

samochodowymi nasuniętymi na palec 

i jeździ samochodem_ A ona chodzi w zło­

tych pierścionkach_ .. " 

"Uprzejmie donoszę, że staremu 

Rybakowi nie należy się dodatek komba­

tancki. Znam jego partyzancką działal­

ność. Zbad;ycie sprawę, bo napiszę do 

telewizji i będzie śmiech na całą Pol­

skę .. . " 

"Uprzejmie donoszę, że Kowalski, 

mieszkający nad Narwią, klusuje i prą­

dem bije ryby. On się nikogo nie boi, bo 

ma plecy w policji. Ale chyba tak byc 

dalej nie może .. . " 

AUTORYZOWANY 
PRZEDSTAWICIEL 

str. 11 

* * * * * 

SALON SPRZEDAżY w Łomży :::-:=-=-==-__ 
Al. Legionów 2c , tei. 086/216-57-57 

Przedstawiciel handlowy, tel. 0605 284-264 

PI 
AKTEL SALONY SPRZEDAżY w Białymstoku __ _ 

T E L E C O M SIENKIEWICZA 24, tel. 085/653-72-82 
Legionowa 9/1 lok.33 , teI.85/745-55-77 
C.H. MARKO (przed kasami) tel. 65-39-445 

Przedstawiciel handlowy, tel. 0601 36-86-56 

• etna laltty od wyboru taryfy. Opłata aktywaCY.ina 1 S zl + VAT doliczanajtst do pltrwszr:go rachunku. 

Liczba zestawów promocyjnych ograniaona. Tclc::rony dzia łają wyłączni c:: z kaną aktywacyjną sieci Płus GSM www.aktel.plusgsm.pl 
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.JUŻ GO CHCESZ 

Nowy 
H-100 

lUZ OD 32.900 Zt· VAT 

Jeżeli chcesz się ogłosić w .,Kontaktach", 
ale nie masz czasu, aby nas odwiedzić 
w Biurze Ogłoszeń 
ZADZWOŃ! tel. 0-86 216-42-44. 21 6-42-43, 

~ .. ___ - . 0 -602 748-099 Nasz przedstawiciel 
pojawi się w umówionym terminie! 

Pilarki elektryczne STIHL 
Najnowsza technika w idealnej formie 

Sprzedaz I serwIS prowadzą autoryzowam dealerzy firmy STIHL STlił ® 

••• każdy z nami "eźdllić moi-e 
" o każdej po Ile" lIWoń: 

, 96 21 ub 218 10 26 
~~ 

Od 14.04.2000 do 12.08.2000 
przy zakupie kos STIHL FS 36, FS 44 

pakiet artykułów eksploatacyjnych gr .... .. 1 

Kosy STIHL 
• moc - 0 ,7-2,8 kW 
• bogata oferta 
narzędzi tnących 

• bezpieczeństwo 
i komfort pracy 

• najwyższa 
jakość 

I 

STIHC 

VIKING • 
spa linowe 

elektryczne 
urządzen ia do 

pielęgnacji 

ogrodu 
• wysoka moc 

• bogate wyposa· 
żenie standardowe 

• wyróżniająca stylistyka 

~.ł 

VlKlNG® 
ANDREAS STI HL. u l. Poznańska 16, Sady, 62-080 Ta rnowo Podg órne 

Sprzedaż prowadzą wyląc:znie autoryzowani dealerzy firmy STIHL. 

Białystok - Kawaleryjska (Targowica paw. 1), 090265 126, Boh 
Monte Cassino 6, paw. 17; Ciechanowiec - Sienkiewicza 45; 
- Nurska 13 (pawilon GS), tel. 0602 27 94 06; Grajewo -
Polskiego 49; Kolno - Wojska Polskiego 46G, tel. 278 33 12; 
- Kierzkowa 1, tel. 164466; Maków Maz. - Kopernika 4, tel. 7 
40; Mońki - Białostocka 51, tel. 716 48 69; Ostro' 
Bogusławskiego (PSS Stodoła) 26, tel. 060422 98 34, 060422 
Żeromskiego PKP, tel. 760 52 25; Ostrów Mazowie 
Broniewskiego 14, tel. 623 71, Sikorskiego 28, tel. 525 64; 
3 Maja 28, tel. 73 94 332; Wysokie Maz. - 1 OOO-Iecia 4, tel. 752 
Zambrów - Wilsona 10, tel. 71 6907. 

"'O IlJIIPA KłV W NOWYM JORKU, CHICAGO, 
N .-. IR POWIEDZ O TYM BLISKIM ZA 

JlAPRA.stZAAY 
~ i)O .sKLEPU FlltAOWEGO 

}'tlAl·g} ' :j~'łL w ŁOMŻY 
_----II!!U przy ul. ŚNIADECKIEGO 25 ~~~I 
AL........ J warszawa tel.Jfax (0-86) 218-25-1 O -;::-~=='-- ~::J"-;;;;;;;;tI~d II -
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TYGODNIK REGIONALNY 

rok założenia 1980 . 
Ukazuje się w województwie ~odlasklm, 
części województwa mazowieckiego, 

Nowym Jorku, Chicago i Toronto 

Adres: 
18-400 Łomża, Aleja Legionów 7 

tel.: (0-86) 216-42-43, (0-86) 216-42-44, 
(0-86) 216-40-22, fax: (O-86) 216-57-11 

konta~olbox.com 
tygodnik_konta~oczta.onet.pl 

Redaguje zesPół: ( 
Joanna Gospodarczyk, Alicja Niedźwiecka, 

Gabriela Szczęsna, Maria Tacka , 
Władysław Tacki (redaktor naczelny) 

Oddział w Białymstoku: 
ul. Lipowa 14 

Janina Werpachowska, Andrzej Koziara, . 
Janusz Niczyporowicz, Grzegorz Szerszenowlcz, 

Jan Onlszczuk 
tel. /fax (0-85) 744-65-61 

Oddział w Suwałkach: 
ul. Utrata 2B, I piętro 

Sława Zamojska, Piotr Laskowski, 
Bożena Dunat 

tel. (0-8?) 566-60-66, tel./fax (0-87) 566-35-12 

Stale współPracują: 
Teresa Adamowska, Jacek Cholewicki, Adam 
Dobrański, Stanisław Kędzielawski, Krystyna 

Michalczyk-Kondratowicz, Joanna Szeligowska, 
Wenanty Z. Kruk, Barbara PaszkowsJ<a (Szczuczyn), 

Michał Mincewicz (Orla) 
Rysunki: Zdzisław Romanowski , 

Jerzy Swoiński Felieton: Wiesław Wenderlich 
Zdjęcia: Gabar L6rinczy, Slawomir Stempczyński 

Wydawca: 
Spólka Dziennikarska "Gratis" Sp. z 0.0 . 

Prezes: Wladysław Tacki 
Ad res: 18-400 Łomża , Aleja Legionów 7 

tel. (0-86) 216-42-43 

Księgowość: Elżbieta Bączek (główna księgowa), 
tel. (0-86) 216-42-43 

Maszynislka: Janina Gawrońska 

Biuro ogłoszeń "Kontaktów": 
Kierownik: Alina Michałowska 

18-400 Łomża , Aleja Legionów 7 
tel. (0:86) 216-42-43, fax (0-86) 216-57-11 

Kolno: 
Kolneński Dom Kultury 

ul. Konopnickiej 1, tel. (278) 22-21 

Ostrolęka: 
Agencja "INFORMEDIA" 

07 -400 Ostrołęka , ul. 11 Listopada 5 a 
tel./fax (0-29) 764-32-51 

Ostrów Mazowiecka: 
"BORAM" Aldona Mierzejewska 

07 -300 Ostrów Mazowiecka 
ul. Broniewskiego 56 a, tel. (0-29) 745-34-12 

Ksero "Miniaturka" PI. Ks. Anny Maz. 4 

Suwałki: 
"LOCUM" S.C. 
ul. Utrata 2b 

tel. (0-87) 566-35-12 

Wysokie Mazowieckie: 
Wypożyczalnia Kaset Video "VIDKlG" 

ul Dluga 22, tel. (75) 24-08 

Zambrów: 
Agencja "Globtour" 

al. Wojska Polskiego 22, tel. (271) 25-25 

_ Kolportaż: 
RUCH SA, Poczta Polska, "Kolporter", 
Goniec Podlaski, sieć wlasna wydawcy 

Obróbka Zdjęć barwnych: 
' Gabs-Foto, Łomża , Stary Rynek 16, tel. 216-77 -16 

Skład: 
STudio Maciejewscy 

Białystok, ul. Mickiewicza 56 
tel./fax (0-85) 732-34-84 

e-mail: maciek .maciejewsk~ • .Pro.onet.pl 

Druk: 
SPPP " Pogoń ", Białystok, ul. Mickiewicza 56 

tel. (0-85) 732-91-74 
e-mail: pogon1 • .Csk.pl 

. i nie zamówionych redakcja nie zwraca 
I zastrzega sobie prawo dokonywania skrótów. 

Za treść ogloszeń redakcja i wydawca 
nie ponosi odpowiedzialności. 

Lato, wiadomo: dla jednych lenistwo, dla drugich 
ciężka praca. Dla dziennikarzy nie zmiennie "sezon 
ogórkowy". Bo czym zaskoczyć czytelnika, jeśli wszystko 
już było? I ofiary skoków do wody, i pożar lasu od nie­
dopałka wyrzuconego z okna pociągu, i krowy masowo 
ginące z pastwiska. Nikogo nie zdziwi też ani UFO, ani 
trująca plama na rzece. 

Na szczęście, tak naprawdę nic się nie powtarza i oto 
do tegorocznych dziennikarskich ogórków udaje nam 
się zasiąść przy prezydenckim stole. A ,,:okół sami znajo-
mi: Czerwony Kapturek i Królewna Snieżka, Słoń Trąbalski i Ferdynand 
Wspaniały, Lis Witalis i Koziołek Matołek. Taka okazja! Z nadzieją na wysoką 
wierszówkę i tekst z czołówki, natychmiast rzucamy się na biesiadników z py­

taniem: dlaczego kandydują? 
_ Jestem najlepszy! - rozlega się jednomyślne. 
- W czym? - dociekamy. 
- W obietnicach! - wyrywa się Koziołkowi. 
- Od czegoś trzeba zacząć! - wY.jaśnia Lis Witalis. 
- A co potem? - nie dajemy się zbyć. 
- Potem się zobaczy! - wtrąca Czerwony Kapturek. 
- Jakoś będzie! - dodaje Ferdynand Wspaniały. 
Oczywista prawda, którą karmione jesteśmy od lat, tak nas zaskoczyła, że 

natychmiast zabrałyśmy się za swoje ogórki. Bo kto wie, jaki przydział trafi 
nam się jesienią na najbliższe pięć lat.., 

Na co przezornie zwracają uwagę naszych Czytelników w zastępstwie redak-

tora (na urlopie) 
. REDAKTORKI DYŻURNE 

WYŻSZA SZKOŁA DZIENNIKARSKA 
im. Melchiora Wańkowicza w Warszawie 

INSTYTUT NAUK POLITYCZNYCH W BIAŁYMSTOKU 
15-104 Białystok, ul Pnytorowa 2a, tel. (0-85) 676-16-51 

już po raz piąty przyjmuje zgłoszenia 
na trzyletnie wyższe studia licencjackie (dzienne i zaoczne) 

. w następl~ących specjalnościach zawodowych: 

• DZIENNIKARSTWO I KOMUNIKOWANIE MASOWE 
• POLITOLOGIA 
• STOSUNKI MIĘD2YNARODOWE 

- OBSŁUGA RUCHU GRANICZNEGO tak. 5304 

\.'!1aP WYŻSZA SZKOŁA 
ADMINI~TRAC.JI PUBLIC;:ZNEJ W OSTROŁĘCE 

Wpisana do rejesbU szkół wyższych pod nr 48 decyzją MEN z dn. 10.08. 1994 r. 

PROWADZI REKRUTACJĘ 
na rok akademicki 2000/2001 na 

Studia Liceocjackie 

WYDZIAŁ ADMINISTRACJI - studia zaoczne 
Kierunki: Administracja, Ekonomia, Zarządzanie 

WYDZIAŁ SŁUŻB PORZĄDKU PUBLICZNEGO 
słudia dzienne i zaoczne Kierunek: Służby Publiczne 

Prowadzimy również nabór na 
Magisterskie Uzupełniające Studia Administracyjne 

dla licencjatów organizowane przez 
Wydział Prawa i Administracji Uniwersytetu Warszawskiego 

Ponadto prowadzimy nabór na 

~PODYPLOMOWESTUD~PRAWAPRACY 
IUBEZPffiCZEŃSPOLECZNYCH 

'"' PODYPLOMOWE STUD~ BANKOWOŚCI I .FINANSÓW 
" PODYPLOMOWE STUD~ ZARZĄDZANIA OŚWIATĄ 

Wszelkie iDfonnacje i składanie podań w dziekanacie uczelni: 
07410 OSTROŁĘKA, uL Gorbatowa 15, pok. nr 7, tel. (0-29) 7606-886 lub 7663-388, fax 7606-881 

KONTAKl'V ~ 



ZA-TYDZIRŃ:. 

Trefne Zielone Płuca 

OKOLICZNOŚCI WYBO-

RÓW no.wego. dyrekto.ra Po.dlas­

kiej Regio.nalnej Kasy Cho.rych 

zbada Urząd Nadzo.ru Ubezpie­

czeń Zdro.wo.tnych. Tuż po. wybo.­

rze o.kazało. się bo.wiem, że prze­

padJy do.kumenty jednego. z kan­

dydatów. (Wywiad Z Jerzym Flo.­

rysem - str. 9.) 
ZA ODWOłANIEM ZARZĄ­

DU WOJEWÓDZTWA będzie 
gło.so.wało. dwóch radnych Unii 

Wo.lno.ści z Sejmiku Wo.jewó­

dzkiego.. ,. Tym 'samym po.prą 

wnio.sek SLD. 

10000 WNIOSKÓW O KRE­

DYTY KLĘSKOWE zło.ŻYli ro.lni­

cy wo.jewództwa po.dlaskiego.. 

Po.nad 30 tysięcy wnio.sków z ca­

łego. kraju (w tym o.ko.ło. jednej 

drugiej z Po.dlasia) Zo.stało. już 

zaakcepto.wanych i pieniądze tra­

fiły do. właścicieli go.spo.darstw. 

W wo.jewództwie, zdaniem spe­

cjalistów, mo.żna się spo.dziewać 

o.ko.ło. 20 tysięcy wnio.sków na co. 

najmniej 75 mili~nów zło.tych. 

JAKO PIERWSI W WOJEWÓ­

DZTWIE (a prawdo.po.do.bnie i w 

kraju) o.trzymają należne po.d­

wyżki nauczyciele zespo.łów 

szkół w Jedwabnem i Mariano.; 

wie. Samo.rząd ziemskiego. po.­

wiatu ło.mżyńskiego., który pro.­

wadzi o.bie placówki, przr.jął już 

o.dpo.wiednie uchwały. Po.dwyżka 

płac nauczycieli wymaga wyło.że­

nia z budżetu staro.sty 411 tysię­

cy zło.tych. Większo.Ść pieniędzy 

po.wiat zacho.wał w rezerwie bu­

dżeto.wej , a nauczyciele o.trzyma­

ją przeciętnie 250-280 zło.tych 

po.dwyżki brutto. na etat z wyró· 

wnaniem o.d Po.czątku ro.ku. 

MIĘDZ\'NARODOWA KON­

FERENCJA na temat nego.cjacji 

Po.lski z Unią Euro.pejską w ro.l­

nictwie o.dbyła się w Wo.jewó­

dzkim Po.dlaskim Ośro.dku Do.ra­

dztwa Ro.lniczego. w Szepieto.wie 

z udziałem m.in. przedstawicieli 

po.lskiego. śro.do.wiska na Litwie. 

Go.ście stwierdzili, że ro.lnicy li­

tewscy o.trzymują bardzo. niewie­

le info.rmacji na temat nego.cjacji 

swego. kraju z UE. 

PIERWSZY LIPCOWY WEEK­

END na dro.gach wo.jewództwa: 

20 wypadków, 28 rannych, 3 za­

bitych. Główną przyczyną trage­

dii była nadmierna prędko.ść 

o.raz nieustąpienie pierwszeń­

stwa przejazdu. 

"PIESZV", AKCJA PODLAS­

KIEJ POLICJI, wykazała, że cho.­

dzący uczestnicy ruchu dro.go.we­

go. są zdecydo.wanie bardziej 

zdyscyplino.wani o.d zmo.to.ryzo.­

wanych: do.tyczyło. ich tylko. co. 

czwarte upo.mnienie. 

OD l WRZEŚNIA bezpieczeń­

stwa pasażerów biało.sto.ckich au­

to.busów ko.munikacji miejskiej 

będą strzec o.chro.niarze. Biało.­

sto.cki Zaklad Obsługi Ko.muni­

kacji Miejskiej zamierza po.dpi­

sać umo.wę z agencją o.chro.niar­

ką nie tylko. na utrzymanie po.-

!ił KONTAKJ'V 

rządku w po.jazdach, ale także na 

przystankach i w siedzibie spó-

łki. , . 

NIEMAL 6 KANDYDATÓW 

na jedno. miejsce ubiegało. się Q 

przr.jęcie na wydzial farmacji 

biało.sto.ckiej Akademii Medy-

. cznej. Daleko. w tyle Zo.stały le­

karski (2,2 o.so.by), sto.mato.lo.gia 

(1,8) i analityka (1,3). 

SZTAB WYBORCZY Aleksan­

dra Kwaśniewskiego. Po.wstał w 

Ło.mży. Jego. szefem zo.~tal Ma­

rek Strzaliński, lider miejskich 

struktur So.juszu Lewicy Demo.­

kratycznej i radny wo.jewódzki. 

Siedzibą jest lo.kal SLD przy ul. 

Wo.jska Po.lskiego. 2, tel. 216-28-
-81. . 

TILKO 5 KOMEND Państwo.­

wej Straży Po.żarnej w wo.jewó­

dztwie ma sekcje rato.wnictwa 

wo.dnego., czyli płetwo.nurków: 

Augustów, Białysto.k, Ło.mża, 

Mo.ńki i Siemiatycze. Wo.dni stra­

żacy po.szukują nie tylko. lu­

dzkich zwło.k czy samo.cho.do.­

wych wraków; spieszą na ratunek 

samej naturze, gdy spo.tka ją 

e ko.lo.giczna katastro.fa. 

ROZEBRANIE DOBUDOWA­

NEJ SAMOWOLNIE sali ko.nfe­

rencr.jnej największego. bialo.­

sto.ckiego. ho.telu o.rzekł Naczel­

ny Sąd Administracr.jny. Wyro.k 

jest prawo.mo.cny. Mo.żliwa jest 

kasacja w Sądzie Najwyższym. 

'właściciel ho.telu Tadeusz Go.łę­

biewski zapo.wiedział jego. sprze­

daż i o.puszczenie miasta 

FOKSTERIERY, LABRADO­

RY I OWCZARKI NIEMIECKIE 

to. rasy psów najbardziej wzię­

tych w Po.dlaskim Oddziale Stra­

ży Granicznej< Specjalnie szko.lo.­

ne czwo.ro.no.gi wyko.rzystywane 

są między innymi do. po.szukiwa­

nia przemycanych narko.tyków. 

Psia służba na granicy trwa o.ko.­

ło. 10 lat. Zasłużo.na emerytura 

zwykłe o.znacza życie w ro.dzinie 

przewo.dnika, z którym zwierzę 

praco.wało.. 

OKOŁO 1000 HODOWCÓW 

zrzesza Wo.jewódzki Związek Ho.­

do.wców Ko.ni. Właściciele szczy­

cą się 2000 kłaczy i 250 o.gierami. 

Związek szacuje, że ko.ni "zwy­

czajnych", czyli użytko.wych, jest 

po.nad 40 tysięcy. Ubywa ich z 

każdym ro.kiem, za to. przybywa 

ko.ni ras szłachetnych (głównie 

szlachetna półkrew o.raz mało.­

po.lska i wielko.po.lska). 

NIE DO POKONANIA o.kaza­

ła się reprezentacja Ko.mendy 

Miejskiej Państwo.wej Straży Po­

żarnej w Białymsto.ku po.dczas II 

Mistrzo.stw Wo.jewództwa Po.dlas­

kiego. w Spo.rcie Po.żarniczym, 

ro.zegranych w Ło.mży. Grzego.rz 

Tyszuk zwyciężył indywidualnie 

we wszystkich ko.nkurencjach, a 

cała drużyna w klasyfikacji ze­

spo.ło.wej (szerzej - str. 22). 

Reprezentacja Białegosto.ku nie 

o.d dzisiaj jest także w krajo.wej 

strażackiej czo.łówce i należy się .~ 

spodziewać, że stanie na po.dium 

również w Często.cho.wie, gdzie 

odbędą się mistrzo.stwa Po.lski. 

ZESPÓŁ KOZAKÓW "PIER­

NACZ" z Zapo.roża był szczegól­

ną atrakcją tradycr.jnych Dni 

Kultury Kurpiowskiej w no.wo.­

gro.dzkim skansenie. Artyści, na 

co. dzień po.licjanci, zaprezento.­

wali się publiczno.ści w ukraiń­

skich pieśniach, tańcach (impo­

nujący z szablami) i scenkach ro.­

dzajo.wych. Nie brako.wało. bisów. 

Przr.jazd go.ści możliwy był dzię­

ki Łomżyńskiemu Oddziało.wi 

Stowarzyszenia "Wsp6lno.ta Po.I­

ska" . 

NA NARWIAŃSKI TRIAT­

LON zaprasza kibiców w nie­

dzielę, 9 lipca, Ło.mżyńskie Wo­

dne Ocho.tnicze Po.go.to.wie Ra­

tunko.we. Rato.wnicy zmierzą się 

w biegu przełajo.wym, wyścigu 

kajaków i na dystaJ;lSie wpław. Za­

wo.dy o.dbędą się na kąpielisku 

miejskim przy no.wym mo.ście. 

Po.czątek Q go.dz. 11.00. 

MIĘDZY INNYMI STATUET­

KA PINOKlA, bo.hatera znanej 

baśni Carla Co.llo.diego., była na­

gro.dą VII Ogólno.po.lskiego. 

Przeglądu Zespo.łów Artysty­

cznych Do.mów Po.mo.cy Spo.łe­

cznej w Białymsto.ku. Niemal 300 

niepełno.sprawnych zaprezento.­

wało. się w spektaklach, ske­

czach, pio.senkach, zachwycając 

publiczno.ść przede wszystkim 

rado.ścią życia. 

"ŚNIADANIE NA TRAWlE", 

czyli niedzielny o.biad na Lipo.­

wej, jedli biało.sto.czanie, zwo.len­

nicy utwo.rzenia tu deptaka. W 

tak o.ryginalny spo.sób po.dzięko.­

wało. im za po.parcie To.warzy­

stwo. Ulicy Lipo.wej. 

D\vADZIEŚCIA DWIE DRU­

Ż'YNY stanęły do. rywalizacji w 

o.siedlo.wych ro.zgrywkach piłkar­

skich Q puchar prezesa Ło.mżyń­

skiej Spółdzielni Mieszkanio.wej. 

Mecze o.dbywają się przez całe 

wakacje we wto.rki, śro.dy i czwar­

tki (go.dz. 16.00-19.00) na bo.is­

ku Szko.ły Po.dstawo.wej nr l. 

TRZV RÓWNORZĘDNE NA­

GRODY zdo.byli w Ko.nkursie Je­

dnego. Wiersza, o.rganizo.wanym 

przez Miejską Bibliqtekę Publi­

czną w Ło.mŻY, Ro.man Gedro.­

wicz i Alicja Tarczewska z Ło.mży 

o.raz Janina Osewska z Augusto.­

wa. 

Znaki 
czasu 

• Naro.do.wo.ść polska, pOc[ Handlo.wej 

dzenie polskie i przynależn, 

do. naro.du polskiego. - lo n 

jasne o.kreśl enia zawarte IV p 

j ekcie ustawy Q repa tri. 

Stwierdzenie polskiego. pod 

dze nia nale ży wyłącznie do k 
sula. 

• Po.lska sta ła si ę po.czątb 

dzia lalno.śc i euro.pejskiej ageo 

interneto.wej, kt6ra po.średnt pozycja 

w o.bro.cie nieru chomościami. 

• Su'aż pożarna i Po.lskie I 

dio pracują najlepiej, zaś sIU! 

zdrowia i rząd RP najgo.rzej,! 

nika z so.ndażu sopo.ckiej PI~ 

wni Bada'l Społecznych. 

• Tylko co. trzecie mi ' 

przypada na bezpłatn e S1:\l ----....; 

dziel1l,e w ucze lniach pańsn 

wych. 

• Okolo. 20 

• Kilkunastu mieszkal\r "H.ollltaJktciwj 

Opo.lszczyzny rozpo.częło w do.mu 

Głubczycach bieg do Ziemi ś\ Ko.bieta 

. k 6 k ' I ' . k ,. Nie wi_,do.m 
tej, t ry o res ~ą p Q "naw 

ję i po.dróż do. źródel chrza Ani po.licja, 

jaństwa". siaj nie 
kretnej 

• '~' Toruniu odbył się III M ó m cw 
dzynaro.do.wy Ekumeniczny I Kto. 

stiwal Muzyki Chrześcija'lsl 
o.ko.lliczlllo.ści 

"Song o.f So.ngs". ny 

• Przepycha nki, bijatyka i rr ko.ntakt z 

canie jajami towarzyszyly ina -49-39, 

racji prezydenckiej kamp" bliższą 

Mariana Krzaklewskiego. w je 997 w 

ro.dzinnej Ko.lbuszowej. Km 
dzi esięciu związko.wców Sie., 

80 wykrzykiwało hasla przeci! 

d erowi AvVS. 

n azwiskiem dla 

"drog6wki" oraz likwidacja rr. 

d at6w go.t6wkowych to nieh< SIlI0.1iń5;ki.~~ 

antykorupcxjne P" o pozycje r 
duo Ministerstwo Spraw We\!' -W1leczn.eJ 

Ho!! rzyńca 
trznych sprzeciwia się iden,J" ' 

nana 
torom, kt6re uważa za zagraiJ 

ce bezpiecze'lstwu funkcjonaf J -l 
Q anta 

szy. go. W 

...------------------dy Q 
ud~owocinill , 

R,4.7(/,1 PO~.# 

2Yc/,# rEG'O N/.€ 
PRZeRO&'Ę/ 



DROŻYZNA! 

Z badań Państwowej Inspekcji 

Handlowej przeprowadzonych w 

piekarniach i sklepach Białegosto­

ku, Łomży i Suwałk wynika, że naj­
dotkliwsze dla klientów były pod­

wyżki cen pieczywa w Suwałkach 

(nawet o 62,5 proc.) i Łomży (46,2 
proc.), a znacznie niższe w Bialyin­

stoku (18,2 proc.). Analiza wyni­
ków badań wskazuje, że decydują­

ce znaczenie miała bardzo silna 

pozycja rynkowa PSS "Społem" w 
B~toku, które nie dopuściło 

do zbyt radykalnego wzrostu cen. 

Mniejsza konkurencja między wy­
twórcami pieczywa w mniejszych 
miastach spowodowała, że mogli 

się oni porozumieć i wprowadzić 

podwyżki o większej skałi. 

GDZIE JEST KATARZYNA? 
Wciąż nieznany jest los 26-let­

Pol"1 niej Katarzyny Wieczorek, mie­
l) szkanki Kolna, która zaginęła 9 

na obd, czerwca 2000 roku (pisaliśmy o 
tym w poprzednim numerze 
"Kontaktów"). J ej nieobecność 

w domu stwierdził rano mąż. 

i ŚI Kobieta pozostawiła dokumenty. 
"nad! Nie wiadomo, jak była ubrana. 

chrzci Ani policja, ani rodzina do dzi­
siaj nie otrzymały żadnej kon-

. . I kretnej informacji, mogącej po-
IlI!. ó ki · h . m c w poszu wanłac . 

~cz.n~ Kto zna miejsce pobytu lub 
rescIJans! okoliczności zaginięcia Katarzy-

ny Wieczorek, proszony jest o 
atyka i n kontakt z rodziną (tel. 087 423-
zyly inaU[ -49-39, 0604-58-67-58) lub z naj-

kampa bliższą jednostką policji (tel. 
ego w jr 997 w całym kraju). 
wej. Kil 

I PO MATURĘ! I 
21,5 tysiąca absolwentów podstawówek w województwie 

zdawało egzaminy wstępne do wybranych szkół średnich. W 

białostockiej części z polskiego obowiązywał test, w łomżyń­
skiej i suwalskiej tradygjna formuła wypracowania na wybra­

ny temat i kilka zadań gramatycznych. Z ocen władz oświato­

wych wynika, że miejsc w szkołach średnich wystarczy dla 

wszystkich, jednak część młodzieży nie trafi do wybranych 

przez siebie szkół i będzie mUsiała skorzystać z innych. Od kil­
ku lat coraz mniej młodzieży wybiera zasadnicze szkoły zawo­

dowe. W tym roku do zawodówek trafiło o 50 procent mniej 

podań niż przygotowano miejsc. Wiele liceów i techników 

przygotowało nowe kierunki (np. wojskowe), by lepiej dosto­

sować się do rynku pracy. 

PRYMUS 
Dariusz Sapiński, prezes spół­

dzielni "Mlekovita" w Wyso­
kiem Mazowieckiem, otrzymał 
tytuł " Prymus 2000", nadany 
przez Kapitułę Nagrody "Tęcza 
Polska" za wkład w rozwój fir­
my i zdobycie przez nią pozycji 
rynkowej. Nagrodę wręczył Da­
ńuszowi Sapińskiemu prezy­
dent Aleksander Kwaśniewski. 

BYŁ MŁODY LAS 
Około 25 proc. młodych sadzonek 

zginęło bezpowrotnie na skutek wio­
sennej suszy i majowych przymrozków, 
ocenia Regionałna Dyrekcja Lasów 
Państwowych w Białymstoku. Ale są w 
województwie i ta,kie miejsca, gdzie 
drzewka trzeba sadzić od nowa. Ale nie 
ma tego złego: przymrozki skutecznie 
podziałały na gąsienice strzygoni choi­
nówki i zwójki ziełoneczki, groźnych 
szkodników łasu.Jednak na ponad 3 ty­
s iącach hektarów (m.in . w Puszczach 
Piski ej i Augustowskiej, Nadleśni­
ctwach Łomża, Nowogród i Rudka) ko­
nieczne były opryski. 

ROZDROBNIENIE 
W POMOCY 

Przedstawiciele 30 z około 

150 organizacji pozarządowych, 

działających w Łomży, wzięli 

udział w spotkaniu w ratuszu z 
udziałem władz miasta oraz El­
żbiety Kaufman-Suszko z Zarzą­
du Województwa Podlaskiego. 
Większość organizacji społe­

cznych zajmuje się problemami 
niepełnosprawnych i chorych 
oraz pomocą spoleczną. Pomo­
cy miasta oczekują nie tylko od 
strony fmansowej (w budżecie 
Łomży jest w tym roku około 

300 tysięcy złotych na ten cel), 
ałe także w koordynowaniu dzia­
łań i poparcia w staraniach o 
fundusze z innych źródeł. 

Przedstawiciele samorządu za­
powiedzieli wydanie informato­
ra o organizacjach pozarządo­

wych w Łomży. 

ów Sieqx 
a przeci\ Wykopki U świętego Wawrzyńca 

Na Wzgórzu Świętego Wawrzyńca w Starej Łomży 
imieni~ tradycja umiejscawia najstarszą na półuocno-wscho­
poli cj~n dnim Mazowszu świątynię, datowaną ua rok 1000. 
idacj~ In Ekspedycja archeologów pod kierunkiem Antoniego 
to n ieKU Smolińskiego z Warszawy właśnie poszukuje śladów 

pozycjc t tej niezwykłej budowli. Widać już wejście do XVI­
l'aw Wc>' -wiecznej świątyni pod wezwaniem świętego Waw­

. d N,!l rzyńca, która być może częściowo została postawio­
r: I en ,,:, na na fundamentach poprzedniej. 
za zagrt1ll 

k · ar - Byłoby to wielkie odkrycie - mówi archeolog un Cjon, 
Jolanta Deptuła z Muzeum Półuocno-Mazowieckie-
go w Łomży. - Potwierdziłoby wiarygodność legeu­

... __ .... dy o istnienin pierwotnej świątyni, a tym samym 
udowodniło 1000-letnią tradycję chrystianizacji tych 
stron. 

Powstanie świątyni tradycja i uiektórzy historycy 
wiążą ze świętym Brunonem z Kwerfurtu, przygoto­
wującym się do misji na Jaćwież z początkiem XI 
wieku. Męczeńska śmierć Brunona na pograniczu 
Prus i Jaćwieży oraz szybko rozprzestrzeniający się 
kult jego osoby być może stały się inspiracją do zało­

~~-~ .. tLi4!i?: "l17- żenia pierwszej świątyni w pobliżu lomżyńskiego 
o", grodu. 

o ~' Badania archeologiczne na Wzgórzu Świętego 
0° o o Wawrzyńca prowadzone były w latach 1983-1984 
l przez zespół pracowników Instytutu Archeologii 
. Uniwersytetu Warszawskiego pod kierunkiem prof. 

Jerzego Gąssowskiego. Wiadomo, że oprócz relik­
~ XVI-wiecznego kościola znajdują się tu cmeuta­
!'iPko i ślady wczesnośredniowiecznego osadnictwa. 
Prace dotyczyły nekropolii oraz fundamentu i wnę­
trtia świątyni. Archeologom udało się także natrafić 

na ziemiankę z XI-XII-wieczną ceramiką. Główny 
wniosek z badań na Wzgórzu brzmiał: to nie pier­
wszy kościól w tym miejscu. Miejmy nadzieję, że 
wynik obecnych badań stanie się tego dowodem. . 

Wzgórze Świętego Wawrzyńca oraz Góra Królo­
wej Bony, z ich "odwieczną" nazwą, wiążą się z 
miejscem, które zapoczątkowało osadnictwo Łomży 
z końcem IX wieku. Archeolodzy byli tu niejedno­
krotnie. Między innymi w 1923 roku Roman Jaki­
mowicz, państwowy konserwator zabytków prehi­
storycznych, wykonał plan i podłużny przekrój gro­
dziska. Pod koniec lat czterdziestych badacze zna­
leźli tu fragmeuty naczyń ceramicznych, zwierzęce 
kości, resztki drewnianych koustrukcji. W 1966 ro­
ku Tadeusz Żurowski ujawnił bramę wiodącą do 
podgrodzia. 

Tak więc Wzgórze Świętego Wawrzyńca powoli 
odsłaniało swe tajemnice. Ale jest ich jeszcze wiele. 
Choćby dokładny wiek drewnianej ludowej rzeźby 
świętego, która pojawiła się w kapliczce , postawio­
nej w miejscu zniszczonego ko~cioła pod jego wez­
waniem, kiedy w 1765 roku rozebrano go za zgodą 
biskupa płockiego. Dzisiaj zakonserwowana figura, 
bez rąk i z innymi uszkodzeniami, znajduje się w 
łomżyńskim Muzeum Północno-Mazowieckim. 

- Można jedynie domniemywać, że drewniany 
święty przedstawiony był z kratą, bowiem jak prze­
kazuje histońa, poniósł męczeńską śmierć przypie­
kany na ruszcie - mówi Jolanta Deptuła. - Twór­
ca rzeźby dobrze znał ikonografię związaną ze świę­
tym Wawrzyńcem, o czym świadczy, między innymi, 
jego drewniany strój. (gab) 

"BlAL Y" POTENTAT 
Rośnie w s ilę spółdzielnia 

mleczarska "Mle kpo l" w Graj e­
wie, która połączyła s ię z Spół­
dzięhlią w Sejnach. W te n spo­

sób "Mle kpo l" tworzą: macie­
rzysty zakład w Grajewie (głó­
wnie mleko UHT i i.nne wyroby 
"Łaciate"), zakłady w Bargłowie 
Kościehlynl (od 1992 roku ), Eł­
ku (od 1995 roku ), Kolnie 

(fu zj a z "Kurpianką" odbyła s i ę 
w ubiegłym roku ; specjalizuje 
s ię w serach żół tych ) i o becnie 
Sejnach. Według opinii szefo­
stwa grajewskiej Spółdzielni du­
ży zakład spfZY.ia le pszemu wy-

. korzystaniu potencjału produk­
qj n ego, a także dostawcom 
mle ka, któ r zy otrzymtyą wyższe 
cen y skupu. Następne fu~e 
"Mle kpol" ch ce przeprowadzić 

z mleczarniami n a 'Południu 

Połski , a by wzmocnić tam sy­
stem dystrybucj i wyrobów. 

ZAPROSILI NAS: 

• Izba Przemysłowo-Handlo­

wa w Krakowie - do udzia łu w 

żorganizowanym wY.j eździe do 

H a n owem na Światową ' <Vysta­

wę Expo 2000. 

• Izba Wydawców Prasy -

n a Ko n gres Wyd:lwców Prasy 

2000. 

• Organizatorzy - n a n ara­

dę d zialaczy spółdzielczości z 

województwa podłaskiego w 

Białymstoku , dotyczącą pro po­

zycji zmia n w prawie spółdzie l­

czym oraz miej sca sp ó ldzie lczo­

śc i w "Prog ramie strategii woje­

wództwa podlaskiego". 

• Komendant miejski Pań­

stwowej Straży Pożarnej w 

Łomży - n a II Mistrzostwa Wo­

j e wó d ztwa Podlaskiego w Spor­

cie Pożarniczym . 

• Prezes Łomżyńskiego Od­

działu Stowarzyszenia "Wspól­

nota Polska" - n a posie d zenie 

Zarządu . 

• Zarząd Gminy i Gminny 

Ośrodek Kultury W Turośli oraz 

starosta powiatu kolneńskiego 

- na X Turoślal'isk i e Prezenta­

cj e Kultura lne. 

• Zarząd Gminy Wizna - na 

im prezę a rtystyczn o-rekreacyj­

ną "Noc ŚwiętojaI1ska". 

• Wojewódzki Podlaski Ośro­

dek Doradztwa Rolniczego w 

Szepietowie - n a konferencję i 

podsumowanie 'Ąlojewódzkiego 

Konkursu Podlaska Agroliga 

2000. 

Dziękujemy. 

KONTAKJY ~ 



Pod konie,c .kadencji. prezyden~ Aleksander Kwaśniewski bije wszelkie rekordy: 
popul~n~scl, .zaufama,. p~pcu:cla. ~ ~borach prezydenckich zamierza na niego 
głosowac Więcej zwolennikow AWS, mz na ... swego lidera Mariana Krzaklewskiego! 

Prezydent Aleksander Kwaś­

niewski odwiedził Suwałki, Au­

gu~~~, Sejny i Wigry. Była to 
typowa wyborcza wizyta stano­

wiąca część trasy objazdowej 

po Polsce. Dla mieszkańców 

Sejn czy Suwałk stanowiła 

atrakcję samą w sobie: możli­

woś'ć obejrzenia z bliska osobi­

stości znanej jedynie z ekranów 

telewizorów, unikalną okazję 

do uś€iśnięcia ręki prezydento­

wi RP. Dla urzędującej głowy 

państwa kampania wyborcza 

nie jest czasem, w którym mó­

wi 'się rzeczy przykre czy kon­

trowersr.jne. Zresztą Aleksan­

der Kwaśniewski zawsze tego 

unikał. 

Prezydent dla każdego mial 

dobre słowo. Wszędzie dzięko­

wał za poparcie i dodawał kilka 

zdań, z których miało wynikać, 

że dokładnie wie, gdzie jest i 

czego gospodarzom potrzeba. 

W Puńsku mówił o stosunkach 

polsko-litewskich. Że idziemy w 

tę samą stronę, jesteśmy soju­

sznikami, a więc kontakty Pola­

ków z mniejszością litewską po­

winny być jak najlepsze . Wspo­

mniał o strażnicy w Puńsku ja­

ko o zarzewiu konfliktu, ałe od 

razu dodał, że sprawa nie jest 

bynajmniej zakończona i że ma 

obietnice władz państwowych i 

samorządowych, iż konflikt 

uda się rozwiązać po myśli spo­

leczności litewskiej. W Augu­

stowie mówił o wielkich walo­

rach turystycznych tego miej­

sca i szansie, jaką jest wykorzY­

stanie tych możliwości , w Wi­

grach, że trzeba tu rozwijać tu­

rystykę i rolnictwo. A w ogóle 

to cudów nie wymyślimy. 

Zawiódl się ten, kto spodzie­

wał się gorącej kampanijnej at­

mosfery. A zwłaszcza polity­

cznych polemik i atakowania 

konkurentów. Ogromna prze­

waga Kwaśniewskiego w sonda­

żach i.powszechne niemal prze­

konanie o jego nieuchronnym 

zwycięstwie sprawiają, że urzę­

dujący prezydent może czuć się 

bardzo pewnie. Wystarczy jedy­

nie, aby podtrzymywał swój do­

tycbczasowy wizerunek osoby 

stojącej ponad konfliktami po­

litycznymi, zabiegającej o sze­

rokie spektrum wyborców, nie 

tylko zwolenników lewicy. 

~. KONTAl<rV 

Fenomen na światową skalę! 

Prezydent 
na plaży 

Kandydat nie myli nazwisk, nazw geografi­
cznych,_ faktów. Mówi z sensem, choć tak, żeby 
za wiele nie powiedzieć. 

Do odgrywania takiej roli 

Aleksander Kwaśniewski (i jego 

sztab wyborczy) wydaje się być 

bardzo dobrze przygotowany. 

Kandydat nie myli nazwisk, 

nazw geograficznych, faktów. 

Mówi z sensem, choć tak, żeby 

za wiele nie powiedzieć. 

Oto przykład jak odpowie­

dział na pytanie dziennikarza, 

który chciał wiedzieć, co prezy­

dent, tuż przed spotkaniem z 

polskimi Litwinami, myśli o na­

szym stosunku do mniejszości: 

,J a cieszę się bardzo z tego 

spotkania dlatego, że to nie bę­

dzie mój pierwszy kontakt z 

przedstawicielami mniejszości 

litewskiej. Jestem od początku 

mojej prezydentury zaangażo­

wany i bardzo zainteresowany 

tym, żeby mniejszości w Polsce 

były traktowane w sposób wła­

ściwy, zgodnie z europejskimi 

standardami, dobrze służący 

porozumieniu, współdziałaniu 

ludzi. 

Przypominam państwu, że 

jestem jednym ze współauto­

rów Konstytucji Rzeczpospoli­

tej, gdzie zagwarantowaliśmy to 

prawo mniejszościom. Że wie­

'Iokrotnie starałem się, aby eli­

minować niepotrzebne cienie, 

jakie są w stosunkach z mniej­

szościami, i niepotrzebne kon­

flikty. Przypominam sprawę 

puńskiej strażnicy, ale nie tyl­

ko. I zawsze też mówiłem i bę­

dę mówił to Litwinom tu w Pol­

sce, tak jak mówię to Polakom 

na Litwie, żeby stosunki mniej­

szości z większością i stosunki 

·narodowościowe były dobre, 

trzeba WJjść z bardzo znanej 

chrześcijańskiej zasady, żeby 

nie czynić drugiemu, co tobie 

niemiłe. A więc zastosować się 

do tego bardzo podstawow~ 

kanonu. Moim zdaniem, je~ 

Polacy będą tak trakt01\) 

mniejszości, to na pewno Ut 

będą w ten sposób trakto\'1 

Polaków za granicą. Trzeba, I 
prostu, zachowywać się w sp 
sób wrażliwy wobec mniejSl 

ści narodowych, otwarty i ~I 

czający tych ludzi do wsjlt 

działania obywatelskiego. I 
myślę, że nie ma żadnego p 

wodu, żeby mniejszość lite~ 

w Polsce mogła się czuć nie, 

wnie." 

Niby nic konkretnego, i 

sprytne przypomnienie swoi 

zasług. I takiego tonu nale 

oczekiwać od Kwaśniewski 

podczas całej kampanii. Od y 

powiedzi barwnych i wyn 
stych jest Lepper albo -Wiled 

Prezydent Kwaśniewski na p 

wno nie powtórzy ):>łędu Led 

Wałęsy sprzed pięciu lat, któ 

niemał do końca zachoW}"' 

się jak mąż stanu, ale n a kil 

tygodni przed drugą turą n 

wytrzymał i postanowił przyo 

nąć Kwaśniewskiego p odcz 

debat telewiz}jnych. Wiadom 

czym to się skończyło. 

Tylko raz Kwaśniewski pn 
znał się do błędu. WÓWCD 

kiedy dziennikarze zapytali 

co z mieszkaniami, które pi 

lat temu obiecał młodym Pn 

kom. "Być może obiecałem 

dużo", przyznał. Ale zaraz' 

dał, że ma żal do kolejnych Tl 

dów (a zwłaszcza tego ostaW 

go), iż się obietnicami prel 

denckimi nie przejmo,,~ 

Publiczność na stadionie w ~ 

nach czy na plaży miejskiej 

Augustowie nie była tak d 

ciekł iwa. Wyst31'czyła jej sal! 

obecność prezydenta, j~ 
urozmaicenie porządku dnia. 

Aleksander Kwaśniewski ~ 

w programie jeszcze dwie ",iI 

ty w województwie podlaskit 

W połowie sierpnia na Ziet 

Łomżyńskiej i we wrześniu 

Białymstoku. Wątpliwe jest h 
dnak, /aby do tego czasu w jat 
znaczący sposób zmienił c~ 
rakter swojej kampanii. Jd 
więc niemał pewne, że KII'I 

niewski emocji raczej nam 

dostarczy. 

JAN ONISZCztI\ 



Podkomisarz Jacek Dobrzyń­
ski z Zespołu prasowego Komen­
danta Wojewódzkiego Policji w 
Białymstoku: - Piękna letnia 
noc. Dla mnie, w6wcz<'1.s policjan­
ta .drog6wki", noc po upalnym 
dniu była wytchnieniem. Nosiliś­
my w6wczas czarne spodnie, kt6-
re znakomicie wchłaniały pro­
mienie słoneczne, więc się w 
nich "gotowaliśmy". Koło drugiej 
w nocy siedziałem w samocho­
dzie przy drodze. Zobaczyłem 
nadjeżdżający pojazd. Postanowi-

Wakacyine pułapki 
Kurpiach, bardzo się wy1·asilem, 
czyli przestraszyłem Byłem moc­
no, jak tu m6wią na Kurpiach, 
wy1·aszony, czyli przestraszony. 
Nie wiem, czy m6j syn zdołałby 
mi pom6c, bo jestem człowie­
kiem przy tuszy. Na kajaki już się 
nie dam nam6wić, ale przyrze­
kam: kiedy będzie gotowa klyta 
pływalnia w Kolnie, nauczę się 

pływać. 

Ć nie~ 

i wyn; 
o ·Wiled 

l turą n 
l ~, 
Yll przyc 

) poda 

Wiadom 

l. 

!wski pn 
Wówc~ 

zapytali \ 
które pi 

~dym Pu 

lieCalem 
! zaraz { 

lejnych T1 

~o osta\ll 

iami prel 
rzejmowl 

ionie w& 

miejskiej 

rła tak d 
ła jej salt 

mta, ja! 
dku dnia. 

łem zau·zymać go do konu·oli. 
Rutyna: wyciągam czelwoną la­
tarkę, samoch6d staje. Podcho­
dzę od strony kierowcy i jak 
zwykle zaczynam: "Dobry wie­
cz6r. Panie kierowco, proszę o 
prawo jazdy i dow6d rejesu·acld­
ny". A kierowca na to: "Hau, 
hau". Zbaraniałem. Bo oto na 
miejscu kierowcy siedzi olbrzymi 

Wywiad z A.B. Wyszyńskim 
. Prezesem Zarządu SZEPTEL S.A. 
_ Panie Prezesie, TP S . .A. z dniem 1.07.2000 r. podniosła ceny abo­

namentu i cenę impulsu, czy SZEPTEL S.A. również podniósł ceny 

swoich usług? r 

_ SZEPTEL S.A. jest j ednym z niewielu operatorów telekomunika­
cyjnych , kt6rzy od września ubiegłego roku nie podnieśli cen świadczo­
nych usług. Niemniej ekonoJnia rządzi się nieubłaganym prawem na­
kład6w i zysk6;v i niewątpliwie w najblit.szym czasie należy się spodzie­
wać regulacji cenowej operatora. Będzie to na pewno podyktowane nie 
chęci'l zwiększenia swojego zySkll, lecz rosnącymi kosztami wynikają­
cymi z [akul podnoszenia cen przez TP S.A., z kt6rą SZEPTEL S.A. roz­
licza się za transport rll chu telekomunikacyjnego do wyższej płaszczyz­

ny sieci. 
_ Panie Prezesie, od l lipca bardzo drastycznie wzrosła opłata abo­

namentu miesięcznego w TP S.A. i różnica w stosunku do Przedsię­
biorstwa TelekomunikaC)jnego SZEPTEL S.A. na dzień dzisiejszy sięga 
44%, czy te relacje w najbliższym czasie zostaną zmienione? 

_ Są ftrmy, kt6rych koszt wytworzenia produ ktu czy usługi j est bar­
dzo wysoki, i S'l firmy, które minimalivIją koszty poprzez dobrą organi­
zację pracy czy też poprzez zwycz;Ijną oszczędność . Do grona tych ostat­
nich należy SZEPTEL S.A. , kt6ry dostl"Zeg;Ij'lc trudną symację material­
ną mieszkalków woj. lomżyIlskiego, minimalizlIje koszty wytworzenia 
usług, co w efekcie skutklIje nit.szymi opłatami dla odbiorc6w usług . 
Ost.'1.tnie prognozy gospodarcze i socjologiczne wykaZlIją , że rok 2000 i 
2001 będzie przełomowy i PKB na I mieszkruka będzie wzrastaj , dlate­
go musimy wszyscy ten U'lldny okres przetrwać, wzajemnie sobie poma­
gaj~c, między innymi ogranicz;Ijąc wzrost obci'lżell budżet6w domo­
wych naszych rodzin. 

_ Jaką rolę w tym przetrwaniu wyznaczył sobie operator SZEPTEL 

S.A.? 
_ Występujemy z kolejn'l ofert'l promocxj ną do mieszkaI1 c6w re­

giOfll!. Temu kto zawrze w lipcu umowę z SZEPTEL S.A. na świadcze­
nie usług telekomunikacxjnych, gwarru1uIjemy niezmienność cen c10 
końca roku , zarówno abonamenUI , kt6ry j es t na poziomie ] 7,08 zl z 
podatkiem VAT, jak i cen rozm6w telefonicznych. Jednocześnie uu·zy­
mlIjemy cenę dostępu do sieci Przedsiębiorstwa Telekomunikacyjnego 
S~EPTEL S.A. w przypadku zrezygnowania z usług innego operatora w 
kwocie 1,22 zl wraz z podatkiem VAT. 

- Dziękujemy za rozmowę. 

iniewski ~ 
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ul. Sienkiewicza 52. tel. 10-861 476-00-70.lax 10-861 476-01-00 

ŁOMŻA 
Al. Piłsudskiego 89. leI. 10-861 473-01-00. tel.nax 10-861 473-60-00 

KOLNO 
ul. Ciepta 3. tel. 10-861474-21-00 

ZAMBRÓW 
UL. FABRYCZNA 2fl, TEL. 111-161 475-31410 

SZUU~ORZE 
UL. ROMANTYCZNA 22. TEL. 111-161 475-21-00 

JE.DWIUłNE 
UL. PRZYTULSKA 62. TEL (11-161 472-01-00 

pies! Nie dowierzam, jeszcze raz 
sprawdzam. Pies! Zatkało mnie. 

Kilka sekund p6źniej okazało 
się, że zatrzymane auto to wersja 
angielska, w kt6rej kierownica 
znajduje się po prawej stronie. 
Kobieta, właścicielka olbrzymie­
g~ psa, była r6wnież zaskoczona. 
Powiedziała mi potem, że ze 
zdziwieniem obserwowała poli­
cjanta, który r07;pocZ<lł rozmowę 
z psem. 

Jan Turkowski, prezydent 
Łomży: - W zeszłym roku wy­
brałem się z moim starszym bra­
tem i dziećmi na ryby. Dobrze 
nam się wędkowało , jednak w 
niedzieię po południu musieliś­
my wracać do domu. Brat zbiera 
się do samochodu, ale nie może 
się do niego dostać. Zginęły klu­
czyki. Zaczęło się szukanie: w wo­
dzie, w szuwarach, w trawie. Brat 
zadzwonił do żony w Warszawie. 
Ponieważ samoch6d był firmowy, 
zapasowy komplet kluczyk6w le­
żal w sejfie, w firmie brata. Trze­
ba było więc ściągać pracownika, 
kt6ry otworzyłby sejf. My w tym 
czasie cały czas szukamy. Nagle 
odezwał się alarm w samocho­
dzie. To znak, że ktoś nadepnął 
na kluczyki. Tym razem nie tylko 
my, ale i przygodni ludzie rzucili 
się na kolana i szuk;Iją w trawie. 
Zrezygnowany brat zakłada spo­
dnie i nagle okazuje się, że klu­
czyki były w jego ... spodenkach 
kąpielowych. Na szczęście brato­
wa nie zd'lżyła WY.iechać z War­
szawy. D1ugo się śmieliśmy po 
tych poszukiwaniach. 

Zbigniew Kamiński, wójt gmi­
ny Turośli: - Moja przygoda by­
ła trochę śmieszna i u·ochę stra­
szna. 'v" zeszłym roku szesnasto­
lem i syn nam6wil mnie na k;Ija­
ki. Długo mnie przekonywal, bo 
niestety, nie umiem pływać . W 
kOl1cU odważyłem się, założyłem 
przepisowy kapok i ruszyliśmy z 
przystan i w Ptakach w d6ł Pisy. 
Potem wracaliśmy pod pr'ld. 
Nagle k;Ijak zacZ<l ł gwałtownie 

nabierać wody! Toniemy! Na 
szczęście, byliśmy już blisko brze­
gu. Nie ma co: jak to m6wią na 

Stanisław Bielski, dyrektor 
Szpitala Ogólnego w Wysokiem 
Mazowieckiem: - To nie jest 
śmieszna histoda. Niestety, od 
kilku lat nie mam wakacji. W 
kOI1cU zdecydowaliśmy się na wy­
jazd jak najdalej od Wysokiego, 
nad morze. Skończyło się na 
tym, że w ci'lgu dwóch tygodni 
u·zy razy przemierzałem u·asę 

Ustka - Wysokie Mazowieckie. W 
tym roku niejadę więc na urlop. 

Tadeusz Arlukowicz, rzecznik 
prasowy marszałka wojewó­
dztwa: - N;Ijśmieszniejsze przy­
gody zdarzają się na żaglach. Pa­
miętam, że siedziałem sobie leni­
wie na kei w Mikołajkach i obser­
wowalem żagl6wki . Od su·ony je­
ziora Tałty płynęła szkoleniowa 
DZ-etka, duża ł6dź żaglowa. Sly­
chać było głośno wydawane ko­
mendy kapitana. Żagl6wka mu­
s ia ła przeplY1''lć pod mostem. 
Raźny głos rzucal komendy: 
"Żagle ZI·ZUC, załoga odpowie­
dziala: "Tak jest, żagle zrzuĆ". Po­
tem komenda: "Do wioseł". Oś­
miu czy dziesięciu żegla rzy rzuci­
ł o s ię do wioseł. I nagle s łychać 
potworny u"Zask i jęk .... zapom­
nieli przed mostem zlożyć maszt. 

Innego razu też sobie s iedzę 
na kei, do kt6rej przycumował 
wymuskany jacht. Właściciel za­
dbał o fachowe założenie cum: 
dziobowa do knagi n a kei , rufo­
wa do kotwicy. Zadowolony sie­
dział na SłOl1cU. Obok przepływa­
ła motor6wka i słychać trzask, 
pękają knagi, lec.l drzazgi. Moto­
r6wka zaczepiła prawdopodob­
nie o kotwicę i pociągnęła za so­
bą żagl6wkę. Mina właściciela 

żagl6wki zoswła mi w pamięci do 
dziś. 

Guinnessowe wakacje z MDK-DŚT 
Na letnie imprezy z~prasza dzieci, młodzież i dorosłych Miejski 

Dom Kultury - Dom Srodowisk Twórczych w Łomży. Lipiec: 8 -
koncert rockowy zespołów Apatia i Disagreement (Klub Pop Art, ul. 
Wojska Polskiego 3, godz. 19.00), 14 - koncert fmalowy "Szukamy 
młodych talentów" (Klub Pop Art, godz. 18.00) oraz wakacyjna dys.ko­
teka (Klub Pop Art, godz. 19.00), 16 - spektakl Czarnego Teatru Sivi­
na n "Magiczny Koncert" (sala widowiskowa MDK-DŚT, ul. Wojska 
Polskiego 3, godz. 20.00), 21 - "Impreza Techniczna" (Klub Pop Art, 
godz. 19.00). Sierpień: 30 - pożegnanie wakacji (koncert łomżyńskich 
zespołów rockowych, Klub Pop Art, godz. 19.00). 

Szczególnej uwadze dzieci i dorosłych polecamy Pociąg Tuwima, 
który odprawiony przez "prawdziwego" zawiadowcę stacji wyruszy w 
drogę po rekord Guinnessa. Im więcej pasażerów-wagoników, tym le­
piej! Na podróżnych czekają bezpłatne bilety, a na stacji docelowej -
losowanie upominków. Pomysłodawcą zabawy, kompozytorem muzyki 
do wierszy Juliana Tuwima oraz wykonawcą piosenek jest Waldemar 
Jabłoński, 

Pociąg Tuwima czeka na chętnych 12 lipca na placu sportowo-re­
kreaC)jnym Spółdzielni Mieszkaniowej "Perspektywa". Odjazd o godz. 
16.30. 

KONTAKW ~ 



CO SŁYCHAĆ? 

NADMARYCHĄ 

JAN STANISŁAW KAP, bur­
mistrz Sejn (pierwsza kaden­
cja): - Teraz przygotowujemy 
się do sesji . na której będą roz­
patrywane podwyżki dla nau­
czycieli . Oświata j est ciągle nie­
dofinansowana. Otrzymaliśmy 

pomoc na nauczanie j ęzyka li­
tewskiego. ale. jak na wszystko. 
za małą. Dlatego też w grudniu 
ubiegłego roku szukaliśmy 

wsparcia w ministel-stwie. Po­
nownie prosiliśmy wiosną. Bez 
odzewu . Ale ponieważ wcześ­

niej mówi Oli o o reze rwa ch w 
budżecie paI'istwa. wystąpiliśmy 

raz jeszcze. A bra kuje nam po­
nad sześćse t tysięcy. Myślę . że 
będziemy mie li nad czym s ię 

gimnas tykować przez większą 

część wakacj i. 

W regionie j est dużo potrzeb 
inwestyc)jnych . ale dziś trudno 
cokolwie k planować. bo nie 
wiadomo. il e będzi e pie niędzy. 

Szkoły potrzebują re montów. 
Wykonujem y ty lko kosmety­
czn e napl-awy sys te m em oszczę­
dnośc iowym . korzyst~ ąc z pra­
cowników inte rwen c)jnych. 
Tym czasem ka pita lny re mont 
j es t konieczny w Szkole Podsta­
wowej nr 2. konieczna j est roz­
budowa .J edynki .... gd zie mi eści 
s ię g imnazjum. 

W mieśc i e i regio ni e j est ju ż 

ba rdzo dużo turys t.ów. Mag ne­
sem dla ni ch j es t nie tylko c ie­
kawa przyroda . liczn e j ezio ra i 
lasy. a le także bliskość granicy 
po lsko-litewski ej. Wa rto też zer­
kn ąć n a zabytki . ch oćby XIX­
-wieczną synagogę. czy d awny 
pałac biskupi. K"1żdego roku 
pragnie my być j a k n~lepiej 

przygo towa ni na prz}jęcie go­
śc i . a le n a wszys tko nie sta rcza . 
Posiada my wo ln e le re ny uzb ro­
j o ne pod h o te le i o bie kty tury­
styczn e. Nasza in[rastruktu ra 
świadczy o kondycji budże t u 
mias ta. Dwie ulice: Łąkową iJ e­
ziOl ·ną. nad rzeką Marychną . 

ch cem y skanali zować i pobudo­
wać kole ktor. l przy tej inwes ty­
cji zwróciliśmy s i ę o dofina nso­
wanie do Woj ewódzkiego Fun­
duszu O chrony Środowiska. 
Czekamy na d ecyzje . 

To przykre. a le jak trzeba n a 
CZylllŚ oszczędzać . to tych 
oszczędnoŚC i szukamy w kultu­
rze . A i z/tej działki trudno coś 
zabrać. bo w Sejnach odbywa 
s i ę wiele imprez kulturalnych o 
zasięgu ponadregionalnym . a 
nawe t o charakterze międzyna­

rodowym. A przed nami Dni 
Sejn. wypelnione rozrywkami 
kulturalnymi. imprezami re­
kreac)jno-spol"lowymi. dobrą 
zabawą. Taki cykl imprez jest 
wspaniałą promocją miasta i 
gminy. Uczesuliczą w nich nie 
tylko nasi mieszkal'icy, a le także 
tUlyści. 

~ - KONTAI<J'V 

TIRÓWKA W PIĘKNYM PEJZAŻU 

- Postanowiliśmy, że u nas ti­
rówek nie będzie. I koniec. Moż­
na je zatrzymać za stwarzanie za­
grożenia w ruchu, za brak doku­
mentów na legalny pobyt w Pol­
sce. Udało się. Wczoraj jechałem 
z Biał~gostoku i na całej trasie do 

to młodziutkie dziewczyny, pro­
sto ze szkoły - opowiada praco­
wnik służby drogowej , który co­
dziennie przemierza trasę. ~ Co 
innego ci faceci, dla których pra­
cują. Z tymi ~o się warto policzyć, 
bo to oni zabierają pieniądze. 

Polsce - mówi nadkomisarz At 

drzej H;.eidenraich z Zespołu p~ 
sowego Wojewódzkiej Komend 
Policji w Białymstoku. - W~ 
piliśmy do wojewody z wn;~ 

kiem o rozpoczęcie działań ~ 
portacr.jnych. Nie była to jed)~ 
akcja, co jakiś czas sprawdlaliJ 
legalność pobytu cudzoziemc~ 
w Polsce. 

Czy policja dogada się z opiekunami tirówek, by zniknęły 
na jakiś czas', żeby nie drażnić biskupów? 

zostanie 
doruk z 
wpływów 

Zambrowa żadnej nie bylo -
triumfuje Tadeusz Murawski, ko­
mendant powiatowej policji w 
Zambrowie. 

Pod koniec czerwca nie było 
grzecznej, jak mówią pracowniq, 
służby drogowej, dziewczyny w 
lasku kolo Kobylina, nie bylo 
dwóch Rosjanek kolo stacji w Je­
żewie. 

- Dużo dziewczyn przy tej 
trasie nie stoi, bo mają mało 
klientów i niewiele jest lasów. 
Musiały się przenieść bliżej War­
szawy i tam lapać okazję - doda­
je barmanka ze stacji benzyno­
wej w Rutkach. 

- To są spokojne dziewczyny. 
Czasem wpadły do nas, żeby coś 
zjeść czy się ogrzać. Tutaj stały 
Rosjanki. Czekały na klientów co­
dziennie, czasem jak bylo zimno, 
to stały krócej - dodaje praco­
wnica "Grill-baru" w Jeżewie. 

Szybki seks z dziewczyną przy 
szosie kosztuje 30 zlotych, a cza­
sem można targować się o zniż­
kę. Wystarczy gęsty lasek albo 
opuszczone siedlisko przy trasie. 

Młoda Rosjanka, która czeka­
la na mężczyzn przy przejeździe 
kolejowym w Kobylinie, często 

korzystała z pustego domu nieda­
leko torów. 

- Nie ma co się jej dziwić. 
Zimno, deszcz, to gdzie ma się 
schować? Przecież to są dziew­
czyny, które bieda zmusiła do ta­
kich rzeczy. Jak popatrzeć, to są 

Telekomunikacji Polskiej 
przybywa rozżalonych abonen­
tów. Haslo "Łączy nas coraz wię­
cej" wydłuża się o uzasadnione 

"także kolejka". Chodzi o dan­
tejskie sceny, który dzieją się w 
punktach przr.jmowania opiat za 
usługi telefoniczne. Tak jest w 

całym kraju. 

A wszystko zaczęlo się l lipca 
1999 roku, kiedy Poczta Polska, 
dotychczas rozliczająca się z Te­

lekomunikacją Polską "między 

sobą" (oczywiście, z uwzględnie­
niem inflacji) postanowiła od 
opiaty każdego rachunku telefo­

nicznego pobierać aż 2 zlote 70 
groszy. To kwota równorzędna z 
dziewięcioma 3-minutowymi roz­

mowami miejscowymi, a z in­
nych względów dla wielu ludzi 
bardzo wygórowana w ogóle. W 

Ona zarabia naprawdę niewiele. 
Wystarczy na jedzenie, jakiś 

ciuch. 

Drogowcom tirówki nie prze­
szkadzają· 

/ 

- Zapowiedzieliśmy, że ma 
być porządek. Ostatnio nakrzy­
czeliśmy na dziewczynę z Kobyli­
na, że nie może śmiecić. Zostawi­
la w rowie bałagan: plastikowe 
butelki, opakowanie po jedzeniu. 
Tego ma nie być. Grzecznie po­
sprzątała i przyrzekla, że będzie 
porządek. My nic innego do nich 
nie mamy. Jedynie w Wyszomie­
rzu, gdzie jest waga do ważenia 
tirów, przeszkadzała nam. Kręci­
la się przy kierowcach, między 
ciężarówkami. Codziennie pod­
jeżdżał patrol polic)jny, zabierał 
dziewczynę do samochodu, 
gdzieś wywozil - opowiada dro­
gowiec. 

- Mamy kilka dni papierko­
wej roboty, by deportować dziew­
czynę, która jest nielegałnie w 
Polsce. Nie będę mówił o szcze­
gólach, ałe zawsze mOŻna znałeźć 
powód zatrzymania. Te dzie~czy-. 

ny naprawdę stwarzają niebezpie­
czeństwo dla ruchu. Wychodzą 
na drogę, tańczą - twierdzi ko­
mendant Tadeusz Murawski. 

- Rzeczywiście, tydzień temu 
były podjęte intensywne działa­

nia. Zatrzymałiśmy kilku cudzo­
I 

ziemców, w tym cztery kobiety. 
, Wszyscy są cudzoziemcami bez 

prawa do legalnego pobytu w 

Prostytucja w Polsce nie j ~ 
zakazana, dlatego policja kOIl 

sta z innych sposobów, by W}'I1l 

cić dziewczyny: deportacja I 

nie legalny pobyt w Polsce lu 

stwarzanie zagrożenia w ruc~ 

drogowym. Z tego ostatniego ~ 
wodu można byloby zatrzynu 
każdego, kto stara się pojechJ że się 
"okazją" . Do tej pory były I wały. 
działania nieskuteczne, bo o trzeciego. 
stępnego dnia po zatrzymani 
pojawiały się nowe dziewcZ)~ 

Zresztą, policja niezbyl gorliw 
"łapała" długonogie, zgrabi 
blondynki. Wszystko zmieniło I 
po czerwcowym apelu biskupa 

polskich, którzy zażądałi USilili aktV1.vnoś,ci 
cia tirówek. Zdaniem biskup~ 

dziewczyny na szosach obrażaj 

dumę prawdziwych kobiet i ni m,oźllh\'ośe 
winnych dziewczyn. 

- Odnosząc się z całym SD 

cunkiem do polskich biskupÓl 
to nie oni wydają rozkazy polią 

- powiecfział. Andrzej H eid" 
raich, zaprzeczając poglosce 
związku apelu Episkopatu PoW zaw()d,o~'ą 

z energicznymi działaniami pd 
cji. 

Są tacy, którzy przypuszczaj 
że policjanci dogadali się z opi 
kunami dziewczyn, by znikn, 
na jakiś czas. A gdy sprawa pn 
cichnie, znów będzie można p 
patrzeć na kilkunastoleI! 
dziewczyny w opiętych spod, 
kach. 

, KOLEJKA NA LĄCZU 

tej sytuacji latwo więc bylo prze­
widzieć, co się stanie, kiedy 

oszczędni abonenci ru~zą do 
punktów obslugi klienta Teleko­
munikacji, które nie pobierają 
dodatkowych opłat za rachunko­
wą operację. Bywa, że w kolejce 
trzeba czekać nawet kilkadzie­
siąt minut, poinformowałi nas 

nasi Czytelnicy. 

- W mieście uruchomiliśmy 
trzy punkty przr.jmow3J}ia opiat 
za telefon: przy ał. Legionów l 

oraz dwa w naszej siedzibie przy 
ulicy Księcia Janusza - mówi 
Tadeusz Kucharzewski, dyrektor 
Zakładu TP w Łomży. - Nieste­
ty, więcej nie możemy, bo ozna­
czałoby to duże koszty. Wiele je­
dnak wskazuje na to, że wladze 

Poczty Polskiej zmienią deC)~ft 

bowiem jak się okazalo, zami~ 
zyskać, Poczta zaczęla tracić ~ 
tak wygórowanej dodatko\l! 
opiacie za rachunek telefo~ 

czny. 

W samej Łomży z miesią6 
na miesiąc przybywa abonentól 
regulujących rachunek w pUl 

ktach TP, a zarazem skarg na ki 
lejki. W Białymstoku przed kaS 

Telekomunikacji przy LipolIt 
kolejka ustawia się na uliC) 

Tymczasem mieszkańcy wsi 
małych miejscowości wciąż ski 

I . 
zani są na Pocztę. Czas najW" ~==~ 
szy, by ta absurdalna d eC)'lJ 

monopolisty została wreszci 

zmieniona bez żadnych równi 10:==;; 
absurdałnych warunków. (gab) 



Regionalny ZChN mocno 
zaangażował się w poparcie 
swego kandydata. Posunął się 
nawet do tego, że zagroził 
tym, iż radni tego ugrupowa­
nia poprą wniosek o odwoła­
nie Zarządu Województwa 
podlaskiego zgłoszony przez 
SLD, jeśli Wasilewski nie po­
zostanie na stanowisku. Teo­
doruk z kolei tak był pewien 
wpływów Mozolewskiego, że 
jeszcze przed ogłoszeniem 
wyników przygotował wysta­
wne przr.jęcie, aby uczcić 
swój sukces. A wcześniej cał­
kowicie ' "wyczyścił" swoje 
biurko w Urzędzie Miasta. 

Największe siły polityczne 
tak się sprężyły w walce o sto­
łek dyrektora Kasy Chorych, 

pojeelu że się wzajemnie zneutralizo-
były r wały. Rada Kasy wybrała tego 
b o n trzeciego. Konsternacja była 

ogromna, bo Jerzy Florys jest 
osobą w białostockim środo­
wisku politycznym zupełnie 

niemaną. Nic nie wiadomo o 
IL,_, ... i 

, jego poglądach, nie wspomi­
, nając w ogóle o ewentualnej 

USlIm ... 

b
. k ' aktywnOSCI part}jnej. W Bia-
15 up~ 
obra ' , łymstoku głośno mówi się o 

Zlj żli' ś' . . i ni mo wo CI unlewazrnenIa 
konkursu pod pretekstem te­
chnicznych uchybi~ń . 

su I 
biskupÓl Nowy dyrektor Kasy ma 40 

poliq lat i pochodzi z Sandomierza. 
Heidel Prawo ukończył na Uniwersy­

tecie Jagiellońskim. Karierę 

PoW zawodową rozpoczął w Uczę­
p~ dzie Skarbowym w Krakowie. 

Od 1989 r. pracowal w US w 
Białymstoku. Ostatnio był 

kierownikiem Działu Ewiden­
cji i Identyfikacji Podatników. 

Poza 
układem 

Rozmowa z Jerzym Florysem 
nowym dyrektorem Podlaskiej Kasy Chorych 

Wie":dm zaskoczeniem był wybór Jerzego Florysa 

na dyrektora Podlaskiej Regionalnej Kasy Chorych. 

Za głównych faworytów konkursu uchodzili: dotych­

czasowy szef Kasy, działacz ZChN, Dariusz Wasilew­

ski, i Krzysztof Teodoruk, wiceprezydent Białegosto­

ku popierany przez lidera AWS, posła Józefa Mozo­

lewskiego. Pozostali uczestnicy uważani byli za "li­

stek figowy demokracji". 

- Nie boi się pan, panie 

dyrektorze? 

- Czego? 

- Że ze spokojnej posady 
w Urzędzie Skarbowym tram 

pan w wir polityki? 

- Kiedy przystępowałem 

do konkursII, w og6le nie 

bralem tego po ci uwagę. Do­
piero teraz zaczyna to do 
mnie docierać. Zaczynam do­
świadczać pewnych nacisk6w. 
Uważam j ednak, że poUtyka 

powinna trzymać się jak naj­
dalej od shlżby zdrowia , 

- Wiadomo jednak, że 

funkcję dyrektora Kasy dosta­

je się z rozdania politycme­
go. Czy jest pan w układzie? 

- A j aki j est układ? Musi 
mi pan go opisać, żebym 

mógł n a 10 pytanie odpowie­

dzi eć. 

- Są jednak pewne zaszło­

ści. Opinia publiczna była po­
ruszona budową luksusowych 
biur kas i zarobkami ich urzę­
dników .. _ 

- Jeśli ch odzi o siedziby, 
to najbardziej bułwersująca 

byla sprawa lokahl wa rszaw­
skiego a nie białos tockiego , 

Co z<\ś s i ę tyczy zarobk6w, to 

'wszystko za leży oel tego, do 

czego j e po r6wmrjemy. J a, na 
przykład , będę zarabia l dwa 

IłAREXIIł 
nią deC)~~ 
lo, zami~ 

la tracić ~ 
dodatko\l! 
rk telefom ~ tYlkO 26.000! 

PHU MAREK MACKIEWICZ 

Oferuje węgiel: 

razy mniej niż m6j poprze­

dnik. 
- A konkretnie? 
_ Rada Kasy us taliła, że 

będzie to trzyip61krotllość 

średniej kraj owej. Czyli około 

7 tys. zl brutto. Przyzna pa n 

chyba , że to nie rzu ca n a ko­

lan a? 
- Czy ma pan jakąś wizję 

pracy Kasy pod pana kiero­

wnictwem? 
- Mam , a le muszę to n aj ­

pierw uzgodnić z całym n o­
wym zarządem . Dlatego j e­
szcze nie mogę zdradzić 

szczeg6ł6w. 

- A ogólne założenia? 

- Ch od zi o to, żeby ze śro-

d owiskie m m edycznym, na 

przykład samorządem lekar­

skim, ustalić nąj pierw pewn e 
przej rzyste zasady postępowa­
nia . Zasad y wyzn aczania sta­

-wek za poszczeg6lne Ilslugi 

m edyczn e itp. Wtedy nie bę-

dzie wraże nia, że kasa coś ar­

bitralnie na rzuca. Że stoslrje 

dykta t. Oczywiści e, nie wszy­

stko da si ę u$ tali ć zawcza.su , 

ale wiele się d a. 

- Kasa ma też nie najle p­

szy wizerunek w m ediach ... 

- Nie jes teśmy po to, aby 

d obrze wypadać w prasie, ale 

żeby slużyć ubezpieczonym . 
Wiad om o, że na radykalną 

poprawę ni e m a co liczyć. 

Ważne j es t j ednak og61ne 
prze ko nanie, że osoby ki e ru­

jące Kasą zdąją sobie sprawę 

z mankam e nt6w i chcąje lik­

wiąować. Nąjgo rzej j es t wte­
dy, gdy wszyscy wi ed zą, że j est 
źl e, ale nikt ni e chce tego 
zmieniać. 

JAN ONISZCZUK 

1 8-400 Łomża 
Piłsudskiego 40 
tel. 218-04-44 

z miesiąo 

abonentól 

ek w puc 

Matiz - bezkonkurencyiny, SUPERCENA! 

Dodatkowe promocj~ to: 
=-= złomowlłlie 3~«U)O! 

-- pałdet Ubezpieczeń Gratis! 
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nych ro' '''lIf L.::::::::;L::::;::::;::::;::::;::::;::::;~t ~:.:::' :::(~~6~~8:~2:,,:,::::,~=:!~~:::=~ e . serwISU ' - 6' e-mail: pzbytlom@dcs.daewoo.com.pl 

ków. (gab) 

,,2<upując u nas w~giel 
zapewniasz sobie 

wysoką jak 0$( i solidną obsług~" 

KONTAJ<JY ~ 



Pytanie brzmi: co dalej z kolekcją starej fotografii? Własność Łomżyńskiego 

Towarzy~twa Foto~~ficzneg~, ukryta w paczkach, wciąż staje się powodem 

"mezdrowych domysłow. Także samych członków Towarzystwa 

w tekście pt. "Śmierć 
Towarzystwa" sprzed 

dwóch lat ("Kontakty" 

48/ 98) Janina Białecka, prezes 

Zarządu ŁTF, stwierdziła: "Nie 

mamy nic do ukr,ycia i czekamy 

na propozycję dyrekcji Muzeum. 

Nam również bardzo ~ałeży na 

tym, aby nasze zbiory mogły słu­

żyć innym, były bezpieczne, kon­

serwowane. W tej chwili w związ­

ku z tym ciąży na nas odpowie­

dzialność i my także chcielibyśmy 

być spokojni Ił los kolekcji" . 

- Po ukazaniu się artykułu w 

"Kontaktach" natychmiast wysła­

łem do Janiny Białeckiej pismo: 

wobec problemów z przechowy­

waniem kolekcji fotografii, nadał 

podtrzymujemy propozycję -prze­

jęcia od Towarzystwa negatywów, 

zdjęć i książek, a ze swej strony 

gwarantujemy zachowanie całości 

zbioru, jego skatałogowanie, wła­

ściwe przechowywanie i udostęp­

nianie 00 celów popularyzator­

skich, wystawienniczych i nauko­

wych - przypomina Jerzy Ja­

strzębski, dyrektor Muzeum Pół­

nocno-Mazowieckiego w Łomży. 

- My także od lat gromadzimy 

przedmioty związane z historią fo­

tografii i fotografowania, więc by­

łoby to makomite uzupeblienie. 

Na początku grudnia 1998 ro­

ku Janina Białecka odpowiedziała: 

"Uprzejmie informuję, że zosta­

nie zwołane zebranie członków 

Ł TF, na którym przedstawię pro­

pozycję Muzeum". 

Nie doczekawszy się informa­

cji o efekcie, w styczniu 1999 roku 

Jerzy Jastrzębski wysłał do Janiny 

Białeckiej kolejne pismo: "Zwra­

cam się z pytaniem, czy zebranie 

takie się odbyło i czy podjęto w tej 

sprawie decyzję. Jeżeli tak, bardzo 

proszę o informację, bez względu 

na to jaka decyzja zapadła". 

- Niestety, nie mam jej do 

dzisiaj - mówi. - Interesuje 

mnie odpowiedź konkretna. Na­

wet jeśli jest negatywna, podtrzy­

muję naszą propozycję, bo prze­

cież nagle może coś się zmienić. 

Zmieniło się rzeczywiście. 

- Sytuacja Muzeum jest niepe­

wna: i pod względem lokałowym, i 

pod względem finansowym -

stwierdza Janina Białecka. - Nie 

możemy więc powierzyć tak cen­

nej kolekcji placówce, która może 

nagle przestać istnieć. Jednak mi­

mo wszystko rozważałiśmy takie 

rozwiązanie. Warunek: pieczę nad 

zbiorem mógłby sprawować wyłą­

cmie Bolesław Deptula, do które­

go mamy zaufanie. Niestety, dy­

rektor J erzy Jastrzębski powie­

dział mi, że byłoby to zadanie in­

nych pracowników Muzeum. I 

dlatego odpowiadamy "nie". Nie 

chcemy, aby nasze cenne zbiory 

trafiły do muzealnej piwnicy na 

dwadzieścia lat. Natomiast książki 

z dziedziny fotografii zamierzamy 

przekazać Łomżyńskiemu Towa­

rzystwu Naukowemu im. Wagów. 

- Argument powierzenia ko­

lekcji wyłącmie panu Deptule ał­

bo w ogółe, jest dla mnie niezro-

!fi KONTAl<rV 

zumiały i świadczy o tym, że tak 

naprawdę Ł TF nie ma tego zamia­

ru - mówi Jerzy Jastrzębski . -

Pan Deptula prowadzi tylko pra­

cownię fotograficzną oraz wideo i 

nie zajmuje się sprawami meryto­

rycmymi - mówi Jerzy Jastrzęb­

ski. - Poza tym, wbrew przeko­

naniu prezes Białeckiej , ekspona-

,::,liBrt 
~~.,.);) , 

net dawnej fotografii mógł stać 

się muzeum fotografii dla ochro­

ny i badań tej dziedziny sztuki w 

póblOcno-wschodniej Polsce. Była 

to niezwykła szansa kułturalna i 

dla regionu, i dla samej Łomży, 

bo jak dotąd jedyne w kraju Mu­

zeum Fotografii istnieje tylko w 

Krakowie. Cieszyłem się więc, kie- , 

POZA RAMKĄ 
Stary Rynek w Łomży; zdjęcie sprzed dwudziestu kilku 

lat ma niezwykłą wartość historyczną i dokumentacyjną. A 

cóż. ~opiero zdjęcie sprzed stu lat. Czy nadal powinny 

tkwic w paczkach? Zwłaszcza że nie zostały zakupione za 

prywatne pieniądze członków Ł TF. Ongiś stowarzyszenia 

utrzymywane były i Iwansowane z pieniędzy podatników, 

czyli nas wszystkich. 

tów fotograficznych nie przecho­

wujemy w piwnicy, lecz w pan cer-

, nych szafach, gdzie są bezpiecme. 

Chcę także uspokoić członków 

Towarzystwa, że mimo trudności 

finansowych, których nie ukry­

wam, nic nie wskazuje na to, żeby 

Muzeum przestało istnieć. 

B
olesław Deptuła, współ­

twórca z Bolesławem Czy­

żewskim Łomżyńskiego 

Towarzystwa Fotograficznego i je­

go prezes w latach 1976-1987, 

wobec wciąż bezskutecznych za­

biegów, by kolekcja Ł TF trafiła do 

Muzeum, zaskoczony jest nagłą 

zmianą frontu wobec jego osoby. 

- Kiedy rozstawałem się z To­

warzystwem 12 lat temu, zape­

wniano mnie, że organizowany ga­

binet dawnej fotografii zostanie 

powierzony specjał iście - wspo­

mina. - Tymczasem wszystko 

bezpowrotnie przepadlo. To nie­

pojęte, żeby przez tyle czasu nie 

było pomysłu na udostępnienie 

kolekcji. Za to skutecznie zajęto 

się raczej jej utajnieniem. Smut­

ne, bo pamiętam ostatni etap 

urządzania gabinetu w dawnej sie­

dzibie ŁTF przy ulicy Moniu­

szki 6, a zarazem pomruki niektó­

rych członków Towarzystwa, by 

"nie zamieniać go w muzeum"! 

Jakby jedno przeszkadzało dru­

giemu! A plany były piękne. Gabi-

dy w gabinecie pojawiły się kable 

ełektrycme do podświetlania gab­

lot i znakomita scenografia mane­

go łomżyńskiego artysty plastyka 

Stanisława Kędzielawskiego; cie­

szyłem s~ę jak z wiełkiego sukce­

su. Scenariusz przewidywał ukaza­

nie fotografii ' łomżyńskiej ze 

szczególnym uwzględnieniem 

ośrodków warszawskiego i wiłeń­

skiego oraz na tle szerszym, bo 

łomżan nie brakowało i w ówczes­

nej Europie, i na Wschodzie. La­

tami więc odwiedzałem znajo­

mych i kopiowałem z biory rodzin­

ne. I tak w ŁTF zostawiłem około 

tysiąca negatywów. Do tego w po­

staci zakupów i darów zgromadzi­

łem ponad pół tysiąca oryginałów, 

w tym unikalne fotografie XIX­

-wieczne, na przykład powstańców 

z 1863 roku.- Zapleczem nauko­

wym dla przyszłych badaczy miał 

być księgozbiór. Ściągałem raryta­

sy z aukcji i antykwariatów Krako­

wa, Łodzi, Pomania, Warszawy. 

Dla historyków fotografii książki 

te są bezcenne: po wielu zawieru­

chach wojennych, w których prze­

padły oryginalne negatywy, ich ro­

lę przejęły właśnie fotografie wy­

drukowane. Na nich także można 

prześledzić rozwój, zakres zainte­

resowań, poziom ówczesnej foto­

grafii. Oczywiście, tak ogromnego 

przedsięwzięcia Towarzystwo nie 

było w stanie udźwignąć ze skro 

nych składek członkowskich. Stą 

się to możliwe dzięki dotacji Z N. 

rodowego Funduszu Kultury. Dt 
siaj, wobec publicznego Siwią 

dzenia Janiny Białeckiej o zap~ 

waniu fotografii i książek w p~ 

ła, cały mój wysiłek uważam I 

stracony. Tymczasem statut To~ 

rzystwa zobowiązuje je do u~ 

stępniania zbiorów. Niejednokro 

nie zgłaszali się do mnie chętni Q 

pisania pracy dyplomowej z his( 

rii łomżyńskiej fotografii. Wobt 

niemożliwości dostępu do kold 

cji Towarzystwa, bez której tal 

praca byłaby bardzo zubożona,! 

wstydem i zażenowaniem p o ~ 

stu doradzałem zmianę tematu! 

tu od CllasU do czasu niezmien~ 

słyszę od pani prezes, że nie . i 

komu ostatecmie powierzyć zbi 

ry ŁTF! I mówi to mnie, pran 

wnikowi Muzeum, jakby poza ! 

placówką byli w Łomży lud1i 

którzy fachowo potrafią zająć, 

konserwacją i katałogowaniem l 

lekcji. Jednak jestem optymist 

Wierzę, że prędzej czy później f 

tograficzny zbiór będzie cieS1l 

zwiedzających nasze wysta~' 
naukowców. 1)'mczasem uświaa 

miam Towarzystwu, jaka odpo.i 

dzialność na nim ciąży. Upór, b 

podzielić kolekcję (książki tu, [, 

tografie tam) dowodzi ignoraoq 

jej obecnych opiekl'nów, choć I 

mi przyznają, że jest bezcenna. 

Ł
omżyńskie Towarzysl'l 

Fotograficzne figuruje I 

naszym rejestrze jako 1 
dno ze stowarzyszeń działają'l" 

w mieście. Sprawujemy nad nin 

nadzór tak zwany porządkowy, i 

nie możemy ingerować w dziab 

ność_ Oczywiście, poza sytuaq 

rażącego naruszenia prawa, gd)ł 

takie sygnały do nas dotarł)' , 

mówi Elżbieta Przechodzka z II 

działu Spraw Społecznych Urzęt 

Miejskiego. - Nie mamy pr~ 

żądać od stowarzyszeń sprauv, 

dań ani z działałności finanso"~ 

ani merytorycznej . Nałeży to aIh 

do podmiotów finansujących, I 
bo do Najwyższej Izby Kontr,j 

Ustawa o stowarzyszeniach jea 

nie zobowiązuje zarząd organili 

cji do bieżącego informowania ~ 

ganu nadzorującego o wszelkid 

zmianach we władzach łub sied! 

bie oraz o działalności stowru1 

szenia. Z dokumentacji, ktÓl 

otrzymujemy z Łomżyńskiego l, 

warzystwa Fotograficznego, Il'}n 

ka, że organizacja wywiązuje się 

tego obowiązku i funkcjonuj 

zgodnie z prawem , 

O 
tym, co ostatecz~ 
stanie się z nrurzą kolci 

cją, postanowimy 6 

zebranin wszystkich członków ­

zapowiada Janina Białecka. 

Problem w tym, że od wielu II 

nie udaje się wszystkich zebrać. 

tak łomżyńska stara fotograf< 

chyba już na zawsze wyszła 

rarnki. 

GABRIELA SZCZĘSN 

Ii" ,'-

nie 
na 

anoni­

mów. Są 
rzadko­
ścią· 

Inne 



Towarzysz kosz 
Pracownicy administracji pań­

stwowe} i samorządowej obser­
wują, że anonimowych donosów 
jest mniej niż kilka lat wcześniej. 
Być może dlatego, że większość 
instytucji ignoruje anonimy i się 
nimi nie zajmuje. Albo też dlate­
go, że po zmianach ustrojowych 
nie wszyscy zdążyli już poznać i 
przyzwyczaJc się do nowych 
urzędów i ich kompetencji. 
Urząd Marszałkowski istnieje 

półtora roku. Łącznie wpłYnęło 
tu kilka "sygnałów od obywate-

[ nad nin 
.dkowy, ' 

w dziali 
a sytuaq 
awa, gd)t 
dotarły ' 

dzka z II 

li".;-
_ Anonimowymi donosami 

konsekwentnie nie zajmujemy 
się wcałe. Trudno byłoby z ano­
nimem korespondować. Ale też 
nie cierpimy 
na lawinę 

anoni­
mów. Są 
rzadko­
ścią· 

Inne 

skargi wpływa. 

ją sporadycznie i są roz­
patrywane zgodnie z kom­
petencjami. Jesteśmy nową 

instytucją i sądzę, że ludzie nie 
przyzwyczaili się jeszcze do nas 
- mówi Tadeusz Arłukowicz, 

rzecznik prasowy Urzędu Mar­
szałkowskiego Województwa 
Podlaskiego. 

Anonimom nie poświęcaią ża-
[ch Unl' " dnej uwagi pracownicy Podlas­
am}' pr~ 
~ spra'" ki o Urzędu Wojewódzkiego. 
finanso"e Nie podpisane donosy kierowa­
.eży to alb ne są do jednego adresata: towa­
II jących, rzysza kosza. 
IY Kontro!. - Do Podlaskiego Urzędu 
niach jea Wojewódzkiego, wojewody i dy­
~ org~,ilJ rektorów wydziałów wpłynęło w 
nowallla a ubiegłym roku kilkadziesiąt ty­
I) wszelki~ sięcy różnych wniosków, skarg, 
I lub siedl interwencji. Ale tylko w dziewię­
ci stowart ciu przypadkach Naczelny Sąd 
cacji, kló! Administracr.jny miał wątpliwo­
f skiega 1< ści. To wiele mówi o kompeten­
mego, ''1~ gach urzędników, o trafnie 

~
.ąZUje się podejmowanych przez nich de-
funkcian~ . h " cyzJac, o szukaniu rozwiązań 

zgodnych z prawem - WY.J' aśnia 
ostateczni Tomasz Suryuowicz, rzecznik 

nruną kaid 

ulicach lub rynkach, sygna1izują 
o urzędowych znajomościach, 

które wpływają ~ekorzystnie na 
załatwienie jakiejś konkretnej 
sprawy. Ale anonimami się nie 
zajmujemy - dodaje dyrektor 
Lidia Stupak. 

"Anonimami się nie zajmuje­
my", powtarza Witold Roszkow­
ski, zastępca Wojewódzkiego In­
~pektora Nadzoru Budowlane­
go. Inspektorat rozpatruje 
wnioski, pisma i odwołania, któ- . 
re wpływają od konkretnych lu­
dzi. Najczęściej dotyczą od­
stępstw od warunków techni­
cznych, nakazów rozbiórek, od­
wołań od decyzji powiatowych. 

_ Nie ma tego dużo, bo je­
steśmy drugim stopniem, drugą 
instancją. Na pierwsze uderze­

skarg, donosów, wnios-
ków narażeni są in­

spektorzy powiatowi 
- wr.jaśnia inspek­
tor Witold Roszkow-

łowimy fi prasowy wojewody podlaskiego. 

: z!onkóW ' Lidia Stupak, dyrektor Wy­
iecka. działu Organizacji i Nadzoru 
od wielu ~ ruw, informuje, że do Wydzia- . 

ich zebraĆ. lu trafia niewiele skarg. Najczę­
ł fotografl ściej dotyczą indywidualnej spra­
ze wyszła wy skarżącego, nie są donosami. 

- Anonimowe sygnały też się 
trafiają· Ich autorzy zwracają 

,ZCZĘSrl uwagę na nielegalny handel na 

prowadzenia zakładu pracy, któ­
ry zaniepokoił innych, bo praco­
wał wyłącznie w godzinach noc­
nych, nadmiernego i szybkiego 
wzbogacania się. 

- Czy informatorzy kierują 
się zawiścią? - zastanawia się 
zastępca naczelnika Barbara 
Zambrzycka. - Sądzę, że jest to 
poczucie krzywdy. Ktoś otrzymu­
je tylko skromną emeryturę, cał­
kowicie opodatkowaną, a ktoś 
inny szybko bogaci się nie zaw­
sze najuczciwszą drogą. Wyzwała 
to swoiste poczucie niesprawied­
liwości społecznej, które podpo­
wiada, by coś zasygnalizować. 

Naczelnik Barbara Zambrzyc­
ka nie przypomina sobie, by kie­
dykolwiek autor potwierdzonego 
sygnału otrzymał pieniężną lub 
rzeczową nagrodę. Nie było ta­
kiego przypadku i z pewnością 
ludzie informują o różnych 
nieprawidlowośc\ach nie dla zys­
ku fmansowego. Coś ich oburza, 
nie mogą zgodzić się z omija­
niem prawa ałbo też, bo prze­
cież zdarzają się i takie przypad­
ki, donos jest efektem zwykłej 
ludzkiej zazdrości. 

Informatorzy "donoszą" także 
do Urzędu Kontroli Skarbowej. 
Tu, tak jak gdzie indziej, sygnały 
są telefoniczne, korespondencr.j­
ne ałbo ludzie przychodzą osobi-
ście i wyjawiają problem. 

- Nie jest to masowe zjawis­
ko, ałe niektóre sygnały się po­
twierdzają. Szczególnie wiary­
godne są te, pod którymi autor 

się podpisuje, ujawnia swoje 
miejsce zamieszkania. Choć teo­
retycznie mamy taką możliwość, 

by informatora nagrodzić za 
sprawdzony i trafny sygnał, bo 
jest taki zapis, to praktycznie z 
niego nie korzystamy, bo nie ma 
pieniędzy. Za mojej kadencji 
nikt nie otrzymał ' nagrody -
mówi Antoni Horczak, dyrektor 
Urzędu Kontroli Skarbowej w 
Białymstoku. 

Nieco innymi prawami kieruje 
się policja. Komisarz Krzysztof 
Leończak, rzecznik prasowy po­
licji w Łomży, przyznaje, iż kilka 
razy informatorzy zostali obda­
rowani. Zwłaszcza wówczas, gdy 
zgłoszony sygnał przyczyuił się 

do odzyskania mienia dużej war­
tości lub pomógł w ujawnieniu 
albo zatrzymaniu sprawcy. 

dane osobowe, to to czyui. Jeśli 
pragnie zachować anonimowość, 
uszanowane zostaje jego życze­
nie, a sygnał przr.ięty i sprawdza­
ny. Telefoniczne "donosy" doty­
czą najróżniejszych kolizji dro­
gowych, wykroczeń, bójek i 
awantur, włamań, kradzieży. Są 
nawet skargi-na policję. 

_ To bardzo cenne informa­
cje . . Każdą sprawdzamy, prowa­
dzimy postępowanie wr.jaśniają­
ce i większość z nic się potwier­
dza. Niektóre sygnały wymagają 
natychmiastowej interwencji, 
szybkiej reakcji. Policjant nie 
jest w stanie być w każdej sytua­
cji. Telefoniczny sygnał jest jak 
drogowskaz. Takie reakcje 
świadczą o zaangażowaniu ludzi, 
ich zaufaniu do policji i do na­
szych poczyuań - twierdzi ko­
misarz Krzysztof Leończak. 

Informatorzy dzwonią nie tyl­
ko pod policr.jne numery telefo­
nów zaufania, ale także pod 
powszechnie znany numer 997. 
Te sygnały także są wykorzysty­
wane. Łomżyńska policja zaob­
serwowała korzystną zmianę: 
częściej niż poprzednio ludzie 
reagują na zło, wykroczenia, 
przestępstwa. "Może dlatego, że 
nie wiadomo, kiedy, kogo co 
spotka", mówi komisarz. 

Warto uprzejmie 
Ostatnio wśród mieszkańców 

największych miast województwa 
podlaskiego: Białegostoku, Łom­
ży i Suwałk przeprowadzony zo-

stał sondaż, dotyczący poczucia 
bezpieczeństwa. Łomża wypadła 

najlepiej. Z całą pewnością nie 
jest to tylko zasługa policji. To 
także oświetlone ulice, wrażli­

wość ludzi i ich reakcja na nie­
pokojące zjawiska. Dlatego war­
to chwycić za słuchawkę telefo­
nu, wykręcić numer i powie­
dzieć: "Uprzejmie donoszę, że 

do samochodu zagranicznej 
lVarki, na której się nie znam, 
właśnie włamuje się jakiś młody 
mężczyzna. Samochód stoi pod 
moim balkonem, przy ulicy X i 
jestem pewien, że nie próbuje 
się do niego dostać właściciel". 

"Uprzejmie donoszę, że 

Od początku roku w Łomży 
uruchomione zostały dwa poli­
cr.jne telefony zaufania: jeden 
dotyczy spraw nieletnich 
(216-66-62) , drugi spraw krymi­
nalnych (216-16-55). Okazało 

się, że możliwość takiego kon­
taktu z policją bardzo odpowia­
da mieszkańcom. Sygnałów w 
każdym miesiącu jest coraz wię­
cej. Naturalnie, jeśli ktoś chce 
się przedstawić i pod'ać swoje 

przed chwilą ktoś zbił szybę 

drzwi .kiosku, stojącego obok 
mojego bloku. Zbił i uciekł, ale 
po kilku mmutach wrócił i teraz 
próbuje dostać się do środka. 

Przr.jedźcie ... " 
"Uprzejmie donoszę, że moi 

sąsiedzi wyjechali na urlop i zo­
stawili pod moją opieką swoje 
mieszkanie. Dokładnie słyszę 

odgłosy dochodzące z ich mie­
szkania. Oni jeszcze nie wrócili. 
Tam ktoś się włamał. Boję się sa­
ma pójść. Proszę ... " 

MARIA TOCKA 

KONTAKJV ~ 



Na odchodnym każdy praco­

wnik likwidowanego Zakładu Pod­

stawowej Opieki Zdrowotnej w 

Wysokiem Mazowieckiem dostał 

tałon wakaCY.iny wartości 600 zło­

tych. Za talon może zrobić zakupy 

w dwóch sklepach przemysłowych 

wWysokiem. 

- Jeszcze nie mam gotowego 

wstępnego szacunku zadłużenia 

POZ-u, a właśnie dowiaduję się, 

że na " do widzenia" zrobiono taki 

prezent pracownikom zadłużone­

go zakładu - mówi Stanisław 

Bielski, dyrektor Szpitala Ogólne­

go w Wysokiem Mazowieckiem, 

od 3 lipca likwidator tutejszego 

POZ. 

Dyrekto r Bielski uważa, że każ­

da ilość pieniędzy może się przy­

dać na opiekę socjalną dla praco­

wników likwidowanej placówki. A 

pomocy może potrzebować spora 

grupa ze 120 zatrudnionych w 

POZ. 
- Pracownicy, zwłaszcza z ad­

ministracji, przeżyli szok. Nikt ich 

wczesmeJ nie przygotowal, że 

zmiany mogą tak szybko prZ)jść i 

miejsca ich pracy są zagrożone -

mówi dr Barbara Faszczewska, le­

karz rodzinny, członek Komisji 

Zdrowia Rady Miejskiej w Wyso­

kiem Mazowieckiem. 

Od stycznia 1999 roku w Wyso­

kiem Mazowieckiem dzialały dwie 

oddzielne administracje: Szpitala 

Ogólnego i wydzielonej podstawo­

wej opieki zdrowotnej, skupiającej 

wiejskie ośrodki zdrowia i miej­

skie przych04nie. 

- Od początku uważalem, że 

taki podzial jest niepotrzebny i 

nieuzasadniony. Jaki sens mialo 

wydzielenie odrębnej struktury 

POZ, skoro wiadomo było, że bę­

dzie prywatyzowana. Niestety, ta­

kie rozwiązanie narzuciła nam re­

forma służby zdrowia - mówi Ja­

cek Bogucki, starosta wysokoma­

zowiecki. 
Do tej pory Wysokie Mazo­

wieckie znane było z odważnych i 

pionierskic h rozwiązań w ochro­

nie zdrowia. Stanisław Bielski, dy­

rektor szpitala z wyksztalceniem 

technicznym, a nie medycznym, 

jako pierwszy w byłym wojewó­

dztwie łomżyńskim odważył się na 

usamodzielnienie dużego szpitala 

rejonowego. Jeździł do Minister­

stwa Zdrowia, uczył się nowoczes­

nych metod zarządzania i stale li­

czył skromne f"lnanse. Po kilku la­

tach szpital w Wysokiem jest nie 

do poznania: wyremontowany, co­

raz lepiej wyposażony w specjali­

styczny sprzęt. Pracownicy nie 

skarżą się na pensje Gako jedni z 

pierwszych lekarze pracowali na 

dobrze platnych dyżurach kon­

traktowych). 
Również dyrektor Bielski, ma­

jąc pełnomocnictwa wojewody, 

zawarł w listopadzie 1997 roku 

!fi KONTAKJY 
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pierwsze kontrakty z pięcioma le­

karzami nowej specjalizacji - le­

karza rodzinnego. 

- Przejście lekarzy na indywi­

dualną praktykę wymagało od 

nich pokonania lęku przed spra­

wami administraCY.inymi. Lekarz 

musiał zająć się prowadzeniem 

statystyki, pilnowaniem księgowo­

ści , podatkami. W najprostszej 

formie podmiotu gospodarczego 

rodzinny z Ciechanowca. W poko­

jach biurowych stanęły nowe kom­

putery, kserokopiarka. Pojawiła 

się też nowa karetka. 

nizować własne pOIlli~ 

zrezygnować z wynajrnoYSzysc)' 

Alicja Kurasińska,lekilllmiu egz~u 
z Kłukowa. :hcą przeJsc 

C 
. k - mówi 

- Administrowanie zakładem eny wynajmu p OQ 

wymagało nowego sprzętu. Zre- jedne z wyższych w rej~lSka. 
sztą w ubiegłym roku POZ wypra- sprawić, że samorządy lna Z lekarek 

L. . I twial 

cowal nadwyżkę i nie miał klopo- cały do utrzymywania fU me u a ' . 

tów fmansowych. Dostawaliśmy . zdrowia, ale dla wielu \ie zgadzał ~Ię 

informacje, że niewielu lekarzy dzinnych były znacząCJacy na etaCIe, 

jest chętnych do przejścia na in- kiem w ich budżetach. 
" kłopoty, 

uczył się zasad wolnego rynku, na- dywidualne kontrakty, więc zakup Rok 1999 przymosł t d 

Na prywat~· 
bierał umiejętności obracania 

się w urzędzie skarbowym 

czy w ZUS-ie - mówi 

dyrektor Bielski. 

Jego zda­

niem, 

po­

cząt­

kowe 

przejście 

na indywi­

dualne kon­

trakty było ko­

rzystniejsze dla 

lekarzy od łącze­

nia się w spólki, ze­

społy. Lepiej najpierw 

samemu przećwiczyć 

klopoty z rosnącą stertą 

dokumentów niż zdać się 

na pracowników administra-

cji. 
- Okazało się, że nie taki 

diabeł straszny i lekarze dają so­

bie radę z rozliczeniami, statysty­

ką. Niek~órzy korzystali z naszych 

usług i mieli w szpitalu obsługę 

~tatystyczną, ale po roku zrezyg­

nowali z tej pomocy. Po przejściu 

pierwszych lekarzy na indywidual­

ne kontrakty, przygotowywaliśmy 

się do wydzielenia struktur pod­

stawowej opieki zdrowotnej. Wia­

domo było, że to gminy będą od­

powiadać za ośrodki zdrowia -

opowiada dyr. Bielski. 

Gotowy był pomysł na restruk­

turyzację administracji: powstanie 

spółka, która będzie fachowo ob­

sługiwała prywatnych lekarzy, do­

radzala w sprawach księgowych, 

pomagała w pracy biurowej. 

- Niestety, nikt z nowych 

władz w podstawowej opiece tego 

pomysłu nie rozwinął i przez na­

stępne półtora roku nic się nie 

dzialo. Zmarnowano jedynie czas, 

bo wiadomo było od początku, że 

trzeba przygotowywać się do pry­

watyzacji ośrodków, a POZ jest 

formą przejściową - twierdzi dy­

rektor Bielski. 

Dyrektorem POZ w Wysokiem 

Mazowieckiem został na początku 

1999 roku Marek Sierocki, lekarz 

karet­

ki był 

uzasa­

dniony, by 

mogli się nią 

szać - tłuma-

sta Bogucki. 

poru­

czy staro-

Dr Sierocki uważa, że nowa ka­

retka oszczędziła wydatków zwią­

zanych z utrzymaniem pięciu sta­

rych samochqdów, jeżdżących w 

ośrodkach. Zamiast utrzymywać 

etaty kierowców i płacić za częste 

naprawy, do dyspozycji oddano 

nowy samochód. 

Odwołany dyrektor Sierocki 

mówi, że starostwo stale wymaga­

ło wprowadzania oszczędności. J e­

dną z nich była podwyżka czyn­

szów za lokale dzierżawione w 

przychodniach i ośrodkach zdro­

wia przez prywatnych lekarzy. 

- Dość długo czekałam na 

konkretną propozycję czynszu za 

gabinet w ośrodku zdrowia. W 

końcu podano mi tak wysoką kwo­

tę, że zdecydowałam się zmoder-

Zdaniem dr. Sierocii' a przede 

nansowej klapy przy~ jedne?o 

przejście sześciu lekarłerowac dr 

nych na własne prakl)1.'ta 

styczniu tego roku odesl' mieliby 

wadzenia indywidualnydżyla się 

"wzięli" ze sobą pacjel lekarzy, 

dżet POZ zmalał o pnEakłaCl 

wiem Kasa Chorych 

cjenta. 

- Wiadomo było, 
ązanie 

. nową 
więcej lekarzy zdecydujl

bli 
W

. cznym 
ką formę działania. n· •• 

n lOIeJscu 
wiecie pracuje czterna51. 

Ile Da 
rodzinnych, dwunastu ! 
. d 'd aln ak ki o-prawne. 
m Y"" u e pr ty. b 

czynaliśmy trzy lata leml 
. . d m;ne. 

szcze sporo nIeWla o . 
Kaid 

dzy obserwowali nas, jaJ' y 

ułoży. Teraz przekonu~ .... '''I'"'''lej 

jest to najlepsze 

leczących w oŚlrO(lkalcb·'~fn 

Również w Wysokiem ' 



~ Nie blokowałem kontrak­

~gadżałem się na dzierżawę 
,szczeń, tak jak się to działo 

drnrch zakładach. W końcu też 
~ lekarzem rodzinnym i 

że taka droga prywatyzacji 
I 

F 
,:onieczna - protestuje dr 

um 
cjaJniki. 

cyifdy w styczniu sześciu leka-

~rywatyzowało się, dr Sieroc­

zął głośno mówić o potrze­

worzenia niepublicznego za­

opieki zdrowotnej. Taki za­

przr.jąć do siebie 

bez pewnego etatu. 

.... i,nni; .. Wysokiego miały po­

niepubliczne zakłady. 

starostwa dowiedziały się, 

,ięki tym zakładom uratuje 

_ J~Ść pracowników. Kiedy zbli­

pJę l lipca, zaproponowany 

mann przekształcenia, okazało 

dl.e nic ie jest gotowe. Brako­

Jacilokumentów, listy przyszłych 

,wników niepublicznego za-

Sierocld' a przede wszystkim reje­

przyj jednego z zakładów (miał 

lekaJerować dr Sierocki). 

praktyl;ta kilkunastu pracowników, 

odesf mieliby zostać zwolnieni, 

się do 52 nazwisk. Je-

pacjel lekarzy, który miał prowa-

o pozakłaa niepubliczny, podsu­

plf3Cownikom do podpisu dwa 

nenty: gotowe podanie o 

b I 
ązanie umowy o pracę i zgo-

yo, . 
l;rr!p("vrł!lIe nową formę zatrudnienia w 

W o,blicmym zakładzie zdrowia. 

n miejscu zatrudnieni zosta­
czternast . 

",u nastu zlJ.e na etaty, lecz na. umowy 

. o-prawne. Straciliby w ten 

lata tem/b Wszystkie zabezpieczenia 

Ponadto, w 

ze starostwem przyszli 

niepublicznych zakła-

dów nie zapewnili gwar3I!cji, że 

pracownicy przejdą do nich bez 

konieczności wypłacania odpraw 

- mówi Stanisław Bielski. 

Władze powiatu, widząc, że re­

strukturyzacja nie jest gotowa, 

zdecydowały się na przekazanie 

dyrektorowi Bielskiemu procesu 

likwidacji. 

- Włączenie struktur podsta­

wow~ opieki pozwoli na powolne 

zmiany i podjęcie najbardziej ko­

rzystnych decyzji pe rsonalnych -

zapewnia starosta Bogucki. 

- Już myślałem, że wyszliśmy 

na prostą, a teraz trzeba znowu 

rozwiązywać nowe problemy. Żału­

ję, że nie została przygotowana 

żadna poważna koncepcja - mó­

wi Stanisław Bielski. - Jedno jest 

pewne: nie ma odwrotu od prak­

tyk lekarzy rodzinnych, bo w koń­

cu pacjent może pójść do swojego 

lekarza rano i ' po południu. Znik­

nęły kolejki, pacjenci wiele badań 

mogą zrobić na miejscu, w gabine­

cie lekarskim. 

Odwołany dyrektor wierzy, że 

za kiJka miesięcy skończy pracę na 

etacie w przychodni w Ciechanow­

cu i rozpocznie działalność jego 

niepubliczny zakład opieki zdro­

wotnej. Razem z nim ma przejść 

trzech innych lekarzy. 

- Tyram po dziesięć godzin 

dziennie, ciężej niż za komuniz­

mu. Wydawało się, że już od lipca 

rozpocznę pracę w prywatnej 

praktyce. Tymczasem każą nam 

czekać j eszcze pół roku. Dziś jest 

pierwszy dzień likwidacji zakładu . 

Nie było żadnego spotkania z pra­

cownikami, nikt nas nie poinfor­

mował o zmianach, gdzie teraz 

dokładnie pracujemy - oburza 

się dr Leszek Niczyporuk, od kil­

ku miesięcy lekarz rodzinny z Cie­

chanowca. 

Dyrektor Bielski nie potrafi j e­

szcze powiedzieć, jak rozwiąże 

sprawę likwidowanego zakładu za­

trudniającego 120 ludzi. Być mo­

że Kasa Chorych zgodzi się, by in­

dywidualne praktyki podpisywali 

także ci lekarze, którzy nie mają 

specjalizacji lekarza rodzinnego, i 

ci, którzy do tej pory obawiałi się 

przejścia na własny rozrachunek. 

Co stanie się z administracją, pie­

lęgniarkami? Może odżY.ie pomysł 

stworzenia spółki, która pomaga­

łaby w obsłudze prywatnych prak­

tyk. 

Wiadomo jedn o : w Wysokiem 

Mazowieckiem reforma służby 

zdrowia zatocryła koło , wracając 

znów do gabinetu dyrektora Biel­

skiego. Szkoda jedynie, że przez 

18 miesięcy płynęły pieniądze na 

etaty dla dyrekcji, administracji 

PO Z, skoro mogli ich zastąpić 

pracownicy Szpitała Ogólnego. 

JOANNA GOSPODARCZ\'K 

Glos senatora 
" ... Wyborcy, oddając swój głos na program komitetu wyborczego, 

dopiero po wyborach burmistrza dowiadywali się, jaki faktycznie pro­

gram będzie realizowany, bo burmistrza wyłoniono z układu, w któ­

rym program nie był ważny, a ważny był interes,jak spłata długów wy­

borczych", powiedział w Senacie senator Lech Feszle r, były burmistrz 

Zambrowa. Senator, opowiadając się za wprowadzeniem bezpośre­

dnich wyborów burmistrzów, wójtów i starostów, przedstawił gorzką 

analizę działalności samorządów. Poparł bezpośrednie głosowan
ie i 

ograniczenie liczby radnych, argumentując, że zmniejszy to koszty 

utrzymywania rady oraz możliwość kupowania głosów. Stwierdził tak­

że: " ... wybrani na zasadzie układów przypadkowi i niekompeten t.ni 

burmistrzowie boją się podej mowania decyzj i, lub gd y je już pode­

jmują, bo nie m<0ą illnego wxjścia, z obawy przed odpowiedzialno­

ścią mówią, że to wina rady, zarządu i że byli zmuszeni do podjęcia 

takiej decyzj i. " 
\ 

Lech Feszler opowiedział się także za zakazem łączen ia mandatu 

posła i senatora z funkcją radnego gminy, powiatu i woj ewództwa. 

"Możliwość łącze nia tych m andatów powoduje, i ż powstaje często 

konflikt interesów", stwierdził senato\-, który jednocześnie jest \-a­

dnym powiatu. 

Senator Feszle r' wystąpił do premiera]erzego Buzka z wnioskiem o 

przekazanie samorządom pieniędzy z rezerwy budżetowej na sub­

wencj ę oświatową. Nowe lizacja Karty Nauczyciela, która obowiązuje 

od 1 stycznia 2000 r. wprowadziła nowe zasady wynagrodzenia na u­

czycieli. Według szacunków Związku Miast Polskich i Związku Powia­

tów Polskich subwe n cje przekazane gm inom to j edna U-ze cia po­

trzebnej kwot)'. W podanym przez senatora przykładzi e miasta Zam­

browa , brakLue na wynagrodzenia 1,1 mln złotych , co stanowi około 

5 proce nt budżetu samorządu . Senator przypomniał także, że ju ż 

wcześniej apelował do władz rządowych w tej sprawie. Wówczas wice­

minister edukacj i Irena Dzie rzgowska uznała, że nie ma powodów do 

obaw, bo rząd zapewni pieniądze potrzebne do wprowadze nia zno­

welizowanej Karty Nauczyciela. "Moje obawy były uzasadnion e i po­

twierdz<0ą, i ż MEN nie przewidział skutków finansowych i nie c1osza­

cowa ł subwencji oświatowej", napisał do premiera Lech Feszler. 

ŁOMŻA, ul. Sikorskiego 166A (stacja PKP) 

Zam6wlenia te'. (0-86) 2160-128 

Dostawa do odbIorcy tel./'-x. (0-86) 2188-295 

• węgiel 
• cement "Chełm" 
• wapno hydratyzowane 

• cegły ceramiczne i siłikatowe 

• styropian, wełna mineralna 

• piasek, żwir 
• eternit 
• usługi transportowe 

UPUSTY 
DLA STAŁYCH 
ODBIORCÓW 

Solidna Firma! Naprawd, warto! 
F 5293 

KONTAKJY ~ 



Prawie 10 000 ludzi bawiło 

się na wielkim festynie "Lata z 

Radiem" w Kolnie przez cały 

dzień. Od samego rana naj­

młodszych zabawiał Krzysztof 

jańczak, znany jako Pan japa. 

Szczególnym powodzeniem 

cieszyły się zmagania o to, kto 

najdłużej wykrzyczy słowo ,Ja­

pa". Dzieci korzystały także z 

dwóch kilkunastometrówych 

nadmuchiwanych zjeżdżalni. 

- 25 lat temu "Lato z Ra­

diem" wykonało mój utwór 

"Nie myśl, co będzie jutro". 

Od tego czasu każdego lata 

występuję na tych przemiłych 

festynach. Czuję, że ludzie 

czekają na moje stare piosen­

ki. To miłe uczucie pozwala na 

pozbycie się tremy - powie­

działa Eleni publiczności, któ­

ra często podchwytywala śpie­

wane refreny i na zakończenie 

wiedział basista Paweł Nowak. 

O popularności zespołu w 

Kolnie nie trzeba było nikogo 

przekonywać, bowiem podczas 

koncertu artyści otrzymali 

gromkie brawa. 
Prawdziwe i nie'spodziewa­

ne tłumy zgromadził koncert 

"Czerwonych gitar". Śpiewali 
stare i nowe swoje przeboje, a 

owacjom i bisom nie było koń­

ca. 

Igrce 

mieliśmy całodzienną prOIll~ 

cję miasta i powiatu na anteml 

I Programu Polskiego Radia 
Myślę, iż 10 000 zł, które 11')-' 

dała Rada Powiatu na pokry 

cie kosztów festynu, nie było 

zmarnowaniem pieniędzy. 

Z imprezy zadowolony hll 

również dyrektor Kolneński~ 

go Domu Kultury FrancisZl!I 

jurczenia, inicjator i "dobry 

duch" kolneńskiego festynu. 

na 1 0000 gardeł 
Dorośli w tym czasie mogli za­

poznać się z ofertą sponsorów 

festynu, a także wziąć udzial w 

konkursie sprawnościowej jaz­

dy samochodem bądź w zawo­

dach na najsilniejszego. Po 

pięciu konkurencjach (wycis­

kaniu drążka, podnoszeniu ce­

gieł, "kręciole «Lata z 

Radiem»", podnoszeniu be­

czki od pi~a i p'rzeciąganiu sa­

mochodu na czas) zwyciężył 

jacek Wasiluk, który określił 

się jako przejeżdżający przez 

Kolno turysta. 

Najwięcej widzów zjawiło 

się na stadionie, kiedy wystąpi­

ła Eleni. Zaśpiewała znane i lu­

biane przeboje, nie . zabrakło 

muzyki greckiej. 

!fi KONTAKrV 

recitalu odśpiewała artystce 

"Sto lat". Po koncercie Eleni 

rozdała setki autografów. 

Młodzież z aplauzem przy­

jęła wykonawców z zespołów 

ID STREAT i M.A.F.LA. Ci 

ostatni również chwalą letnie 

festyny "Lata z Radiem". Uwa­

żają, iż jest to doskonały czas 

na prezentację swojej twórczo­

ści, a szczególnie muzyki pol­

skiej, która ich zdaniem, od 

kilku lat przeżywa kryzys. Pro­

ducenci lansują bowiem zagra­

niczne i przede wszystkim an­

glojęzyczne przeboje. 

- Na takich festynach jak 

ten możemy dotrzeć do publi­

czności i sprawdzić, czy jesteś­

my jeszcze popularni - po-

" 

Zabawny okazał się dialog 

burmistrza Stanisława Szymań-

, czyka z prowadzącym imprezę 

Zygmuntem Rajzerem. Bur­

mistrz, dziękując artystom i 

realizatorom festynu, wręczył 

pamiątkowy medal z okazji 

575-lecia nadania Kolnu praw 

miejskich i zaprosił ekipę fe­

stynową do Kolna w roku przy­

szłym. 

- Uważam, że wakacY.ine 

festyny "Lata z Radiem" to po­

mysł na medal. Sprawdza się 

zwłaszcza w takich miastach, 

jak nasze - powiedział staro­

sta kolneński Andrzej Duda. 

- Zarówno dzieci, jak i doroś­

li znaleźli coś dla siebie. 

Oprócz wspaniałej rozrywki 

- Doświadczenie pokaro 

je, że w Kolnie popularne są i 

dobrze udają się duże impreZ) 

plenerowe. TradycY.ine festyn) 

organizowane przez nas na p~ 

witanie czy pożegnanie lata 

zawsze gromadziły tłumy ludzi 

"Lato z Radiem" to najwięks~ 

z kiedykolwiek organizm\'! 

nych w Kolnie, a jednocześnH 

nie nadwerężający w znaczn 

sposób kasy miejskiej, bowielL 

w zasadniczej mierze srmans(} 

wany przez sponsorów - p~ 

wiedział dyrektor jurczenia. 

Kolno było jednym z 61 

miast w kraju, do których ~ 

czasie tegorocznych wakacj 

zawita festynowa ekipa "Lata l 

Radiem". 

cami OrohiicZ' 

chętnie. 

tradycyjnie 
preza,mimo 



ATRAKCJE BEZ PIENIĘDZY 

Pod znakiem zapytania stoją tegoroczne lipcowe Dni Drohiczyna, or­

ganizowane od 1992 roku przez Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury. Je­

dyne pieniądze, które dotychczas udalo się zdobyć, to 1000 złotych z 

Urzędu Marszałkowskiego. A program pni jest bardzo atrakcr.jny: tur­

nieje sportowe (piłka nożna, koszykówka, rolki, rowery górskie), kon­

certy zespolów mlodzieżowy~h, uliczna parada pr~ebier~ców, uliczny 

bieg Kmicica o puchar burmIStrza, zabawa pod gwJazd3Jlll, wybory ma­

lej miss lata, konkurs wiedzy o Drohiczynie, rzut jajkiem na odległość, 

:~t śmiałków do lat lO, startujących sprzed domu Daniela Olbry-

·ego. Aktor także zapowiedzial swój przr.jazd, bowiem z mieszkań­

cami Drohiczyna, w którym spędził dzieciństwo, spotyka się bardzo 

chętnie. Lipcowe Dni od lat przyciągają także ludzi z calej Polski oraz 

tradycr.jnie Anglików i Niemców. Miejmy nadzieję, że oczekiwana im­

preza, mimo trudności finansowych, dojdzie do skutku. 

Z podlaskiej kuchni 
i komory 

TUROŚLAŃSKIE PREZENTACJE 

Około kilometra-na północ od 

wsi Zbucz (gmina Czyżew) , nie­

daleko od szosy, stoi bardzo sta­

ry kamienno-stalowy krzyż. Za­

pewne jest miejscem dawnego 

pochówku osoby bliżej nieokreś­

lonej z napisu na pomniku. 

Tuż obok, jak wykazały prze­

prowadzone na początku lat 60. 

badania archeologów z bialostoc­

kiego muzeum, teren. nosi ślady 

wczesnośredniowiecznego osa­

dnictwa. Znajdują się w tym miej­

scu jeszcze szczątkowo zachowa­

ne mogiły z XI- XIll w_, okładane 

wówczas po rogach wielkimi ka-

mieniami, a sama mogiła pokryta 

była brukiem. Umarłych przed 

pochówkiem- nie spalano (w gmi­
nie, niedaleko Knraszewa, są mo­

giły, gdzie w tym czasie zwłoki pa­

lono, co przedstawia rzadki re­

likt pogańskiego obrządku). Przy 

badanych szczątkach znaleziono 

szklane paciorki i inne ozdoby z 

brązu oraz "żelazny" nóż. Nieda­

leko tego miejsca (czyli od krzy­
ża) są też kurhany, mogiły, które 

wpisane zostały do 1ejestru za­

bytków i są pod ochroną· 

Z roku na rok, za sprawą rolni­

ków, zmienia się jednak i zmniej­

sza powierzchnia tej starożytnej 

nekropolii. I gdyby nie rosnące 

dwie topole i krzyż, pe~ie za­

orano by jąjuż dawno. 

MIeHAL MINCEWICZ 

Orla 

Oto północnopodlaska chata z 

przełomu XIX i XX wieku; ta 

spod Sokólki, Wysokiego Mazo­

wieckiego, Ciechanowca, Drohi­

czyna, Radzynia Podlaskiego. Z 

izbą i komorą, najważniejszą w 

życiu każdej rodziny. 

Pierwsza, wiadomo: święty kąt 

z krucyfiksem, przystrojonym w 

papierowe kwiaty i· malowanym 

na szkle obrazem Madonny, z 

kiercem u powały, lóżkiem, sto­

łem z ławami, trzonem kuchen­

nym i chlebowym piecem. Wiszą­

ce szafki z naczyniami, kredens. 

Sprzęty i przybory do przygoto­

wywania posiłków (pieczenie 

chleba, wyrób mąki i kaszy, prze­

twórstwo mleka i mięsa) oraz ich 

przechowywania (miski, talerze, 

dzbany i dzbanki, kubki, dre-

Na znane i lubiane plenerowe "X 
Turoślańskie Prezentacje Kulturalne" 
zapraszają w niedzie lę, 9 lipca, Zarząd 
Gminy i Gminny Ośrodek Kultury oraz 
starosta powiatu kolneńskiego. W pro­
gramie: występy zespolów kurpiow­
skich z Nowej Rudy, Nowogrodu, Tu­
rośli i Zbójnej, Dziecięcego Zespolu 
Śpiewaczego i Teatralnego z Lemana; 
solistek kurpiowskich; kapeli kurpiow­
skiej z GOK w Turośli i Słupskiej Kapeli 
Podwórkowej z Kaszub; zespołów mło­
dzieżowych Modem i Elite; opowieści 
gawędziarzy ludowych, konkursy dla 
publiczności oraz kiermasz sztuki ludo­
wej i zabawa taneczna. 

Prezentacje odbędą się przy siedzi­
bie Gminnego Ośrodka Kultury w Tu­
rośli . Początek o godz. 14.00. 

Drodzy Czyteln icy, w każdej wsi , w każdej osadzie, w każdym miaste­

czku, na wie lu rozstajach dróg wit~ą nas kapliczki i krzy2e. Powstawa ł y 

w różnych okolicznościach, w różnym czasie, z różnych powodów. O 

większości z nich krążą cie kawe, bm'wne, niekiedy dt 'amatyczne opo­

wieści. Cykł em zatytułowanym właśnie. " Opowieści Ka pliczne" prag­

niemy wszystkie te historie , przekaz~ne z poko łen ia na pokole nie, 

zapisać i utrwali ć. Dlatego prosimy: spiszcie lO wszystko, co wiecie o 

tych miejscach w swojej miejscowości łub okolicy. PrzyślUci c do redak­

cj i ("Kontakty", Aleja Legionów 7, 18-400 Łomża), niech to będz ie Wa­

sza rubryka. Wszyscy autorzy opowieści otrzymają piękne książki. 

wniane łyżki, czerpaki, szafliki, 

wieszaki z walkami na ręcznik) . 

Oto ciemna, nie ogrzewana 

komora, nie tylko na zapasy ży­

wności, ale także odzieży i naj­

różniejszego sprzętu niezbędne­

go w gospodarstwie domowym. 

WISzące połacie słoniny i bo­

czku, pęta suszonej kiełbasy; su­

szona mięta i grzyby; wiklinowe 

koszyczki pełne jaj, cebuli, ja­

błek; kasza, groch i fasola; be­

czki z mięsem, kiszoną kapustą i 

ogórkami; butelki soków, mleko 

i śmietana; kożuchy, przędza, 

końska uprząż, żarna do miele­

nia zboża, prasy do serów, maś­

lnica, szatkownica, kopańki, ma­

szynka do napychania kiełbas, 

koryto do oparzania świniaka i 

zeskrobywania szczeciny. 

A to kuchnia Rusinów z Podla­

y sia; z chlebowym piecem i za­

pieckiem, ikonami z wizerun­

kiem świętych Mikołaja i Jerze­

go, kufrem z rubaszkami... 

Właśnie w podlaskiej kuch~i 

zapłonął ogiell. Gospodyni kroi 

razowy chleb i kiełbasę, stawia 

naczynie ze smalcem, dzbanek 

ze zbożową kawą lub miętow­

cem. Przez okno zdobne 'w pa­

pierowe firanki i kwitnące pelar­

gonie wypatruje domowników. 

Dzięki znakomitej aranżacji 

plastycznej An toniego Mie­

czkowskiego jesteśmy w prawdzi­

wej kuchni i komorze. Niezwyklą 

wystawę "W kuchni i komorze", 

ze zbiorów ciechanowieckiego' 

Muzeum Rolnictwa im. Ks. Krzy_ 

ofa Kluka, do 2 września 2000 

u prezentuje Muzeum Pół-

cno-Mazowieckie w Łomży. 

(gab) 

PRZYPADKI ŁOMŻYŃSKIE 

Spisek przeciw Lutosławskim 
Polecam gorąco lekturę najnowszego "Zeszytu Łomżyńskiego", bo 

ciekawy i łomżyński do którejś tam potęgi. Skoro przeczytalem go od 

deski do deski, to chyba i pofiglować mi nieco wolno. Niechaj się o to 

prześwietna Redakcja nie obraża. 

Numer zaczyna się od świętości, zatem od apelu spolecznego ko­

mitetu uczczenia 1000-lecia chrześcijaństwa na Ziemi Łomżyńskiej, 80. 

rocznicy urodzin Papieża, świętych Sebastiana i św. Rocha, tudzież wiel­

bionego ks.biskupa dr. Stanisława Łukomskiego. Żadnych uwag w tym 

względzie nie wnoszę, nie chcę być adwokatem diabła. 

A co dalej w kolejności? Ano artykuł o browarze drozdowskim, Lu­

tosławskich i bekach prześwietnego piwa. Artykuł arcyciekawy (gratulu­

ję szczerze), w tonacji - przepraszam za nutkę profanacji - też je­

dmłk niemal nabożnej. Wprawdzie mowa o piwie byn.ymniej nie bezal­

koholowym, z pianą gęstą, stosowną goryczką i szum w głowie czynią­

cym, ale przecież o piwie naszym, rodzimym. Nic, co prawdziwie łom­

żyńskie, nie może być zle! 

I rzeczywiście piwo drozdowskie było dobre, zdobywało medale. 

Dlaczego więc browar ten raz po raz miewal klopoty i podupadł? Odpo­

wiedź wedle autorki tekstu j est aż nadto prosta. 

Po pierwsze, willlli temu byli Żydzi. J ózefowi Lutosławskiemu uda­

ło się wprawdzie w Wilnie "absolutnie ominąć żydów nawet w lokatach i 

lo$łowni" , co właściciel browaru uznal " za szczęśliwy omen", ale ten 

triumf poglądów politycznych nad realiami ekonomicznymi nie roko­

wal najlepiej. 

Po drugie, winne były wojny, Rosjanie, Niemcy, bolszewicy, znów 

Niemcy i Sowieci. Za każdym niemal razem trzeba bylo wylewać zapasy 

piwa drozdowskiego do Narwicy. Szczera prawda z tymi najeźdźcami, 

aczkolwiek pamiętać trzeba, że ci docierali nie tylko w rejon Łomży. 

Po trzecie, winna była nie czysta konkurencja, bo złośliwi sprze­

dawcy rozrabiali piwo wodą, falszowano etykietki, kupcy niechętnie 

skladali zamówienia, a nie wszyscy pracownicy byli lojalni. 

Po czwarte, zawinił i tym razen,l Białystok, a konkretnie browar 

Dojlidy, który chcial zdobyć rynek łomżyński, zaś po wojnie po prostu 

zabral z Drozdowa kadzie, fasy i żelazne beczki. 

I tak można jeszcze po piąte, szóste, siódm e. Wszyscy byli winni 

wokół i wszystko się obracalo przeciwko Lutosławskim, jako producen­

tom piwa. Straszne, mafijne, niegodne. 

Nasuwa się jednak kilka pytań. A może po prostu co niektórzy Lu­

tosławscy nie potraf"ili zadbać o wyniki ekonomiczne swego browaru? 

Może się n.yzwyklej w świecie nie bardzo nadawali do' takiej dzialalno­

~ci, osią~ając wielkie sukcesy na innych polach? Może popełniali za du­

zo błędow? Autorka artykułu napisala o Jerzym Lutosławskim, który 

doprowadził browar drozdowski do kompletnej ruiny, jedynie tyle, że 

"był mIody i niedoświadczony". Za to wiadomo: Dojlidy, konkurencja, 

oszustwa, szynkarze, bank ... 

N a klęczkach można pisać o świętościach, choć to też poza niezbyt 

wygodna. Ale żeby i o piwie! 

ADAM DOBROŃSKI 

WAKACJE W STOLICY 

Być może niektórzy w wakacje 
za trzymają s i ę w Warszawie. Vi wol­
nej c hwiłi warto zajrzeć d o mu­
zeum Techniki ( pała c Kulttn-y i 
Na uki ) . Codziennie można obe­
jrzeć e kspozycj e s tale: Komunika­
cji, Mechanizmy Grające, Zaklę ty 

Dźwię k, Maszyny Drukarskie, Gór­
nictwo, Hu Ulictwo, Ekologia, 
AsU'onomia i Aslrona lllyka, Czło­

wiek a pra ca, Elektroniczna Te­
cilllika Obliczeniowa, Teletechni­
ka, Towarzystwo Radiotechniczne 
Elektrit. 

W kinie muzea lnym o każd ej 

pelnej godzinie : proje kcj e kró rko­
metr<1 żowycl t filmów dokumental­
nych z dzi edziny: kO-!11llllikacj i, 
astronomii i as tronautyki, ekologii , 
górnictwa , hutnictw" , nauki o Zie­
mi , historii techniki , a t.,kże bajki 
eduka cyj ne dla dzieci. 

Pokazy szklancj panie nki : mo­
d elu obt-azt~ącego budowę i fu n­
kcjo ll.oW;1 lli e ol'ganizlllll ludzkieg'o 
(o kazdej pełnej god zinie) . 

Koncen y muzyki z mechaniz­
m6w gnIj ących , czyli za bytkowych 
pozytywek i zaf grających (o godz. 
10.30; 12.30; 14.30). 

Pokazy dzia ł an i a robota PI7.('­

mysłowego Rll\lP-401 , j ednej z 
pie rwszych polskich konstrukcj i 
aULOma t)'ki pt-Le lllysłowej (o o·odz. 
U .30; 13.30; 15.30). b 

Planetarium: prelekcja astrono­
miczna. polączona z pokaz('nl oh­
razu nie ba widocznego z pólnoc­
nej pół kuli Ziemi, w wybranych 
porach d oby roku . 

Godziny sea nsów: od wLOrku d o 
soho ty 10.00; 12.00; 14.00; w nie­
dzi el ę 12.00 specja lny sea ns dla 
dzieci w wie ku szkol nym o 14.00 i 
16.00. 

Zorga nizowa na wycieczka może 

wcześni ej zarezerwować wybrany 
lennin. 

SzczegółowYj:h infollnacj i 
udziela Dział Infollnacj i i Orgalli~ 

zacji Zwiedzania. tel. (022)656-67-
-47. 

Muzeulll Techniki czynne jest 
dla zwiedzających : od wtorku do 
sobory w godz. 9.00-16.00, w nie­
dziele w godz. 10.00-17.00. 

KONTAKl'V ~ 
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KRYTYKANCTWO 

Z pewnego dystansu obserwu­

ję sytuację w Kr;Yu. Mieszkam w 

l1SA od kilkunastu lat. W tym 

czasie kilka razy odwiedziłem ro­

dzinne strony, Podlasie. Moje su­

biektywne spostrzeżenia nie m o­

gą być brane jako bezdyskusY.jne. 

Spostrzeżenia te j ednak konfl'On­

tuję z opiniami innych ludzi. Czy­

tam polskojęzyczną prasę amery­

kańską oraz wiele czasopism z 

Polski, w tym ró\vnież "Kontakty", 

które polubiłem za odważne 

podejmowanie tematów drażli­

wych, a nawet czasem niemiłych 

wladzy. Moim zdaniem taka po­

winna być prasa, takie powinno 

być jej zadanie. Byl okres, kiedy _ 

domagaliśmy się niezależności , 

swobody wypowiedzi itp. Ale ob­

serwując wiele czasopism, odno- . 

szę wrażenie, że cenzura dziala i 

to wcale n ie slabsza niż kiedyś. Ta 

cenzura nie jest upal'istwowiona, 

a po prosuI uzależniona od wi­

dzimisię pewnych osób czy gnlp 

m;yących wpływy. Nigdy też nie 

wiadomo, czy wypowiad;yąc swo­

je myśli albo przedsta\vi;yąc oczy­

\viste fakty, zostanie s i ę uznanym 

za rzeczowego dysklltan ta, czy też 

za krytykanta. 
Poslu żę się przykladem lism 

j olanty jalkzyk do 111' 34 "vVEEK­

endu " (WEEKend j est dodatkiem 

SoboUl io-n iedzieln ego wydania 

gazety "Nowy Dzie nnik" w No­

wym jorku), w którym autorka 

pod;ye negatywn e przyklady, 

zwlaszcza w slużb i e zdl'Owia. Na 

podstawie swoich spostrzeże l1 

konkluduje: "Porządek na budo­

wie to u'afne określ enia obecnej 

sytuacj i w Polsce. Każdy robi to, 

co chce, a [2a11StwO ... egzystuje! 

Tylko pytanie: j ak dlugo?" A oto 

reakcja redaktora "WEEKendu", 

podpisującego s ię ,JL": "Uwa­

żam, j o lu , że w swoim kl)'tybn­

clwie nie dostrzegasz oczywistych 

osiągnięć i przeobrażell w Polsce 

w ciągu ostatnich 10 lat. Uczepi­

laś s ię malych miasteczek, szkól 

publicznych i przychod ni d la bie­

doty. Zapominasz, że w warszaw­

skiej klinice dentystycznej dokto­

ra Kolo dzieja (kiedyś pisałem z 

zachwytem o wystroju \vnęu'za i 

opalonych hostessach - pielęg­

niarkach) zmieniono wYSU'ój po­

czekalni z marmurów i zimnej 

nowoczesności na m eble z jasne­

go drewna i naturalny żółcielI 

ścian . " Ocenę redaktora ,JL" ije-

~: KONTAKJY 

go pisanej wypmviedzi pozos ta­

wia m czytającym. Uważam j e­

dnak, że autorka dostrzega za­

chodzące zmiany, tylko jej port­

fel j est zbyt blady na konfronta­

cję z żólcieniam i opisywanej war­

szawskiej kliniki d e ntystycznej. 

Drugi list do "WEEKendu" (nr 

39) K.'lI'o liny Szmagalskiej z WaI'­

szawy. Au torka rzeczowo opisuje 

przyczyny "mody na PRL", czy 

"peerelowskie sentymenty". W li­

stach do "WEEKendu " inni czy­

teln iey bardzo pozytywnie wyraża­

li s ię, popier;yąc treść artykulu 

Pani Szmagalskiej. No bo jakże 

nie wspominać pozytywnie rzeczy 

przJ1emnych i dobrych w ocenie 

poszczególn ego czlmvieka, na 

przyklad, pięknych wakacji nad 

morzem, na obozach harcer­

skich , na które każdego bylo stać. 

Wspanialych nieobozowych akcji 

letnich (bylem nauczycielem) w 

porównaniu z dzisiejszymi apela­

mi o opiekę nad biednymi dzi eć­

mi, d la których brakl~e nawet j e­

dnego właściwego posil ku dzien­

nie podczas wakacji, nie mó\viąc 

o obozach , koloniach, półkolo­

niach , b iwa kach itp. Riposta re­

daktora ,JL" na glos w liście dys­

kusY.jnym wygląda następująco : 

"Konsu'uktywnej k1)'tyce - tak. 

Krytykanctwu - nie! Obl'ażony 

red . jL wstrzymuje dalszą wspól­

pl'ilCę z red. Szmagalsk", Chyba 

że ... z loży samokrytykę. jL". 

No więc? Na czym ma polegać _ 

konstrukty\vna krytyb? Czyż nie 

przypomina to nam m e tod stoso­

wanych w okresie, którego ]L 
nie nawidzi? Dobrze byłoby, gdy­

by to tylko chwilowa woda sodo­

wa. Gorzej, że nie dosu'zega się 

I u b nie chce dostrzegać proble­

mów małych miasteczek, szkól 

publicznych i przychodni dla bie­

doty. Ech, co tam rzecZ)'\vistość! 

Kto się tego czepia; zasłu g'\~e na 

mia.no krytykanta. Smutno mi 
Boże. . 

Józef Ruczaj 
Nowy jork 

DEPORTACJE 

W sierpniu 1944 1'. , po wkro­

czeniu wojsk sowieckich na tere­

ny Ziemi Łomżyńskiej, oddziały 

fum ii Krajowej, zmobilizowane w 

ramach akcj i "Burza", zostały czę­

ściowo rozformowane, a pozosta­

le rozbrojo ne przez wojska so­

\vieckie. Zolnierzy z rozbl'Ojo­

nych oddzialów, po wstępnej se­

lekcj i, skiel'Owano do fOlmowa­

nych w Białymstoku j ednos te k 

wojskowych lub d eportowano do 

lagrów. Trafili tam glównie ofice­

rmvie i podoficerowie. 

Żolnierze, którzy w wyniku 

częściowego I'Ozwiązan ia oddzia­

lu wrócili do domu, nie zaznali 

byn;ymniej spokoju . Pon ieważ 

NKWD dyspon owalo dobrze roz­

winiętą siecią konfiden tów, wielu 

łłfJ WY NA MOSTKU I 
UI,Ą)łER2CłE _ .. MY 
N6PRRWDt, TONIEMY 

®Husqvarna 
PILARKI, KOSIARKI, WYKASZARKI, 

NOŻYCE DO ŻYWOPŁOTU . 
SPALINOWE I ELEKTRYCZNE 

ZA GOTÓWKĘ I NA RATY 
~ 

ŁOMŻA, ul. NOVVOGRODZKA 60, tel. 216- 69- 10 "i 

CZĘŚCI ZAMIENNE I SER\NIS NA MIEJSCU ~ 

z żołnierzy zostalo zdekonspir, 

wanych, rozpoczęlo s ię wylap)\Ij 

nie i d eportacja do lagl'ów. W d, • Jeżeli 

datku odbyla się. na podsta~i 260 tysięcy 

umowy podpIsa nej przez Molol" dla peda'i!oJ!ó, ... 1 
wa i Osóbkę-Morawskiego w lif 

cu 1944· 1'. U mowa u poważnial ty , 

władze sowieckie d o zabezpiec~ wstrzyrnac 

nia tyłów frontu bez określeni • P~".,;tai,e 

metod działania. NKWD prZ)jęf wsiach 
jedną: deportację żol nierzy 11 rzec, Góra i 

mii Kr;yowej i pll:edstawici~ 40 przyłączy). 

podziemnej adminisu'acji pod", • Za eIniły 

rządkowanej rządowi 10nd)'l1skit ~ . 

m u , resztka polskiej in teligen~ n~ wz nru",zvr~,,1 
Deportację organizowaly specj~ ~ęlmo 
ne jednostki NKWD, tzw. ko, aąga 
trraZ\viedka "Sm ersz". szawy i Bi,łieJ[~ 

W 1944 r. w o kolicach Łon~ go czasu 

sztab NKWD kwa terowal w will' cieczki z 

ce Wierzbowo, a w okoli ca~ 

Ostrowi Mazo\vieckiej w W'f'J. 
czu . W sztabach "rozpmcO\V)'IIl .• Na . 

no" zatrzymanych . Przeslu cham kilku tygodm 

u'wały w zasadzie nocą i były bil, Sławomira. 
talne. Szczególnie bJ'lltalni wprowadził 

młodzi funkcjonariusze ko~ Urzędu 

molcy. cztery wv'chiaH 

Wszystkie dzialania NK\\\ n3DSowy. 

przeprowadzane byly w wiel~1 oraz tnlllspo.r) 

pośpiechu . Ze sztabów przewo~ stanoM,;;ko 

no zau·zynla.nych nocą do \vięzk jmuje j e 

ma w BIałymstoku na ul. Brani dnie z 

kiego. W dzielI przygoLOwywan . trz 7~.,~h; ~ 

zebranych w więzieniu d o zab 1DlS
1 

d k I 
ty e samo co 

un u c o wagonów towarowyd . 
Zaladunek o dbywal się w noo tysiąca 
Poza NKWD obslugę więziem 

stanowili lu dzie umund urowm • Jeszcze 

w po lskie mundu,)'- W jakich ~1 

k 
potrwa 

rtm ' ach transponowano w to~l G . 

rowych wagonach w Iistopadzk m~y. 
przy kilku stopniach mroZII , nit budżetu. 
mal bez j edzenia i picia, stano, • W lipcu 

odrębny temat. dowa si.,d.:ibj 

Oficerów, j a ko szczególn zdrO\via w 

"n ie bezpieczny ele m ent", odesn • Z 31 

no wcześnie ; do lagTlI w RiaD t ' 
. ~ zos ame 

nlll. Wszyscy pozost:.-,Ii ZOSL! • P 
. . . d ~e, racę 

u'ansportami przeWI ezIe llI 3 
Ostaszkowa. tym ze 

Z Bialegosto ku do Ostaszko,' 
skierowano w listopad zie ] 944 budowa 

trzy t1'ilnsporty. Każdy pnekracn, kowicze, 

1000 osób. Brak jest danych, ~ wi, że 

d epOn OWallO d o Ostaszkowa (~ łej gmiuie. 

gier nr 41), Riazania i innych • Te:szc:zel 
gl'ów oraz z Zie mi Łomżyllskiej 

W kwietniu 1945 1'. Z OStasZKI d 
wa wydzielono o kolo 1500 osób .ow~. 
-przetl'ilnspol'lowano do lagIlI II łizaCJl w 

178 w Diagilewie kolo Rjazan~ 

Łagier w Diagilewie, oheśla( • "t",rn,,~ 

pnez NKWD jako "speclagiei 
posiadal charakter o boZll wojsK" rza 
wego. W lagrze przebywalo 5 gr nied. ok()ńcz] 
II eral ów, po nad 500 o l1cerÓl ~zpltaIa . 
oraz przedstawiciele adminisn; Jął 
cj i pod,ponądkowanej rządo, ku od 

polskiemu w LOlld)'l1 ie. WśriJ pomysłu 

przetr<ln~ponowanych z Osll budynek 

szkowa d o Diagilewa znalazlo SI dze 

wielu żolnierzy AK z Zie mi ŁOIC rzyć w 

żyńs kiej . lekarskie 

WaJ'll II ki, w jakich przeby",,,1 społecznej 

w lagrach , znane są z, IicZll)'d cze 

publikacji. Prochy wielu zmw jednak 

Iych spoczyw~i ą w lej niegośCI~ d • 
. . . P ó I i> zarzą em 

n eJ ZIemI. OWI' t tyc I, co prze , 
li, I'Ozpocząl się w 1946 1'. 051,,1 mm 

nie Iransport)' traftly do Polski dla 

19471'. Przez następne lata wra~ 

li ci, któ rych sądy sowieckie s' 

zaly na karę więz ienia za walkę 

partyzantką i wojskami sowiecli 
mi . lII\,tór,,",1 



BAKAlARlEWO 
• Jeżeli gmina nie zdobędzie 

260 tysięcy złotych na podwyżki 

dla pedagogów, wynikające z Kar­

Iif ty Nauczyciela, będzie musiala 

wstrzymać budowę kanalizacji. 

• Powstaje wodociąg we 

wsiach Skazdub Nowy, Sucho­

rzec, Góra i Zręby (razem około 

40 przyłączy). 

• Zapełniły się kwatery prywat­

ne wzdłuż urokliwej Rospudy. 

Piękno przyrody tradycr.jnie przy­

k ciąga tu letników ze Śląska, War­

o~ szawy i Bialegostoku. Od pewne-

Lo go czasu pojawiają się także wy­

\~ cieczki z Niemiec. 

CIECHANOWIE C 
• Na wniosek sprawnjącego od 

kilku tygodni funkcję burmistrza 

bil Sławomira Łapiaka samorząd 

. bl wprowadził zmiany w organizacj i 

ko~ Urzędu Miejskiego. Powstały 

cztery wydziały: organizacr.jny, fi­

nansowy, rozwoju gospodarczego 

oraz transportu i dróg, e tatowe 

stanowisko wiceburmistrza (obe­

więzi jmuje je Krzysztof Pełszyk). Zgo­

Brani' dnie z decyzją Rady nowy bur­

mistrz zarabiać będzie dokładnie 

z.1h tyle samo co jego poprzednik: 3,2 

tysiąca złotych netto. noo _ 
CZYZE 

I"OWal o Jeszcze co najmniej dwa lata 

N potrwa budowa siedziby Urzędu 
IV to~1 • 

Gmmy, fmansowana z własnego 

bndżetu. 

• W lipcu rusza przerwana bu­

dowa siedziby wiejskiego ośrodka 

pt~gO'IIII1' zdrowia wKlejnikach. 

, ocles~ • Z 31 sierpnia zlikwidowana 

RiaD zostanie podstawówka w Kurasze-
ZOSIl: • P . 6 ' li 

II WIe. racę stracI nauczycIe, w 

tym 3 ze średnim wyksztalceniem, 

• Po żniwach rozpocznie się 

budowa wodociągu we wsiach Ra-

krilcD kowicze, Leniewo i Lady, co spra­

~ wi, że bieżąca woda będzie w ca­

(~ lej gminie. 

~ • j eszcze w tym roku zostanie 

opracowana dokumentacja na bu­

dowę oczyszczalni ścieków i kana­

lizacji w Czyżach. 

GRAJEWO 
• Starostwo powiatowe z3IUie­

'k rza sprzedać działkę z budynkie m 
IVOJS '( • d k ' , " ak " 

5 gt Ule o -onczonej CZęSCI z azn ej 

oficerÓl szpitala . Samorząd p owiatu prze­

'!l isUl jął nieruchomość w ubiegłym ro­

rz'1oo' ku od wojewody, ale nie znalazł 

Wśr ' pomysłu j ej zagospodarowania. O 

Osll hudynek ubiegały się również wla­

!"""'.UU 5' dze miasta, które' chciały utwo­

LOII rzyć w nim prywatne przychodnie 

lekarskie oraz ośrodek pomocy 

społecznej dla starszych. Dziala-

licznyd cze grajewskiego AWS chcieliby 

. Z?I~ jednak, by obiekt pozostal pod 
llleg'osCl1 , 

~ zarządem starostwa, aby mogł w 
co prze. , , , 
6 I", Oslaf DlDl p owstac Dom Pracy Tworczej 

Polski dla Niepełnosprawnycb. 

MIASTKOWO 
o Wciąż w stanie surowym znaj­

duje się wielofunkcr.jny budynek, 

'Ił tórym znajdą się poczta, bib ..... 

WiśuieWS U eka i siedziba Ochotniczej 

Łotlli' ży Pożarnej. Gotowa j est 

L---------------------e~ t( • .,)~Ho-'!naleźli poszukiwane od dłuższego 
czasu Audi 80 na olsztyńskich nu­

merach rejestracr.jnych. Wartość 

samochodu, wyposażonego w in­

stalację gazową, szacuje się na ok. 

30 tys. zł. Identyf"tkacja auta była 

możliwa dzięki informacji mie­

szkańca miasta. Jest to już kolej­

ny przykład dobrej współpracy 

społeczeństwa ze szczuczyńską 

policją· 

częsc garażo~a na strażacki 

sprzęt. Pod koniec sierpnia samo- ' 

rząd ogłosi przetarg na dokoń­

czenie budowy, fmansowanej je­

dynie z budżetu gminy. Termin 

oddania do użytku: sier­

pień-wrzesień 2002 roku. 

o Od 31 sierpnia w szkołach 

podstawowych w Tarnowie, Choj­

nach pozostaną tylko kłasy o-m. 
Ostatecznie pracę straci 6 nauczy­

cieli. 

, NOWY DWÓR 
o Trwa budowa wodociągu we 

wsiach Koniuszki i Ponarwica. 

Obiecane pieniądze z Agencji Re­

strukturyzacji i Modernizacji Rol­

nictwa nie nadchodzą, co może 

zupełnie wstrzymać przedsięwzię­

cie. Jeśli rolnicy, z p owodu wio­

sennej suszy, nie zaplacą podat­

ku, sprawa wodociągu stanie się 

bardzo poważna. Wójt skierO\~al 

wniosek o rekompensatę strat p o­

niesionych przez gospodarzy do 

ministrów rolnictwa i finansów. 

PRZYTUU 
o Opracowywana j est doku­

mentacja budowy hydroforni. W 

lipcu zostanie ogloszony przetarg 

na wykonanie podkładów geode-

ZY.inych, co jest podstawą projek­

tu wodociągu gminnego. Wszy­

stko wskazuje na to, że budowa 

ruszy w przyszłym roku. 

o W lipcu rozpocznie się prze­

budowa skrzyżowania dwóch 

dróg wojewódzkich: Piątni­

ca-Osowiec i Przytuły-Morgowni­

ki. Kanały burzowe, zajazdy dla 

autobusów, chodniki i asfaltowa 

nawierzchnia staną się długo 

oczekiwanym udogodnienie m dla 

mieszkańców i podróżnych. Inwe­

stycj ę wartości 650 tysięcy złotych 

fmansuje Podlaski Zarząd Dróg 

Wojewódzkich w Bialymstoku. 

ROGlENICE 
o Wojewoda będzie arbitrem w 

sp rawie sporu powiatów lomżyń­

skiego i kolneńskiego o ośrodek 

zdrowia w Rogienicach. Placówka 

podlega Zakładowi Podstawowej 

Opieki Zdrowotnej w Łomży. W 

powiecie łomżyńskim mieszka 

większość z j ej podopiecznych, 

ale fizycznie znajduje się w grani­

cach powiatu kolneńskiego. 

SZCZUClYN 
o W Szczuczyuie na osiedlo­

wym parkingu ob ok bloku przy 

ul. Kilińskiego 32 policjanci od-

WYSOKIE MAZOWIECKIE 

o Samorząd miasta negatywnie 

ocenił likwidację podlegającego 

starostwu powiatowemu Zakładu 

Podstawowej Opieki Zdrowotnej 

ze względu na sposób jej przepro­

wadzenia. Radni miejscy uważają, 

że zabrakło przed e wszystkim 

konsultacji z samorządami leka­

rzy i pielęgniarek i zbyt pochop­

nie wyznaczone zostały jedynie 

d wa niepubliczne zakłady ochro­

ny zdrowia do przejęcia opieki 

nad pacjentami. 

lAMBRÓW 
o Kierownictwo zakładów ba­

wełnianych "Zamtex" i wladze 

miasta uzgodniły, że firma splaci 

swoje należności podatkowe wo­

bec samorządu mialem węglo­

wym. W tym roku podatek od nie­

ruchomości, jaki powinno zapla­

CIC miastu przedsiębiorstwo, 

przekracza 800 tysięcy złotych. Z 

mialn skorzysta komunalna ciep­

łownia. 

Szczuczyńscy mężczyźni okazali się 

najlepsi w .. . damskich konkurencjach 

ORYGINALNIE I WESOŁO 
W sobótkowy wieczór strażacy uratowali na sta­

dionie ofiarę wypadku z płonącego samochodu i 

udzielili jej pierwszej pomocy. Na szczęście, był to 

pokaz ratownictwa drogowego w wykonaniu połą­

czonych straży pożarnych: zawod owej z Grajewa i 

ochotniczej ze Szczuczyua. Wystąpiła strażacka or­

kiestra dęta i zespól śpiewaczy "Szczuczyuiacy". 

Przy ekologicznym ognisku i dźwiękach zespołu 

"Kapitol" mieszkańcy powitali nowy dzień. 

Niedziela upłynęła pod znakiem muzyki i zabawy. 

Każdy mógł wziąć udzial w zabawnych konkursach i 

zawodach. Mistrzem miasta w podbijaniu patelnią 

piłeczki tenisowej zostal Stanisław Danowski (102 ra­

zy) przed Krzysztofem Domiziak (67) i Ryszardem 

Szabelskim (45). Mistrzem skakanki zostal Audrzej 

Kaczyński, który pokonal Agnieszkę Trojanowską i 

Jolantę Ladzińską. Również w hula ho op mężczyźni 

nie dali kobietom najmniejszej szansy: Sławomir Łu­

kowski pokonal swoj ego brata Zbigniewa i Roberta 

Tarnackiego, pozostawiając kobietom miejsca od VI 

do VIIl. W piciu mleka przez slomkę triumfowali ró-

wnież mężczyźni: Wojciech Seborowski, jan Kurow­

ski i Tadeusz Zieliński. Kobiety okazały się lepsze w 

rzucaniu talerzami na odległość: zwyciężyła Agnie­

szka Zamojska z Grajewa, i w zbijaniu plastikowych 

butelek siedmiokilową (!) kulą: Bożena Trzonowska. 

Najwięcej emocji dostarczył strzal piłką do bramki w 

gumowcu. Ze wzg1ędu na ogromne zainteresowanie 

wyłoniono mistrzów obu pici. Zostali nimi: Irena Sit­

kowska i Krzysztof Trojanowski. Nie było uiespo­

dzianki w slalomie z piłką, gdzie zwyciężyl eks-zawo­

dnik Wissy: Stanisław Danowski przed Tomaszem 

Ladą z Katowic ijel'zym KarWOWSkinl. 

Konkurencje sportowe przeplataly występy ze­

społów dziecięcych: "Impuls", "Sh adow" i "Mi.x" z 

MDK w Graj ewie , "Pierwszy krok" z GOK w Czyże­

wie, "Lubek" ze szkoły podstawowej w Lubiejewie, 

"Efekt" z Ostrowi Mazowieckiej, zespół z DŚT w 

Łomży. Zaprezentowali się również laureaci XXIIl 

Konkursu Piosenki Dziecięcej ze Szczuczyua. Wystą­

pił gitarzysta ·ukraiński Iwan Nieczaj oraz zespoły: 

"Odysey" z Lublina i "Relax" zGrajewa. 

Dni Szczu<:zyua, organizowane przez Miejski 

Dom Kultury, wsparli: PKO BP Oddzial wGrajewie, 

Urząd Marszałkowski Województwa Podlaskiego, 

Bank Spółdzielczy w Szczuczyuie i P ep ees Łomża. 

KONTAKJY ~ 



Może dla niektórych będą 

śmieszne moje pytania, ałe dla 

mnie są to ważne sprawy. Mam 

siedemnaście lat. Ostatnio na 

szkolnym biwaku, gdy się prze­

bierałyśmy po kąpieli, zauważy­

łam, że moje koleżanki mają in­

ne niż ja brodawki. Ja mam jas­

ne, niezbyt duże, z małą obwód­

ką, na której rośnie kilka włos­

ków. One duże, ciemne, z wyraź­

ną, szerszą obwódką. Wstydzi­

łam się, ukrywałam, a potem po­

myslałam, że mam jakiś defekt. 

Nie mogę zupełnie uwolnić się 

od tej myśli. Mój biust jest !"aczej 

mały. Przy okazji chciałabym do­

wiedzieć się, czy są jakieś ćwi­

czenia, które powiększają piersi. 

Grażyna 

Strach ma wielkie oczy, a zu­

pełnie nie ma czym się denerwo­

wać. Wielkość, kształt, a także 

kolor bl-odawek i obwqdek wo­

kół nich może być bardzo różny. 

To tak samo, jak ludzie m~ą 

różnego koloru włosy, s<\ różnej 

urody. W za.leżności od karnacji 

brodawki mogą być jasne, różo­

we, brązowe, a nawet bardzo 

ciemne. Podobnie jest z obwód­

ką wokół nich: może być duża , 

zaj muj<\ca prawie pół piersi, albo 

zupełnie w<\ziutka, otaczająca 

tylko brodawkę. Ani w j ednym, 

an i w drugim przypadku nie j est 

to żadna oznaka choroby lub de­

fektu. Taka uroda. Także włoski 

wokół brodawek nie powinny 

niepokoić, bo jest to zupełnie 

nOI-malne. 

Jeśłi chodzi o ćwiczenia po­

większające biust, lO nie ma ta­

kich. Gruczoły piersiowe zbudo­

wane są przede wszystkim z 

tkanki tłuszczowej. Żadne ćwi­

czenia nie są w stanie powięk­

szyć jej objętości. Ale ćwiczyć 

warto, bowiem wiązadła , któl-e 

podtrzymują piersi są powi<\zane 

z mięśniami klatki piersiowej. 

Zatem wzmocnienie i zwiększe­

nie ich masy może sprawiać wra­

żenie większych piersi. N~pro­

stszym ćwiczeniem do wykona­

nia będzie podnoszenie 2,5-kilo­

gramowych ciężarków. Zestaw 

ćwiczeń z pewnością zaproponu­

je instruktor w silowni. Należy 

też pamiętać, aby kupić sobie 

odpowiedni biustonosz, który 

będzie dobrze podtrzymywał 

piersi. 

tf.i KONTAIOY 

_iII LEKARZ Da~avvv I 
Mam 53 lata. Lekarz stwier­

dził u mnie chorob~ Meniera. 

Chciałabym się dowiedzieć coś 

więcej na jej temat. Jaka jest 

przyczyna powstania? Objawy 

przebiegu? Jakie badania nałeża­

łoby przeprowadzić, żeby choro­

bę potwierdzić lub wykluczyć? 

Czy jest to choroba wyleczalna? 

Jeśli nie, jak postępować, aby 

odczuć jak najmniejsze jej skut­

ki? 
Katarzyna 

Choroba Meniera jest SellO­

rzeniem z zawrotami głowy, szu­

mem w uszach i upośledzeniem 

słuchu. Zawrocy, które występuj<\ 

na pocz<\tku choroby, mają cha­

rakter napadowy. Zwykle trwaj<\ 

kilka minut, potem kilka godzin. 

Może nawet wyst<\pić seria pow­

tarzaj<\cych się napadów, u-wają­

cych wiele dni. Typowo zawrocy 

głowy objawi~<\ się uczuciem wi­

rowania, może się jednak zda-

rzyć nieokreślone uczucie 

chwiania lub rozpływania oto­

czenia. Prakcycznie zawsze s<\ 

skojarzone z nudnościami, wy­

miotami, obfitym poceniem 

oraz bólami głowy. W czasie na­

padu zwykle występuje oczoplqs. 

W pocz<\tkowym stadium cho­

roby czynnościowe badania na­

rz<\du równowagi zwykle d~<\ 

prawidłowe wyniki. W zaawanso­

wanych przypadkach stwierdza 

się obniżenie sprawności ucha 

środkowego z towarzysz<\cym 

upośledzeniem słuchu i obu­

stronnym szumem w uszach. 

Choroba najczęściej docyczy 

ludzi w średnim wieku, pierwsze 

objawy pojawiaj<\ się zwykle w 

q:wartej, pi<\tej dekadzie życia, 

nieco częściej u mężczyzn. Jest 

to dolegliwość przewłekła. Inte­

resuj<\ce jest to, że objawy nie­

kiedy ustępuj<\ po całkowitej, 

zwykle jednosu'onnej utracie 

słuchu. Do ustalenia rozpozna-

POD PARAGRAFEM 

Od siedmiu lat żr.ję z tym sa­

mym mężczyzną w konkubina­

cie. Teraz jestem w ciąży. Razem 

pragniemy tego dziecka, razem 

pielęgnujemy mój stan. Jest je­

dnak pewien niepokój; mój par­

tner pod żadnym pretekstem nie 

chce zawrzeć ślubu. Niby nie bę­

dę samotną matką, ale też nie 

mężatką. Jak w takim wypadku 

będzie traktowane przez prawo 

moje dziecko? 

Małgorzata 

W polskfm prawie rodzinnym 

nie ma uregulowat'i prawnych 

OFERTY 

Holender, lat 43, rozwodnik 

nie z własnej winy; mam dwóch 

synów 15 i 12 lat. Mieszkam we 

własnym, f~nym domku z ogro­

dem i sztucznym stawem. Poz­

nam poważn<\, mil<\ i uczciwą Pa­

ni<\ od 30 do 37 lat, bez dzieci. 

N~ważniejsze, żeby akceptowała 

moje dzieci. Kto do mnie napi-

niezalegalizowanych 

czyli konkubinatu. 

zwi<\zków, 

Para bez-

dzietna, ż}jąca ze sobą w luźnym 

związku, w świetle prawa nie jest 

rodziną. Gdy konkubenci się 

rozstaj <\, nie mają wobec siebie 

zobowi<\zań alimentaC)jnych. Je­

śli konkubenci nie pomyśleli o 

. sporz<\dzeniu testamentu, z 

chwil<\ śmierci jednego z nich, 

pozostaj<\cy nie ma prawa ani do 

renty, ani do spadku. 

Jednakże rzecz ma się zupeł­

nie inaczej , jeśli z konkubina­

tu rodzi się dziecko. Potomek 

jest traktowany przez prawo 1'0-

sze w języku holenderskim, nie­

mieckim lub angielskim, napiszę 

więcej szczegółów o sobie. Cze­

kam na list lub telefon. 

Jan Verstappen 
Veliusstraat 15 

5014 KR TILBURG 
HOLLAND 

tel. 013-5433860 

• 
Mam 75 łat, ale wygl<\dam du-

żo młodziej. Jestem niezałeżna, 

niczego mi nie brakuje. NUQzę 

się jednak sama. Pomyślałam 

więc, że we dwoje mogłoby być 

weselej. Jeżeli Pan w odpowie­

dnim wieku myśli tak samo, 

niech napisze. 
Mirosława 

• 
Mam 27 lat, 176 cm wzrostu. 

Poznam milą, wyrozumiałą Pa-

nia wystarczaj<\ce jest st:Wier~ 

nie charakterystycznych dalli 

z wywiadu i cech kliniczn~ 

Badania czynnościowe IJ( 

środkowego maj<\ jedynie ~ 

czenie pomocnicze. 

Chorobę Meniera należy I 

różnić od ostrego zapalenia 4 

dnika, guzów nerwu przedsk 

kowo-ślimakowego, choroby 

komoC)jnej (morskiej , POI 

u-znej). Rozróżnianie nie ~ 

trudne i skutecznie przepr~ 

dzi je lekarz neurolog. LeCl~ 

jest, niestety, wył<\cznie obj~ 

we i polega na dożylnym p~ 

niu np. fenaktilu w okra 

ostrego napadu lub profil:i\ 

cznym prz}jmowaniu małych i 

wek luminalu lub leków an~ 

staminowych, zapobiegająo 

występowaniu napadów. W~ 

magaj<\co stosuje się także~: 

minę PP i kwas t;ikocynowy. 

skrajnie ciężkich, na szczęi 

rzadkich postaciach mOl 

przeprowadzić leczenie polq 

j<\ce na zniszczeniu błędn: 

błon iastego z zaoszczędzenH 

słuchu. 

dzinne na równi z dzieckie[ 

małżeństwa. W razie rozpa 

konkubinatu rodzice -są zol 

wi<\zani do płacenia d ziecii 

alimentów. Ojciec ma prawo 

opieki nad dzieckiem na r6\\T 

matką. Dziecko z konkubiru 

ma prawo do renty po zmarh 

ojcu na równi z dziećmi mala 

skimi. 

Może jeszcze wyst<\pić nr; 

problem z nazwiskiem. Dzied 

może oU'zymać nazwisko ma' 

albo ojca. Jednakże ojciec m 

wcześniej złożyć w Urzędzie ~ 

nu Cywilnego odpowieru 

oświadczenie , w którym Ul 

dziecko za swoje. 

nią o dobl)'ll1 sercu. Jak do; 

nie miałem szczęścia, by spod 

wymarzoną. Wciąż nie u'acę n 

dziei , że to jednak nas ' 

Wiem, że gdzieś jesteś. OdeD 

się. Bardzo czekam. Pro!' 

dzwonić, tel. 473-11-58, po 1 

dzinie 20.00. 

• 
Mam na imię Szymon, 22la 

Nie szukam przelotnej zn~orr 

ści, ałe chciałbym poznać dzi~ 

czynę, która poważnie my~i 

życiu i od· czasu do czasu lubi 

zabawić. 

Oferty zamieszczamy bez~ 

nie. Nazwisko i adres można 

strzec do wiadomości redalccji 

·Woe,mvn1 

$Ze (pow. 
trzymała 
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• W pewnym domu w Czerem­

sze (pow. Hajnówka) policja za­

trzymała 40-letnią Lubę D., któ­

ra nielegalnie rozlewała alkohol. 

Znaleziono u niej 26 litrów spi­

rytusu przemyconego Z Białoru­

si w plastikowych butelkach i fo-
I . 

liowych worefzkach-, a także pu-

ste butełki, etykiety i nakrętki 

oraz przyrządy służące do rozle­

wama. 
• W lesie w pobliżu Grąbowca 

(gm. Dubicze Cerkiewne) poli­

cjanci zatrzymali na gorącym 

uczynku czwórkę Białorusinów, 

którzy rozlewali spirytus. Mieli 

przy sobie 25 litrów alkoholu, 

etykiety, banderole, puste butel­

ki, nakrętki i kapslownice. 

• W Zakładzie Produkcji Liza-

marihuanę, 

"extasy", a także na­
pistolet straszak i ... 
samurajski wlasnego 

WJTobu znałazła policja łom­
~ka w mieszkaniu 16-let­
niq;o Grzegorza N. Rynkowa 
wartość narkotyków oszaco­
wana została na 1500 złotych. 
Nastolatek został przesłucha­

ny w obecności matki, a jego 
sprawę rozpatrzy wydział do 

nieletnich Sądu Rejo-
'llCi~E,e:O w Łomży. 

FI- .I'IIII<~ 
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WŁAMANIE 

Do POSŁA 
Nie-znani sprawcy okradli 

warszawskie mieszkanie posła 
i lidera Zjednoczenia Chrze­
ścijańsko-Narodowego w wo­
jewództwie Michała Kamiń­

skiego. Straty oszacOWane zo­
stały na ok. 20 tysięcy złotych, 

a sam par!amentarzysta na} 
bardziej ubolewa nad stratą 
gromadzonej od wielu lat k~ 

lekcji wiecznych piór. 

ków w Hajnówce doszło do wy­

padku. Jarosław M. pracował 

przy maszynie do przeciągania 

karmelu. Podczas wyłączania 

urządzenia włożył rękę do m e­

chanizmu będącego w ruchu. 

Ma ranę szarpaną ręki i pęknię­

tą kość. 

• W Milejczycach policjanci 

zatrzymali 46-letniego Wiaczes­

ława T., który nielegalnie wyrą­

bal i ukradł 90 sosen. 

• W Żerach Pilakach (gm. 

Grodzisk) nieznani złodzieje 

ukradli z pastwiska dwie krowy i 

cielaka. Poszkodowany rolnik 

oszacował straty na 2300 zł. 

• W Wąsoszu doszło do bójki 

między pijanymi 42-letnim Stani­

sławem R. i 23-letnim Leszkiem 

C. Zaczęło się w parku przy Pla­

cu Rzędziana. Leszek C. bił 

Stanisława R. pięściami i kopał. 

Potem przeniósł go na pobliski 

placyk przy ulicy Farnej, gdzie 

rzucił bezwładnym ciałem o ka­

mienny mur. Stanisław R. doznał 

wielu obrażeń głowy, które spo­

wodowały jego śmierć. 

• Na drodze Łomża - Męże­

Din w pobliżu wsi Mońki 17-letni 

Konrad I. prowadzący małucha 

na łuku drogi stracił panowanie 

nad autem, ~echał na pobocze i 

uderzył w drzewo. Doznał cięż­

kich obrażeń. Zmarł po przewie­

zieniu do szpitala. 

., W Bargłówku (pow. Augu­

stów) kierowca małucha Leszek 

P. jechał zbyt szybko. Wpadł do 

przydrożnego rowu i zginął na 

miejscu. 

• W Czerlonce na trasie Biało­

wieża - Hajnówka 23-letni kie­

rowca poloneza Piotr S. zjechał 

=, . ,.: ,8OMa 
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Bomba" którą pracowmcy 
białostockiego s3l0DU samo­

chodowego znaleźli w czer­
~cu w samochodzie łomżyń­
skiego zlolDika, nie ma nic 

wsp61nego z Białymstokiem. 

Policja ustaliła, , że !adUDek 

musiał być przytwierdzolly 

d"o pojażdujeszcze wŁomży, 

choć nie wiadomo czy i w ja­

ki sposób mial być zdetono­
wany. Konstrukcję bomby 

policja okr~liIa Jako dzieło 

profesjonalisty. Sprawa ma­
że się wiązać li wykrytymi w 

ubiegłym i tym roku przy­
padkami eksplo~i ładUDków 
wybuchowych w Łomży i z 

prowadzoną w białostockim 

sądzie sprawą grupy prze­

stępczej, składającej się za­

równo Z białostoczan, jak i 

mieszkańców Łomży. 

na lewy pas drogi i zderzył się 

czołowo z seicento prowadzo­

nym przez 36-letnią Hałinę L. 

Kobieta zgjnęła na miejscu. Jej 

mąż Sergiusz i dwoje dzieci do­

znało ogólnych obrażeń. Z od­

rzuconym na pobocze seicento 

zderzył się mercedes, kierowca 

którego nie odniósł obrażeń. 

Sprawca wypadku (w stanie nie­

trzeźwym) oraz dwaj inni pasa­

żerowie poloneza traf"Ili do szpi­

tala z ogólnymi obrażeniami. 

- Okradli nas. Nasze siano poszło za rzekę. Rząd mówi o pomocy rolnikom, którzy 

mają kłopoty z powodu suszy, a u nas swoi okradają swoich. Tak przecież nie może 

być - mówi Krystyna J emielity z Łomży 

. Jak do: 

, by spod 

lie tracę L 

P rowadzi czternastohek­
, tarowe gospodarstwo rol­

ne. Ma cztery krowy, 

dwie jałówki, cielę i dwa konię . 

Nałeży do spółki pastwiskowej 

"Pulwy" w Łomży. Spółkę zało­

żyli udziałowcy dawnej wspólno­

ty wiejskiej. Wcześniej nałeżało 

do iej prawie czterystu człon­

kó ,dziś ponad stu. 

Była wspólnota, czyli obecna 

spólka, posiada nadbrzeżne łąki, 

rozciągające się od ulicy Nadnar­

wiańskiej i kończące wJednacze­

wie. W sumie około trzystu hek­

tarów. W minionych latach, gdy 

nie było suszy, udziałowcy spółki 
k nasL~ rzadko korzystali z łąk na pul­

teś. Ode~ wach. Zwykłe wystarczało im do 

m. PrOS hodowli własne siano. 

l-58, po 1 

Mali 

mon, 221~ 

ej znajOlf 

oznać dzi' 
żnie mys1i 

czasu lubi 

- W tym roku jest wr.jątkowa 

sytuacja. Moje łąki są suche. Nie 

mam paszy dla krów, Poprosi­

łam więc Zarząd spółki o przy­

znanie mi czterech hektarów wy_ 

kosu trawy - opowiada Krysty­
najemielity. 

Z pisemnym podaniem zwró­

ciła się do Zarządu piętnastego 

czerwca. Czekała kilka dni na 

odpowiedź, która nie nadeszła 
do dzisi~. W końcu telefoni-

cznie skontaktowała się z preze­

sem. Spytała, co będzie z sianem 

;.....----' i czy mogą się spotkać. Prezes, 

!amy bezpl dług jej relacji, odpowiedział, 

te kiedy chce, może prZ}jechać 
aapulwy. 

·es mOŻDa 

ki redakcji 

Sianokręty 
- W Boże Ciało wieczorem 

otrzymałam anonimowy telefon, 

że trawa na pulwach już sprzeda­

na, że właśnie jest wywożona. 

Było około godziny 22. Do J e­

?naczewa pojechałam z synem. 

Na łąkach było chyba z trzydzie­

ści traktorów z przyczepami. Za­

ładowane jechały za rzekę. Do 

. rana nie było siana - mówi 

wzburzona KryStyna Jemielity. 

Spytała prezesa Stefana Jaku­

bowskiego, gdzie jest jej siano. 

Prezes wskazał jej chwasty za 

oczyszczalnią· 

- Pierwszeństwo w nabyciu 

powinni mieć udziałowcy, a nie 

obcy. To się w głowie nie mieści. 

Handłować trawą w Boże Ciało, 

Pan Bóg ich za to skarze. Gdzie 

pojechało nasze siano? I ja gło­

sowałam na ten Zarząd! 

- Podzielili obcym, a nie da­

li swoim. Ja mieszkam naj bliżej 

łąk i nic nie wiedziałem, że tra­

wa jest dzielona. A ludzie spoza 

Łomży wiedzieli. Jak to mogło 

tak być? - zastanawia się Jerzy 
Chojnowski. 

Wcześniej także nie korzystał 

ze wspólnotowych łąk. Hoduje 

sześć krów i konia i ze względu 

na suszę zabraknie mu paszy. 

Razem z sąsiadem z pulw zebrał 

trawę z dwóch hektarów. Ale, 

jak mówi, ch"iał więcej i z lep-

szego mIeJsca. Jednak lepsze 

miejsca były już wcześniej roz­

dzielone i sprzedane. 

J
anusz Bielicki, udziało­

wiec i wiceprzewodniczący 

Komisji RewiZ}jnej, przy­

pomina, że na początku maja 

było zebranie wszystkich człon­

ków. Wówczas rozważana była 

sprzedaż trawy. Ze względu na 

suszę zdecydowano, że będą 

obowiązywały ubiegłoroczne ce­

ny. Za siano z hektara udziało­

wiec miał zapłacić sześćdziesiąt 

złotych, kupujący spoza spólki 

sto dziesięć złotych. 

- Na zebranie przyszło mało 

osób, może około czterdziestu. 

Niewielu interesowało się łąka­

mi. A siano trzeba sprzedać, bo 

spólka ma koszty. Nawet za wy­

najęcie sali na zebranie, choć lu­

dzie nie przyszli, musieliśmy za­

,płacić. Poza tym trzeba płacić 

podatki. Nie możemy liczyć na 

naszych udziałowców, dłatego 

szukamy klientów z zewnątrz -

wr.jaśnia Bielicki. 

Łąki co roku muszą być ko­

szone, aby nie zdziczały. W la­

tach pogody, korzystnych warun­

ków do zbiórki siana, udziałow­

cy nie bardzo interesowali się 

trawą z pułw. Swojego siana mie-

li pod dostatkiem. Dlatego zbio­

ry ze wspólnotowych łąk były 

sprzedawane rolnikom spoza 

spółki. 

- Mieliśmy stałych odbior­

ców. Za pieniądze pochodzące 

ze sprzedaży siana opłacaliśmy 

podatki gruntowe - wr.jaśnia 

Marian Jagieiski, przewodniczą­

cy Komisji RewiZ}jnej. 

W tym roku kryzys 
dotknął nawet tych, 

którzy do tej pory by­

li samowystarczalni. Nawet Kry­

stynę Jemielity, która ma aż 

dziesięć hektarów łąk i tylko w 

wr.jątkowych wypadkach szukała 

pomocy w spółce. 

- To karygodne, aby w sy­

tuacji, gdy współudziałowcy nie 

mają czym karmić bydła, Zarząd 

sprzedawał paszę poza Łomżę. 

Nie mogę się z tym zgodzić. O 

zajściu powiadomiłam prokura­

turę - mówi Jemielity. 

Edward Chludziński, wicepre­

zes spółki, nie widzi żadnego 

dramatu. TIumaczy, że rolniczka 

zgłosiła się zbyt późno, dwa ty­

godnie po terminie. Wtedy już 

najlepsze kawałki paśników były 

rozdzielone . A trawy z nieco 

gorszego miejsca nie chciała. 

- Jak będą deszcze i trawa 

urośnie, to dostanie. My tego 

siana nie zjemy - zapewnia 

Chludziński. (m) 
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SCIANY Z CZEGO I ZA ILE? 
Zgodnie z obietnicą przedstawiamy tabelaryczne zestawienie porównawcze kosztów wykonania l m2 ścian w róŻn)l 

technologiach. 
Analiza kosztów bezpośrednich (materiałów) wskazuje na wyraźną konkurenqjność cenową betonu komórkowego. W każd)' 

wariancie koszt tenjest niższy niż innych materiałów. Ogólnie zauważana tendencja do budowy ścian jednowarstwowych znajd\ 

swoje uzasadnienie ekonomiczne. Ściana jednowarstwowa z betonu komórkowego o współczynniku U = 0,36 W I m" K koszt 

najmniej. Poza tym parametrem ściana jednowarstwowa charakteryzuje się bardzo dobrymi właściwościami eksploatacyj n~ 

jak np. : paroprzepuszczaInoścrą, możliwością akum ulacji ciepła, wyższą wytrzymałością, odpornością na warunki klimatyczne . Dut 

precyzja wykonania bloczków pozwala zaoszczędzić również na kosztach tynkowania. 

Beton komórkowy PREFBET Śniadowo Beton Porotherm Ceramika 

\ 
jednowarstw jednowarstw dwuwarstwowa trójwarstw komórkowy firmy ściana 

bloczki + styropian YTONG Wienerberger trójwarstw~ 

-
Grubość 36 Grubość 42 Grubość 34 Grubość 44 Grubość 36,S Grubość 44 Grubość 51 

Współczynnik U 0,36 0,29 O,2B 0,26 0,29 0,31 0,26 

Lp Materiał 
Cena Zużycie Wartość w złotych 
Jedn. na 1 rrf-

1 Bet. kom. 12x24x59 rodz:M 2,58 6,5 16,77 

2 Bet. kom.24x24x59 rodz. M 5,15 6,5 33,48 33,48 

3 Bet. [(om. 36x24x59 rodz.D 9,72: 6,9 67,07 

4 Bet . kom. 42x24x60 rodz. D 11 ,34 6,9 78,25 

5 Ytong PP 2/0.4S + GT 296 0,365 108,04 

6 Porotherm 44 6,1 16 
97,6 

7 Pustak ceramiczny Max 220 2,23 23 
51 ,~ 

8 Cegła silikatowa 0,5 50 
n 

9 Styropian FS 12 gr. 1 O 120 0,1 
11 

10 Wełna min. Superrock gr.8 6,1 1 6,1 

11 System Atlas Stopter 33 1 33 

12 Zaprawa cement-.wapienna 150 0,03 4,5 4,5 

13 Zaprawa cemenhwapienna 150 0,05 
11 

14 Zaprawa klejowa KB -15 0,5 8 4 

15 Zaprawa klejowa KB-15 0,5 9 4,5 I 

16 Zaprawa ciepłochronna 650 0,018 
11 ,7 

17 Tynk zewn. wapienro-piask. 130 0,02 2,6 2,6 2,6 2,6 

18 Tynk uniwersalny Ytong 12 0,77 
, 9,24 

19 Tynk wewn . Cement.-wapien 135 0,02 2,7 2,7 2,7 2,7 2,7 l,i 

20 Gładź szpachlowa 6 0,9 
5,4 

Razem materiały 76,37 88,05 73,68 66,15 122,68 114,60 98,49 

Koszty zakupu 15,1 % od materiałów 11,53 13,29 11 ,12 9,99 18,52 17,30 14,81 

21 Robocizna KNR 2-02 WAC 108/5 16,94 17,06 26,35 28,6 16,02 28,4 34.1 

22 Sprzęt 
0,8 0,8 1 1 0,8 1 1) 

23 
Koszty pośredn ie 70% 12,42 12,50 19,15 20,72 11,77 20,58 25,~ 

od (21 +22) 

24 Zysk 17,5% od (21+23) 5,14 5,17 7,96 8,63 4,86 8,57 laJ 

-
Koszt całkowity 

123,20 136,88 139,26 135,08 114,66 190,46 185,06 

-

Wyroby f"trmy PREFBET oraz renomowanych producentów materiałów budowlanych poleca: 

ilości 

dztwa 

na 
mu 

stadion i 

~~_1IIEI'.ł __ Centrum Obsługi Budownictwa Łomża, ~~== ~ __ Śniadowo, ul. Kolejowa 17, 

r~cr~ .. L Al legionów 147 d, tel. (0-86) 218-06-72 _r l:':-':wo:al: L tel. (0-86) 217-62-95, fax 217-61·) ~ch. 
_ .NIADOWO :I.. ' 
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spięcia 
Łomżyński poseł Mieczysław Czerniawski 

(SW) złożył interpelację w sprawie wzrostu 

il~ci samobójs~ wśród lekarzy wojewó­

dztwa podlaskiego. Niebawem otrzymaI od­

powiedź: "Odpowiadając na interpelację Pa-

na Posła Mieczysława Czerniawskiego w 

sprawie nasilającej się śmiertelności wśród 

lekarzy w wojewócizhvie podlaskim, uprzej­

mie informuję, iż Ministerstwo Zdrowia nie 

posiada danych epidemiologicznych, doty­

czących śmiertelności w poszczególnych gru­

pach zawodowych". Tak wygląda podręczni­

kowy przykład rozmowy kaczki z wodą. 

o 

Koniokrada ujęto w Grajewie. Dziki 

Wschód nie różni się znowu aż tak bardzo od 

Dzikiego Zachodu. 

o 

Mimo starań nie udalo się wykryć, kto nie­

dawno w Bialowieży rzucal jajami w ministra 

środowiska. Tylko kury ciągle robią swoje. 

o 

8 resorów kolejowych skradziono w Suwal­

kach. Jest szansa, że przynajmniej reforma 

kolejnictwa nie okaże się bujdą na resorach. 

o 

Plan przerobienia szpitala zakaźnego na 

hotel rozważany jest w Graje\vie. I bez takich 

przeróbek w niejednym hotelu można cza­

sem wyleczyć z wojazowania. 

o 

Obecny senator i były burmistrz Zambro­

wa Lech Feszler publicznie zaproponowal 

obecnemu burmistrzowi i przyszłemu kandy­

datowi na senatora Kazimierzo\vi Dąbrow­

skiemu debatę o naj istotniejszych sprawach 

"Zamtex-u", Burmistrz i przyszły kandydat 

na senatora zaproponowal publicznie byłe­

mu burmistrzowi i obecnemu senatormvi de­

batę w sali szkolnej lub kinowej, Jest jeszcze 

stadion i księżyc. 

o 

14,8· Augustowianie walczą o wyprowadzenie 

ruchu samochodowego z miasta, tymczasem 

;..-__ 3 .. 4.1 pod Augustowem zderzyli się czołowo dwaj . .. 

>-__ 1,1 rowerzyści. Trzeba chyba będzie zakazać w ' 

2SJ okolicy ruchu kołowego. 

10, ~ 
o 

.. 
Poziom czytelnictwa ciągle spada, ale na 

185,06 szczęście są też pierwsze pozytywne sygnaIy. 

f--_ ... , W Sejnach okradziono kiosk z ... czasopism. 

7, 
217-61·1 

o 

Tegorocznym przebojem bazarów w Su­

wałkach jest sprzęt kłusowniczy kupowany 

od Bialorusinów. Mimo wszystko lepsze to, 

lUż import białoruskich doktryn gospodar­

ch. 

- Podać panu kaczkę? -

pyta pielęgniarka. 
- Tak! Z frytkami ... 

o 

Nauczycielka przyszła na 

lekcje w bluzce z dużym de­

koltem. Na szyi miała złoty 
wisiorek w postaci samolotu. 

Siedzący w pierwszej ławce 

Jaś uporczywie wpatruje się 
w dekolt, 

- Co, Jasiu, podoba ci 

się ten mały samolocik? 
- Nie, te dwa bombowce ... 

o 

- Czy są czarne prezerwatywy? 

- Po co panu czarne prezerwatywy? 

- Kolega zmarł, chcę jego żonie zło-

żyć kondolencje. 
o 

- Co powiedział prezydent Kwaś­

niewski do premiera Oleksego, gdy ten 

musiał odejść z urzędu? 

ASTRA CLASSIC 

- Nie martw się, Józek. Na pewno 

włos ci z głowy nie spa<h.ie. 
o 

- Zgrzeszyłem z Ireną - spowia­

da się chłopak ... 
- Jak to było? - pyta ksiądz. 

- Siedzieliśmy sami w pokoju, po-

calowałem ją, potem rozpiąłem 

spódnicę ... 
- I co dalej? I co? 
- Potem rozpiąłem j ej stanik, .. 

-Ico? 
- I nagle weszła jej matka ... 

-Ato pech! 
000 

Dowcipy nadesłali: Edyta Kuzia z Kupisk 

Starych, Grzegorz Gronostajski z Kołak Ko­

ści e lnych, Anna Mikucka z Cedt· (gm. Stawis­

ki) i Milena Mazurczyk z Jedwabnego (na­

groda). 

Drodzy kpiarze ! Co tydzień (no, może z 

przerywnikami) za n.ylepszy dowcip tygo­

dnia - nagroda! 

WIELKA PROMOCJA 
1 

JUŻ OD 32250 ZŁ 
ASrRA CLASSIC NA CAŁE ŻYCIE. 

www,opcl.conLpł OPELB 

TOP AUTO - Autoryzowany Dealer OPLA 

15-641 Białystok 13, Krupniki 25, tel.: (0-85) 661-68-02,661-47-87 

15-448 Białystok, ul. Żabia 20, tel.: (0-85) 652-19-28,651-57-27 

07-400 Ostrołęka, ul. Warszawska 36, tel.: (0-29) 760-38-28, 760-41 -18 

wkrótce w Łomży przy ul. Zjazd 15 

rak. :'2~)4 
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II MISTRZOSTWA WOJEWÓDZTWA PODLASKIEGO W SPORCIE POŻARNICZVM ~ 

- Na miejsca! Gotowi! Start! ' - Nie udało mi si,ę .. Z dr~biną ~;łl ~ 

Poszli! 
, stem do tyłu - moWl zaWledziOl 

Dwie drabiny, a na nich dwaj stra- -. Ale .mam nadzieję, że lepiej PlO K I 
żacy pną się błyskawicznie na 12 dzle mI na torze. 

metrów, czyli wysokość trzeciego Zanim został . strażakiem, upr<ł1\ 

, Piękn 
piętra. 

biegi: 110 i 400 metrów przez pl 

- Krzysiek! Ciągnij! 
w białostockim "Podlasiu". S -Ja 

- Mocno! Mocno! - zagrzewa- kość ma niejako we krwi. 

ją z dołu koledzy. 
- To nawyk. Z reguły na zaw0dar:.-: 1. C: 

Wszystkie głowy do góry. 
tylko ja widzę swoje błędy. Ale ~/ko d a te 

- Ludzie! Gdzie mój kask?! _ sze wyciągam z. nich wnioski. l.! ~~ 

rozlega się czr.jeś rozpaczliwe zawód polega przede wszystkim i =~, 

wołanie. 
odpowiedzialności. Muszę ~i ~Ill' E 

- Chłopie! Spokojnie, bo nie dzieć, co majaki skutek - mÓ1\i QlIJ 

utrzymasz z tych nerwów drabiny, a Łomżyńskie zmagania traktuje jaj ŁOMtA , UL. SPOI 

co dopiero dałe-i! _ odpoWl'ada sprawdzian przed Częstocho~ ŁOMtA, UL. KOP 

J 
• • •• ŁOMtA,UL.WYS2 

ktoś. 
gdZIe będZIe bronił ffilStrzowski~ TEUFAX.(086) 21! 

A tu już po pierwszych emocjach. 

Przed zawodnikami jeszcze jedna 

kolejka "hakówki", a potem także 

podwójna "l OO-metrówka" , czyli 

pożarniczy tor przeszkód. 

tytułu ZAMBR6w, UL. E 

• CIECHANOWIEC 

Strażacką rywałizację z drabiną d KOLNO ,UL.WOJ 

serwuią kibice w różnym wie' HURTOWNIA MATEF 
J , ŁOMżA, UL. SPO~ 

Wśród nich IV-kłasista Karol ŻU"RABAT DOTYCZY 

. . k l V kł' K d,~~D~O~3~O~~~ I Jego o ega, - aslSta oora 

linowski. Tata Karola jest straż 

Na placu ćwiczeń przed Komen­

dą Miejską Państwowej Straży Po­

żarnej w Łomży zmagają się l O-oso­ Strażak na torze kiem. Czy zawód przejdzie z ojcal 

syna? 
NoWo 

"I 
bowe reprezentacje 14 komend. Trwają II 

Mistrzostwa Województwa Podlaskiego w 

Sporcie Pożarniczym. 

- To przede wszystkim zdrowa rywali­

zacja, ale także sprawdzian umiejętności i 

pewnych nawyków, od których zależy po­

wodzenie akcji ratowniczej. Chodzi zaró­

wnO' o bezpieczeństwo własne, jak i ludzi 

oczekujących pomocy - mówi młodszy 

brygadier Andrzej UścinoWicz, rzecznik 

prasowy komendanta wojewódzkiego Pań­

stwowej Straży Pożarnej w Białymstoku. 

- Celem zawodów jest również wyłonie­

nie reprezentantów Podlaskiego na stra­

żackie mistrzostwa Polski, które w dniach 

7-8 lipca odbędą się w Częstochowie. 

Faworytem jest aspirant sztabowy Grze­

gorz Tyszuk z białostockiej Komendy 

Miejskiej: w krajowej czołówce od 1983 ro­

ku! Od trzech lat mistrz kraju w dwuboju 

pożarniczym, czyli "hakówce" i "I OO-me­

trówce". Wielokrotnie reprezentował Pol­

skę na strażackich zmaganiach za granicą, 

między innymi w Danii, Niemczech, Au­

strii , Rosji, Litwie, Łotwie, Białorusi, Buł-

MOTOR lADA 

garii, Czechach, Słowacji, Węgrzech, a na­

wet w Tatarstanie. 

- Zawody to sprawdzian samego siebie. 

Tak jak w prawdziwej akcji. Musisz mieć 

odruch: jeśli tu jest twoja noga, tam musi 

być twoja ręka. Nawet najmniejszy błąd 

może kosztować czr.jeś życie; twoje też -

opowiada. 

Grzegorz Tyszuk strażakiem jest 21 lat. 

Nigdy nie żałował tej decyzji. 

Do faworytów zalicza się także młodszy 

kapitan Andrzej Sawicki z tej samej ko­

mendy: rekordzista Polski w "hakówce" z 

wynikiem wciąż nie pobitym od 1990 roku! 

Ustanowił go podczas międzynarodowych 

strażackich zawodów w węgierskim Szar­

vas. 

- Zdaję sobie sprawę, że startują coraz 

młodsi, ale jeszcze nie zamierzam się pod­

dać - stwierdza żartobliwie. 

Na starcie także obecny mistrz Polski w 

"lOO-metrówce": starszy aspirant Euge­

niusz Sieliwoniuk z Komendy Powiatowej 

PSP w Bielsku Podlaskim. 

WYŁĄCZONA RZEKA 

Na VII Ogólnopolski Zlot Motorowerów i Motocykli 

zjechali do Romanówki koło. Siemiatycz miłośnicy dwuśla­

dów z calego kraju. 

O wył,!czeniu z wędkowania 

Nanvi od 'promil w Niwkowie 

do promu w Krzewie (obie 

sr.rony) w sobotę, 8 lipca, infor­

muj'! wędk31rzy Zarz,!d Okręgu 

i Klub Spinningowy ,,9" Łomża. 

Zmierzyli się w wielu konkurencjach: najwolniejszej 

jazdy, sprawności kierowania, znajomości kodeksu drogo­

wego oraz w slalomie równoległym. 

Organizatorzy Zlotu: Miejski Ośrodek Sportu i Re­

kreacji w Siemiatyczach, l'\Tadbużański Klub Motorowy, ty­

godnik "Motor" i miesięcznik "Świat Motocykli", przygo­

towali szer~g dodatkowych atrakcji: wycieczkę do Drohi­

czyna, paradę motorowerów i motocykli, zabawy i konkur­

sy, pokazy kick-boxingu i sztucznych ogni, wspólne węd­

kowanie, ogniska, grille. 

Motońada służyła nie tylko towarzyskim spotkaniom 

motocyklistów z różnych rejonów, ale także odrodzeni1,l i 

popułaryzacji turystyki motorowej, poszerzaniu wiedzy 

krajoznawczej, a przede wszystkim promocji pięknego 

nadbużańskiego Podlasia, a w tym Siemiatycz. (m) 

!i KONTAKIY 

W uzupełnieniu podzięko­

,wania sponsorom ,Zawodów 

Okręgowych dla Dzieci i Mło­

dzieży o Puchar Tygodnika 

"Kontakty", zamieszczonego w 

poprzednim numerze, sklada­

my je takZe posłowi Marianowi 

jaszewskiemu, Piekarni "Piek­

pol" i Miejskiemu Przedsiębior­

stwu Komunikacj i w Łomży 

oraz Inspektoratowi PZU na 

Życie SA w Białymstoku. 

- Jel1zcze nie wiem - odpowial 

chłopiec. - Z jednej strony chciałbym, luje duży wybór 

przecież strażak ratuje ludzi. - Ale z dn gre. 

giej to bardzo niebezpieczne, kiedy trzet tar 

iść w ogień. Zresztą, strażaka nie tylko pn Z a 
pożarze może spotkać nieszczęście . 

- Ale bez strażaków nie ma życia! . 

podsumowuje Konrad. 

Obaj, oczywiście, nieraz wchodzili , 

drabinie. Ale tak wysoko, jak dzisiaj za\\1 

dnicy, nigdy! "To jest sztuka!", stwierdZ1J Łomża 

z uznaniem. ,pokojna 11 
Pierwsza sensacja po pierwszej kolejn 218-03-

mistrz Grzegorz Tyszuk przegrywa z PID ' 

łem Modzelewskim z komendy grajel04-69-62 

skiej! Sport to sport! 

Tymczasem w przerwie zmagań tQIIFORM 
~ię rozmowy na równie aktualny i pasjom ) 

Jący temat. . 

- Co tam gadać! Nawet gdyby pilkę ll""""----

czuł, to nie miał szans! Spółdzie 

- Człowieku! Widziałeś w meczu Łomży ) 

Francją, jak go wykopał'?! Do tego trzebkatorskic: 

mieć głowę, nie tylko nogi! I lat ij e d 

Za to już otarte strażackie kolana i r~ 

czekają na opatrunek. Na szczęście , ~ . 

groźnego, choć po deszczu bieżnia i "hPoSIa dar 

kówka" stają się śliskie . az p omi, 

Tymczasem zbliżają się kolejne wie]J3 

emocje: ,,1 OO-metrówka" z przeszkodanzain tere 

Ściana, potem chwytasz dwa zwinięte ~1. Mickie 

że, wbiegasz na "kładkę", rozwijasz, b 

czysz... ----

- Do startu przygotuje się zawodniJ; 

numerem ... - pada zapowiedź. 

Poszli! 
- Jarek! Teraz! 

- Grzesiek! Spokojnie! Trzymaj! 

Przed zawodnikami i kibicami 

dzień strażackich zmagań na 

stadionie: sztafeta 4 x 100 metrów i 

400 oraz sprawdzian umiejętności 

wych. 
- Ale mają zryw! 

I to najkrótsza ocena. 



--...... ® al TERRAZYT ® 
~OKNA·DRZ\VI 
" Piękno godne zaufania 

_ Jakość, Trwałość, SolidIlOŚć­
Inni nie będziemy!!! 

~9W#1 
na stolarkę PCV i AL na zamówienie* 

mó~ ~apraszamy 
j~ ŁOM:tA . UL. SPOKOJNA 210 ;TEL. (086) 218-65-65 FAX. (086)218-00-55 

ŁOM:tA , UL. KOPERNIKA 21;TEUFAX(086) 216-45-26, TEL. 0604 221092 
ŁOM:tA , UL.WYSZYNSKIEGO 2 paw. 7;TEL.0601 152027; 

TEUFAX.(086) 219-83-65 
ZAMBRÓW, UL. BIAŁOSTOCKA 2 ; TEL./FAX. (086) 271 -86-26 
CIECHANOWIEC , UL.DWORSKA 34; TEL./FAX. (086) 2772-211 

d KOLNO ,UL.WOJSKA POLSKIEGO 19; TEL./FAX (086) 278-10-08 
• l HURTOWNIA MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH 

~e, ŁOM:tA, UL. SPOKOJNA (wejście od ul. Piłsudskiego) TEL./FAX (086) 219-08-77 

Z\lJr RABAT DOTYCZY STOLARKI PCV-AL I OKIEN TYPOWYCH ZAMÓWIONEJ 
DO 30 CZERWCA Z TERMINEM REALIZACJI DO 31 LIPCA 

STACJA 
KONTROLI 
POJAZDÓW 
W Jedwabnem 

została 
przeniesiona na 
ul. Kościuszki 38 

t-.~~\ 
"c:,t! .... , 

t-.~~r ,,~, . 
t! "c:,1..'r .... , 
t-.~~r t-.~" t! "c:,t! .... , 
t-.~~r t-.~' . 

t! ~~c:,t! 
1..~~ 

rak. 5122-0 

Nowo otwarta hurtownia 

"KOMAX" 

PPH •• DOMBOD" S.c. 
HURTOWNIA MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH 
Łomżo, AL Piłsudskiego 121 

luje duży wybór glazury, terakoty (polska, hiszpańska) 
z <in gresy, plytki elewacyjne, 

tanie plytki do dojowni 

Zapraszamy 

KOMAX 

Spokojna 

"'F ~ 
~ PKS 
-{;l 

;:s 
~ . 
c:: 

Łomża 

leI. (0-86) 218-64-63 

OKNAPCV 
i OKNA DACHOWE VELLUX 

BRAMY GARAZOWE różnego ~pu 
STYROPIAN, KLEJE, 

PAPY, LEPIKI ,pokojna 190A GA5-POL 

k:li;. 218-03-78 
graj~04-69-62-33 

Fak. 4880-0 

i inne materialy budowlane, 
Zapraszamy w godz. 7.00-17.00 

sobola 7.00-13.00 

fak. 4159'00 

piłkę 
Spółdzielnia Budownictwa Mieszkaniowego ,J edność" 

meczu Łomży rozpoczyn a budowę osiedla mieszkaniowego typu 
tnebkatorskiego w Łomży - 30% wkład własny, 70% kredyt na 
ir~ lat ije dnego segm entu mieszkań własnościowych_ 

~P'U'" ~ 
i "lfosia d a m y wolne mieszkania lokatorskie w Nowogrodzie 

az p omieszczenie usługowe i garaże w Łomży_ 
wielló 

te resowa n ych zapraszamy do Spółdzielni: Łomża, 

Zwiiasz,~;' Mickiewicza 12, te L (0-86) 218-54-05. 
F-5235-oo 

GLAZURA 
,.ERAKO,.A 

Wybierasz się do 
NOWEGO JORKU 
do pracy? 
Będziesz pracować: 
na budowie, przy rozbiórkach 
lub usuwaniu azbestu? 
Jeśli ulegniesz WYPADKOWI możemy w Twoim imieniu 
wnieść sprawę sądową i masz szansę dołączyć do licznej grupy 
naszych polskich klientów, dla których wywalczyliśmy: 

ODSZKODOWANIE 

PRZEKRACZAJ~CE 
MILION DOLAROW 

• KIM JESTEŚMY? 
Prestiżową amerykańską kancelarią adwokacką w centrum 
Nowego Jorku- Specjalizujemy się w sprawach, w których 
robotnik występuje do sądu o odszkodowanie za wypadek 
przy pracy 

• SKĄD NASZE ZAINTERESOWANIE ŁOMŻĄ? 
Wśród naszych klientów (zarówno byłych, jak i obecnych) 
mamy wielu Łomżyniaków i bardzo dobrze się nam razem 
pracuje 

• W JAKI SPOSÓB OPŁACISZ NASZE HONORARIUM? 
Honorarium zapłacisz dopiero z odszkodowania 
Wysokość honorarium jest ściśle określona prawem 

Nie musisz mieć zielonej karty, 
by wnieść i wygrać sprawę 

Dzwoń po bezpłatną (212) 685 2023 
konsultację w języku polskim: -

Nasz adres na Manhattanie: 475 Park Avenue South 
New York, NY 10016 
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Laskowiec Stary 4, 18-300 Zambrów. tel./fax (0-86) 271-65-99 

Nasi przedstawiciele: BIAŁYSTOK, Ul. Św. ROCHA 14A/33, TEl. (0-85) 744-63-41 • BIAŁYSTOK, 

UL. SIENKIEWICZA 46 LOK. 26, TEl. (0-85) 743-51 -97 • BIAŁYSTOK, UL. SIENKIEWICZA l / l , 

TEl. (0-85) 732-87-89 • BIAŁYSTOK, Ul. WIADUKT 8, TEL. (0-85) 663-10-B3 ' BIAŁYSTOK, 

UL. PROWIANTOWA 19, Tą (0-85) 868-1B-14 • WYSOKIE MAZOWIECKIE, UL. TUWIMA S, 

TEl. (0-86) 275-30-72 • ŁOMZA , UL. AL. LEGIONÓW 42, TEL. (0-B6) 218-93-63 • BIELSK PODLASKI 

UL. WYSlYNSKIEGO 8, TEL. (0-85) 730-30-32 • GRAJEWO, UL. WOJSKA POLSKIEGO 25, 

TEl. (0-86) 272-43-51 • OSTROŁĘKA, UL. GENERAŁA SIKORSKIEGO 35, TEL. (0-29) 760-80-18 

SPECJALISTYCZNE CENTRUM MEDYCZNO·REHABILITACYJNE 

ESKULAP 
18-400 Łomża, al. Piłsudskiego 82 

teL/fax (0-86) 215-27-40 

czynne: poniedziałek-piątek w godz. 7.00-18.00 

• badania profilaktyczne 
pracowników 

• badania kierowców 
i kandydatów na kierowców 

• lekarze specjali§ci 
• zwolnienja lekarskie, recepty 

refundowane 
• kontraktowe usługi 

stomatologiczne 
• punkcje stawów, iniekcje 
okołostawowe i dostawowe 

• EKG, spirometria, RR, badanie 
słuchu 

• szczepienia ochronne 
• injekcje, również w domu 

pacjenta 

• nowo uruchomiona pracownia 
rentgenowska - zdjęcia 

kłatki piersiowej, układu 
kostno-stawowego, inne 

• opis zdjęć na życzenie pacjenta 
• pracownia czynna 7,00-17.00 
• badania laboratoryjne krwi 

hematologiczne, biochemiczne, 
hormonalne tarczycy, płciowe 

• pobieranie materiału także w 
domu chorego 

• badania moczu, kału 
• możliwo§ć rejestracji 

telefonicznej 

Plannja f1tl 
ORYGINALNE SZWEDZKIE 

BLACHODACHÓWKI 
115090011 

Łomża P.H.U. DO MAX 
Al. Legionów 120 

tel.lfax (0-86) 219 90 40 

Dynamika Nowe silniki: 1.5 I I 1,8 I. 

Komfort Najcichszy w swojej klasie . Wiodący w klasie promień sk rętu 

Bezpieczeństwo ABS. ESO i BA , 2 lub 4 poduszki powietrzne 

GRATIS! 

AC OC NW 
TYLKO DO KOŃCA 15.07.2000 r. 

CALKIEM NOWA A LM 

O KLASĘ WYŻE.1. 

liczba aut ograniczona 

HOMOLOGACJA MINISTRA TRANSPORTU 

JAKO CIĘŻARÓWKA 

NAJWIĘKSZY WYBÓR 

NAJWIĘKSZY SALON 

/I OOM i REMON 
A"'CESSŁornża Al. Piłsudskieg 5 
~ tel_ 21 9-84-3 

• FARBY, CHEMIA BUDOWLANA 

• ARMATURA SANITARNA 

• ZLEWOZMYWAKI 

• SYSTEMY DOClEPLEŃ 
• GLAZURA, TERAKOTA 

~~~~03~~ 

ZAPRAWA KLEJOWA CERESIT CM 11 -19,99 zł 
PIANKA MONTAŻOWA -10,99 zł 
BOAZERIA PCV BIAŁA UNIWERSALNA -12,99 
SIDING PODWÓJNIE ŁAMANY BIAŁY -13,99 
GOLBAND 30 KG - 21,50 zł 

Sprzedaż hurto'Wa i detaliczna 

ZAPRASZAMY 

Poniedziałek-piątek 8.00-17.00 

soboty 8.00-13.00 



krętu 

MEDYCYNA 
PRYWATNY GABINET USG, Al. 
piłsudskiego 6, Łomża, czynny: 
14.lI~18 .00 . Specjaliści radiolo­
dzy: lek. med. Grażyna Nierodzm­
ska, wtorek, środa, tel. 0604-437-
-lI86; Dr. n.med. Wiesław Wen der­
lich, poniedziałek, czwartek, piąr-
tek, teJ. 0604-43-60-76. 

k.z.o fak. 
ZDJĘCIA RTG ZĘBÓW i zatok 
PANfOMOGRAFIA, Al . PiJsud­
skiego 6, Łom7.<l, godz. 13.00-
-17.00. 

k.z.-o fak. 
SPECJALISTA GINEKOLOG 
Lech Kostewicz, Ostrołęka, łęczysk 
54a, (029) 764-50-64. PrZY.jęcia co-
dziennie - godzina do uzgodnie­
nia Leczenie bezbolesne (narko-

II LMI za) . fak.4497-o 

J. USG SPECJALISTA RADIOLOG 
Ryszard Wagner, Łomża, Aleja Le­
gionów 94. Tarczyca, brzuch, pro­
stata, piersi, narządy rodne. (086) 

IsS 218-88-98; 0602-584-466 RTG ZĘ­
=-1 BÓW. 
~' . fak. 4586-0 

I
ran MASAZ LECZNICZY, jesionowski, 

.~~ 060281 1 217; 218-83-30. 
go dul." ~ak . 5160-0 
- MEDYCYNA 1YBETANSKA - le-

karze leczą skutecznie ziolami z 
Tybetu ' zaprasza na bezpłatne wi­
zyty. 08 lipiec, od 9.00-12.00, Łom­
ża, ul. Fabryczna 9a, tel. 2160-171. 

_ fak. 5184-00 
-. BARBARA DOMYSŁAWSKA -

--.., psychiatra: zaburzenia lękowo-

-depresY.ine, choroby psychiczne, 
I,~\, ~ Al. Piłsudskiego 6/ 1, piątki od 
f'J~ '(J~ 15.30, tel. (085) 6542-584. 

ł ,S', f-5383-0 
---....:.,. MOTORYZACJA 

SPRZEDAM FIATA 126p (1993), 
tel. 278-55-12. 

fak . 5080-00 
SPRZEDAM 126p (1999), tel. 216-
-68-61. 

f-4897-oo 
KOMBAJNY, PRASY, beczkowozy, 
Inne, tel. 2183-157. 

f-2059-oo 
BMW 325i (1988) czarny metalik, 
dużo dodatk6w, 0606-55-96-91. 

f-5266 

AUDI 801.8 (1989), alfełgi, centr. 
zamek, srebrny metalik, 219-89-44. 

f-5267 
FIAT 126p (2992), Łomża 219-84-
-65. 

f-5274 
FIAT 125p (1983) 600 zł, (086) 
2188-545. 

f-5275 
SPRZEDAM OPEL Calibra 2.0 
(1991), tel. 278-64-26. 

f-5278 
SKODA FELICJA (1999r); 0-602-
-512-478 

5290 
NISSAN SUNNY 1.3 (1986r); 218-
-41-48 

5308 
PILNIE SPRZEDAM TICO 
(1998); 218-21-81 

5309 
VOLKSWAGEN POLO Cuper 
Fox, szary metalik, gaz, szyber­
dach, multilok (1988). pilnie 
sprzedam, 0602 353 596. 

f-5311 
SPRZEDAM POLONEZA 1,5 
(1990 rok.pr.) 217-09-22. 

f-5317 
CINQUECENTO (1996), 216-51-
-00; 0606 870 939 

f-5318 
SPRZEDAM POLONEZ 1,5 
(1990), 1000 zł , tel. 218-51-03. 

f-5326 
SPRZEDAM SEAT Cordoba 
(1995), serwisowany, bezwypadk0-
wy, 606 129 638 

f-5327 
VW PASSAT (1989) 1.6 TD, (086) 
2189-267. 

f-5335 
ELEGANT (1994). 0604 314 048. 

f-5338 
FIAT 126p (1991), 3 tys. 216-30-
-22. 

f-5345 
OPEL OMEGA Combi 2 L (1998) 
zamienię na tańszy, 0605 323 501, 
(086) 2188-919. 

f-5348-0 
AUDI 80 2.0, 107 ·tys. km (1993 
rok), stan idealny, 219-88-85. 

f-5354 

iego 5 
3 - 8 4 -3 

Wszystkim, kt6rzy okn~li n~1lI wiele 
serdecznośc i , pomocy i wsparci~ .. 

~ 
1,99 zł 
1,99 zł 
~,99 
1,99 
1,50 zł 

CENY BR· 

or"z uczestniczyli w u roczysf.Ości pogl'Zebowej 
• N<ljdroższego N"m 
SP. ZDZISŁAWA ROGALSKIEGO 

senleczn ie podziękow;ll1i" 

skła d ~ żon a Z synem 

Skł"d"my nasze n<ljszczersze wyr"zy wsp6lcZltci" 
z powodu śmierci 

OJCA 
koledze Stefanowi KRUTECZENKO 

i całejJego Rodzinie 

Członkowie i Zarząd Oddzialu Łomża Miasto 
z Polskiego Związku Hodowc6w 

Golębi Pocztowych 
fak. 5280 

OPEL ASTRA Combi 1,7 D 
_(1993), 216-39-36. 

f-5358 
WARTBURG 1.3 (1990/91), tel. 
(086) 278-32-95, kom. 0605 93-48-
-29. 

f-5360 
SPRZEDAM FIAT 126p (rok pr. 
IX-1 998). przebieg 4500 km, ko­
lor czerwony, garażowany, 2189-
-844. 

f-5365 
TOYOTA CARINA 1.6 (1993 r.). 
tel. 216-35-50. 

f-5371 
VW JETTA (1991), (086) 216-62-
-45. 

f-5402 
SPRZEDAM TANIO Fiat 126p 
(1985),0604084671. 

f-5408 
OPEL VEcrRA (1991 ) . (086) 
216-62-45. 

f-5402 
MERCEDES 123 D (1980) sprze­
dam, 218-24-71, po 18.00. 

f-5417 
OPEL VECTRA (1991) (1995), 
Astra (1993), Kadett (1991), Audi 
80 (1990). Nissan Primeroi (1994), 
0603-372-807. 

f-5411 
POLONEZ TRAK 1600 (1995r.) 
- pilnie, tel. (086) 278-23-65. 

f-5389. 
OPE-h-KADETT 1.4 (1991), (086) 
216-62-45. 

f-5402 . 
SEAT CORDOBA, 0604971 063. 

f-5390 
OPEL VECTRA 1,8 CDX (1994), 
(086) 216-62-45. 

f-5402 
MERCEDES 308 D (rok 1993), 
Honda CB 400, 0604 574 745. 

f-5398 
VW PASSAT (1990), (086) 216-62-
-45. 

f-4502 
SPRZEDAM FORD TRANSIT 2,5 
D (rok pr. 1990), 9-osobowy, 0604-
-967-030; (086) 219-85-05. 

f-5415-o 

AUDI 80 (1989),219-28-59. 
f-5422 

SPRZEDAM OPEL VEcrRA 2.0 
16 V (1990), 218-18-23 

f-5425 
SPRZEDAM MAZDĘ 323 do re­
montu i przyczepkę samochodo­
wą (086) 217-57-61. 

f-5426 
FIAT 126p (1983),217-59-19. 

f-5428 
VW GOLF 111,3 (1991), VW Golf 
III 1.8 (1993, 97), VW Golf III 2.0 
GTI (1992), Ford Escort combi 
1.8 D (1995).0601177547. 

f-543-
PEUGEOT 106 1.0 (1998); 0601 
177547. 

f-5431 
SPRZEDAM VECTRA 1.6 (1990), 
217-45-32. 

f-5442 
MOTOROWER SKUTER YAMA­
HA (086) 271-19-93, 2000 złotych. 

f-5441 
FIAT 126 (1991), stan dobry, 271-
.07-75 . 

f-5441 

SPRZEDAM 
KURKI 6-TYGODNIOWE, Ratowo 
Piotrowo 9, 217-62-96. 

f-5115-oo 
SPRZEDAM DOM, 216-51-21. 

F-4843-0o 

VlGAS - EKOLOGICZNE piece 
opalane drewnem, Łomża Party­
zant6w lI, tel. 216-61-62. 

f-4665-o 

MEBLE SKLEPOWE nowe i uży­
wane, urządzen ia chlodnicze, 
Ostrołęka, tel. (029) 760-40-61; 
0604-261-483. 

f-4928-0 

GLAZURA KRÓLEWSKA oferuje 
duży wyb6r glazury od 17 zł, tera­
koty od 19 zł, gresy, klinkier, wszel­
kie dodatki. Raty, dow6z, zamó­
wienia, zapraszamy Łomża, Al. Le­
gion6w 52 (obok Dworca PKS). 

fak.3771-o 

SPRZEDAM DZIAŁKĘ budowlaną 
15 ar6w, tel. 219-22-45. 

f-5066-00 

Wyr~zy głębokiego wsp6łczuci" 

Kol. MAŁGORZACIE KOTOWSKIEJ 
z powodu śmierci 

MATKI 

kol eż~ nki i koled zy 
ze Szkol Y Podstawowej tir 9 w Łt>mży 

Serdeczne wytazy wsp6łcwci" 
Panu ANDRZEJOWI OGRODNIK 

Prezesowi SBM ,Jedność" w Łomży 
z powodu śmierci 

TEŚCIA 
skJad<lj 'l placownicy 

KONTAKJ'V ~ 



SKLEP CERAM oferuje glazurę, 

terakotę hiszpańską, terakotę 

mrozoodporną "KORZILIUS" 
oraz okna PCV. Łomża, Dworcowa 
l, tel. 218-01-81, Suwałki Putry 4, 
tel. 667-64-68. 

fak.5079-o 

PLEXl, PCV, folie samoprzylepne, 
magnetyczne, plastikowe koloro-
we, osłony na balkony, Łomża 
Poznańska 156, tel. 2180-801 
(przy Stacji Paliw). 

fak.5128-0 

EKOLO<;;ICZNE PIECE c.o. opa­
lane drewnem, kotry olejowo-gazo­
we, sprzedaż-mon taż-serwis . "IN­
STAlrBUD", Legionów 120, (086) 
218-34-77. . 

fak.5220-0 

SPRZEDAM KOMBAJN Bizon, 
0602 716 988. 

f-5259 
SPRZEDAM IVECO-BUS (1992), 
49-12x2,5 tony ładowności, 216-
-96-12. 

f-5268 
SPRZEDAM ZABUDOWANIA 
wraz z ziemią w Kossakach, 2192-
-397. 

f-5261 
SPRZEDAM SNOPOWIĄZAŁKĘ 

WC-5 malo używaną, Mocarze 21, 
Mioduszewski, 217-86-21. 

f-5262. 
SPRZEDAM C-360 (1986),218-28-
-56, po 18.00. 

f-2834 
SPRZEDAM DZIAŁKĘ 1,2 ha 
uzbrojoną z domem w Zambro­
wie, w całości lub w dwóch czę­

ściach (087) 42-36-288. 
f-5264-0 

SPRZEDAM CIĄGNIK Zetor 70-
-lI, (086) 217-53-D0. 

f-5265 

IVr.AVVCJ EI.C. 

FIRMA HANDLOWA .MAWO" I.C. 

BYDGOSZCZ 
MATERIAłY BUDOWlAN! HAND!l1 DYSTRYBUCJA 

zatrudni na stanowisko 

PEŁNOMOCNIKA 

DS. HANDLOWYCH 
Oferujemy: 
- pracę w regionie Polski 

północno-wsc hod niej 
w biurze handlowym 
Łomża, . 

- uczestnictwo w dyna­
micznym rozwoju firmy, 

- motywujący system 
wynagrodzeń, 

- osobowy samochód 
służbowy, 

- szkolenia wdrożeniowe 
do pracy, praktyczne 
i teore~czne . 

Wymagamy: 
- dyspozycyjności , 

- samodzielności 

i kreatywności, 
- wykształcenie min. ś rednie , 

- energiczny, wiek do 35 lat, 
- prawo jazdy kat. B. 

Spotkanie odbędzie się 12.07.2000 r. 

w Biurze Handlowym, Łomża , 

ul. Wyszyńskiego 2, lok. 3, godz. 8.00 

~ KONTAf(fV 

DOM WOLNO STOJĄCY w Łom­
ży ul. Kreta 28, (029) 764-65-17. 

f-5273 
DRZEWO SEZONOWANE sprze­
dam nie drogo, 216-48-85. 

f-5272 
SPRZEDAM 2,03 ha ziemi ornej w 
Konarzycach, (086) 2185-607. 

f-5270 
KAMIENICA CENfRUM 
Ostrołęki, (022) 679-33-30. 

f-5276-0 
DOM PIĘTROWY w Malkini, 0604 
479391. 

'[-5279 
SPRZEDAM KlOSK spożywczo­

-przemysłowy 4m-6m z wyposaże-' 

niem, tel. (086)218-37-60 
5286 

DESKlJESIONOWE,4721-239 
5291 

SPRZEDAM (pilnie) M-5 - II p, 
(086) 2190-520. 

fak.5313 
SPRZEDAM M-3 IV piętro, 218-47-
-62, po 16.00. 

f-5319 
SPRZEDAM MIESZKANIE M-3, 
219-82-6l. 

f-5320 
DOM ul. Sikorskiego 314, 216-60-
-66. 

f-5323 
SPRZEDAM ŻUKA (1991), tel. 
219-90-24. 

f-5324 
LIKWIDACJA SKLEPU, wyprze­
daż tkanin PRATEX, tel. 216-D7-
-46; 219-84-33. 

f-5325 
DZIAŁKĘ BUDOWLANĄ, 0502-
-988-635. 

f-5330 
POLONEZ CARO 1.5 GLE 
(1993), I właściciel, zadbany, tel. 
216-66-29, po 16.00. 

f-5331 
SPRZEDAM 56 M2 Z GARAżEM, . 
STEMPLE BUDOWLANE, 2184-
-828, PO 18.00. 

F-5340 
M-4, II piętro, komfortowe wykoń­
czenie w nowym budownictwie, w 
centrum Łomży, 0603 069 316. 

f-5344 
SPRZEDAM ORKAN 2 i młockar­
nię, (086) 4738279. 

f-5346 
KOMBAJN NEW HOLAND, 216-
-23-07. 

f-5350 
SPRZEDAM BYŁĄ bazę SKR w Ro­
gienicach Wielkich, gm. Mały 

Płock, 218-46-73. 
f-5349. 

SPRZEDAM KANARKA z klatką 

100 zl, tel. (086) 216-65-69. 
f-5362 

JAMNIKl RODOWODOWE (086) 
218-88-43, wieczorem. 

f-5367 
DOM STAN surowy, 2189-108 Ko­
narzyce. 

f-5375-o 

Oferuje: 

MB 123 - 2.4 D (1978),0604250 
211. 

/ f-5380 
ODKURZACZ "Rainbow", 473-18-
-13. 

f-5880 
FIAT 126p, (1996 r.), 2169-321. 

f-5386-0 
SPRZEDAM IVECO - MAGIRUS 
80 - 13A (1989), plandeka, łado­
wność 3,7 t. 218-35-D7. 

f-5403-0 
SPRZEDAM GOSPODARSTWO 
ROLNE, pow. 11 ha, 217-54-24. 

f-5403-0 
SPRZEDAM DZIAŁKĘ budowla­
ną,215-D3-32. 

f-5405 
SPRZEDAM DOM os. Maria, Le­
szczynowa 10, 2157-602. 

f-5410 
ZABUDOWANIA Z DZIAŁKĄ, 

(086) 219-86-18. 
f-5418 

CC 704 (1994 r.) czerwony, Łom­
ża, 0606 422 182. 

f-5419 
OPEL VECTRA 1,6 GL (1992), 
218-67-18, po 18.00. 

f-5429 
DZIAŁKĘ BUDOWLANĄ, Sikor­
skiego 115, 710 mkw; 0604 461 
579. 

f-5432 
ŻUK BLASZAK (1985) tanio 
sprzedam, 218-45-D5 Łomża, po 
18.00. 

f-5434-0 
SPRZEDAM GARAż, 0606 231-
-655. 

f-5439 
Z POWODÓW OSOBISITCH 
sprzedam kiosk typu francuskiego 
z atrakCY.jną lokalizacją" tel. 218-
-86-25, po 18.00. 

fak.5443 

KUPIĘ 

AUTA POWYPADKOWE, zni­
szczone, 0604-846-202. 

Glob. 1320-0 . 
AUTOSKUP ROZBI1YCH, skoro­
dowanych,0601-617-279. 

Glob. 1320-0 
KUPIĘ TOPOLE, tel. 473-21-13. 

f-5030-0 
PAPIERÓWKĘ, LAS (086) 476-92-
-47; 271-81-D1. 

f-5321-o 
ROWERY - KUPIĘ KAżDE, 

Łomża ul. Bema, 0601-595-894. 
PILNE. 

f-5328 
KUPIĘ SIEDUSKO do 10 km od 
Łomży,0608-488-656 . 

f-5333 
KUPIĘ ZIEMIĘ do 2 ha w okolicy 
Łomży,21-86-656. 

f-5333 
FIRMA "MIUSZKlEWICZ" zakupi 
każdą ilość zlomu stalowego, me­
tali kolorowych po najwyższej ce­
nie, tel. (086) 218-25-D5. 

f-5369-o 

- ubrania robocze z tkanin polskich 

i dutlskich , 
- rękawice robocze, gumowe, 

- obuwie robocze, gumowe, 

- środki czystości. 

Łomża ul. Zielona 12, tel. 216-56-88 

Zapraszamy w godz. 8.00-16.00 
Sobota 8.00-12.00 

Stałym klientom oferujemy upust 

KUPIĘ DZIAŁKĘ rekreaC)1 
siedlisko w pobliżu Pisy, 06~POKOJE MIESi 
563. gabinet. Centi 

f·5l2165-663. 
KUPIĘ PUSTAKI śniado\\\. ~ ~ M H ~ 
spawarkę, 216-51-15.ML.UDE .. ~~ 

f-5~mie M-2, 2198-3~ 

LOKALE ' PRZEDAM MIl 
917. 

NIERUCHOMOŚCI "~ 
Łomża, Polowa 45 (086) 216& PRZEDAM Mll 
0604-227-658. Mieszkania, dO O lJI ... · 0604-7 
działki, lokale. 

fak. 4571 SPRZEDAM M-
MIESZKANIA - D~I88449. 
"WSCHODNIA" Białystok uJ. 
raska l, tel.(085)742-17-56 SPRZEDAM 36 

f.527";92-58. 
DO WYNAJĘCIA lokale hand!r.... 
biurowe w centrum Łomży, pO WYNAJĘC 
369 716. ' !twa, 218-42-61. 

f-46% 
,SPRZEDAM M-4, tel. 216-2PO WYNAJĘS 
po 18.00. - chodowy, hllrti 

f-482~wŁomży (086) 

SPRZEDAM DZIAŁKĘ budO1\! 
i mieszkanie pow. 60,58 m2,'K:uP1Ę MIESZ 
(086) 218-19-51. parterze lub I 

f-5065(41. 
WYNATMĘ LUB SPRZEDAM I 
gazyn 745 mkw, Łomża, 0601.~KAL 65 ml 
-641; (086) 216-78-70. llS!ugi) sprzeli 

fak. 50jplieszkanie (08 

SPRZEDAM BUDYNEK pod ~ 
lalność gospodarczą w Łomży,DFICYNA DO 
0604-985-499. 216-38-01. 

f-50)1 
MAGAZYN DO WYNAJĘCIAlAMlENIĘ 

Łomży, tel. 0604-985-459. 2188-532. 
f-507! 

DOM MIESZKALNY z poLOKAL 25 m 
rzchnią handlową i garaże[:ze, telefon, dl 
centrum Łomży, tel. (086) 211 
-97, po godz. 17.00. M-4 CENTRUJ 

fak.-49)! 
SPRZEDAM M-4 własnojciWYNAJMĘ' U l 
(60,5 m2) wyszykowane ul. Klwieczorem. 
ska (086) 218-49-49. 

f-4971PRZXJMĘ NA 
SPRZEDAM MIESZK.AJ."IlE 180. 
tel. 472-12-75. 

f-5147flPRZEDAM (i 

ZAMIENIĘ LOKATORSKIE ltie, 0602 528 
na M-2, tel. (086) 218-72-97. 

f-515fhSPRZEDAM 
SPRZEDAM M-4 (086) 218-6~0602 528331 

f-5197{ 
SPRZEDAM M -2 (38 m2) , 2lfOWIE ZAMl 

-27. tel. (086) 278 
f-52li 

SPRZEDAM M-3, tel. 218-37·9!oPEL ASCa 
[-5218242 664. 

,----------------
DO WYNAJĘCIA lokal użyt!SPRZEDAM. 
piwnica 120 m2 centrum nu 
- Wojska Polskiego l, teJ. {~MlESZKANII 
216-47-18. .m2 217-91-1 

f-52% • 

SZUKAM Ml 
SPRZEDAM w Ostrolęce pa~jęcia, 219-91 
handlowy 18x4,5 m z dzialką o 

wolnej powierzchni w bardzo WYNAJMĘ 
rym miejscu, 0502-055-437. .54 

. f-525, ' 

SPRZEDAM M-4, 11 p. 216-3W\ł-4 21 
po 18.00 218-83-28. . , 

f·526 

SPRZEDAM MIESZKANIE 40 
Długa l, 275-56-57. 

SPRZEDAM DOM na ~O. __ .. I 

ria w Łomży, 217-47-73 po 

STANCJA, 0602 692 678. 

DO WYNAJĘCIA 40 m2, 



MIESZKALNE, biuro, LOKALE,2180-897. 
Centrum, 2160-268, f-5407-<> 

f-5339 
2~PRZEDAM MIESZKANIE 60 m2, 
1~70 tyI.zł. 0604-75-85-97. 

o ~5341-<> 

4571O;PRZEDAM M-4, parter, Łomża, 
D~188449. 

f-5342-<> 
ul.o;PRZEDAM 36,6 m2, (086) 21S-

f.521';92-58. 
han~ ~5343 

; ,pO WYNAJĘCIA dom dla mai żeń­
!twa, 218-42-61. 

f-46% f-5347 
216-2i,DO WYNAJĘCIA warsztat samo­

. chodowy, hurtownia, mieszkanie 
f-4825,w Łomży (086) 472-06-76. 
budo~' f-5355 

m~ 'KuPIĘ MIESZKANIE 3S-50 m2 na 
parterze lub I piętro, tel. 216-77-

f-506' l. 
f-5357 

0601jLOKAL 65 m2 w Łomży (biuro, 
iJs!ugi) sprzedam, zamienię na 

50jplieszkanie (086) 2181-299. 
pod l ~5359 
Łomży,OFlCYNA DO WYNAJĘCIA (086) 

~16-38-01. 
f-5071 f-5363 

~AJĘC1AlAMIENIĘ M-5 na mniejsze, 
59. 218S-532. 

f-SOlI f-5366 
z poLOKAL 25 m do wynajęcia (zaple­

garaie[:ze, telefon, dom), 21S-94-85. 
086) 21& f-5370 

M-4 CENTRUM, 216-66-41. 
fak.-497! f-5372-<> 

. LOKAL, tel. 2169-321, 
ul. Klwieczorem. 

f-5373-<> 
f-491!PRZY]MĘ NA STANCJĘ, 21S-72-

~O. 
f-5382 

f-5147,5PRZEDAM OWCZARKI niemiec­
;.J""ru.c \ue, 0602 528 331. 

f-5388 
f-515IiSPRZEDAM PÓŁ BLIŹNIAKA 
218-68-0602528331 ' 
f-5197{ f-5388 

m2) , 2UoWIE ZAMRAżARKI sklepowe, 
tel. (086) 27S-23-65. 

f-52~ f-5389 
21S-37-9bpEL ASCONA 1.6 (1983) , 0604 

f-5218242664. 
f-5392. 

użyt!SPRZEDAM SKLEP, 0602 647 958. 
nu; . f-5396 

1, tel. (MIEsZKANIE DO wynajęcia 58 
f_52r2,217-91-15. 

f-5391 
MIESZKANIA do wyna­

ojęcia, 219-91-08; 0604 533187. 
'-___ f-5392 
WYNAJMĘ KAWALERKĘ, 218-41-

f_525):54, 
21 6-~ ~5404 

p. M-4, 2190-425 lub 2191 -390. 
f-526 f-5406-<> 

STANCJA UCZNIOM, STUDEN­
TOM, 2160-570. I 

f-5413 
NIEUMEBLOWANE M-4 do wy­
najęcia, 21S-13-38. 

f-5414 
DO WYNAJĘCIA mieszkanie, 217-
-61-53. 

f-5420 
GIEŁDA NIERUCHOMOŚCI 
Łomża, Legionów 54/ 2, (086) 
21S-93-98. 

f-5424-<> 
M-2 DO WYNAJĘCIA, (086) 21S­
-92-60. 

f-5427 
DOM W ŁOMŻY - sprzedam, 
216-95-55. 

f-5435 
SPRZEDAM LOKAL handlowy 26 
m2, Łomża, 0606 820 892. 

f-5436-<> 
SPRZEDAM MIESZKANIE w 
Łomży ul. Długa, 56 m2. 216-46-
-93. 

f-5437 
SPRZEDAM PILNIE M-4 w Bia­
łymstoku (085) 6613-918 po 
20.090 (086) 2169-340, po 16.00. 

f-5440-0-

USŁUGI 

"ŚWIĘTA ANNA" 
FIRMA KAMIENIARSKA 
Łomża, Poznańska 156 

teI. (086) 2 180801 fak. 512'}o 

USŁUGI KOPARKA .Ostrówek' 
wszelkiego rodzaju z samocho­
dem, Łomża, 216-33-34; kom. 
0601 942052. 

f-3294-<>0 

VIDEOFILMOWANIE, 2190-919. 
f-3339-<> 

KREDYlY GOTÓWKOWE bez 
poręczycieli, Łomża Al. Legionów 
54/ 4. tel. 219-04-45. 

lak. 4642-00 

STUDNIE (086) 218-59-91 ; 0606 
588530. 

fak.5281-<> 

VIDEOFILMOWANIE, 21S-09-55. 
f-4747-<> 

1V naprawa 218S-291, 0603-
-385-370. 

f-4802-<> 

Gminna Spółdzielnia "Samopomoc Chłopska" 
w Szumowie 

ogłasza prze targ ustny na sprzedaż nieruchomości : 

- budynek biurowo-handlowo-usługowy, piętrowy, podpiwniczony 
o wymiarach 19,30x10,40 m w centrum Szumowa. 

Cena wywoławcza - 200 tys. zl 
Przetarg odbędzie s i ę w dniu 20.07.2000 r. o godz. 10.00. 

fak. 5H I 

RENOWACJA MEBLI TAPICERO­
WANYCH,216-61-02. 

f-4833-<>0 

OCIEPLANIE BUDYNKÓW, do­
świadczenie (086) 219-14-53; 
0606-126-646. 

fak.476S-o 

WIERCENIE STUDNI (086) 21S­
-48-66; 0602-868-891. 

f-4716-<>o 

TYNKI, REMONTY, GLAZURA, 
47-42-447. 

f-4930-<>0 
OCIEPLANIE DOMÓW pianką 
krylaminową, Ma1kinia (029) 644-
-75-09. 

f-5015-<>0 
USA WYCIECZKI (089) 527-30-07; 
0602-313-371. 

F-5131-<> 

STUDIO TATTOO, 0502 036 339. 
f-5007-<> 

WYPOŻYCZALNIA NACZVŃ 215-
-75-36. 

f-5021-<> 
CZARNOZIEM, ŻWIR, piasek, 
uslugi koparką .OSTRÓWEK', 
2160-625; 0602 828 318. 

F-5073-<> 
UKŁADANIE KOSTKI BRUKO­
WEJ (086) 215-75-52; 0604-173-
-082. 

f-5035-<> 

FIRMA BUDOWLANA sprzeda 
mieszkanie dwupoziomowe 104 
mkw w centrum Łomży oraz lokal 
handlowy 86,5 mkw, teJ. (086) 
218-46-64. 

f-5240-<> 

PARAPElY, SCHODY, posadzki, 
elewacje z kamieni naturalnych, 
Łom7-'l, Poznańska 156, teJ. 2180-
-801. 

f-5129-<> 
NAPRAWA: pralki, urządzenia 
chłodnicze, 219-03-33. 

f-4425-<> 
SPRZEDAż żWIRu, piasku, czar­
noziemu. Usługi wywrotką (Ka-

maz) spychem, koparką i niskopo­
dwoziówką, teL 2191-492; kom. 
0602-17-52-61. 

f-4487-<>0 

REKLAMY ŚWIETLNE, prze­
strzenne, samochodowe, tabliczki, 
kompleksowa realizacja reklamy .. 
Łomża, poznańska 156, teJ. 2180-
-801. 

f-512S-o 

BUSEM OSOBOWYM - KRAJ, 
217-90-48. 

f-5144-<> 

WYNAJMĘ LUB SPRZEDAM lokal 
o pow. 314 m2, Al. Legionów, 
Łomża, teJ. 0604 15-20-65. 

f-5240-<> 

M\:}NlA RĘCZNA, Al . Legionów 
60c: pranie, czyszczenie tapicerki, 
dywanów, mycie silników i podwo-
zia, pastowanie, woskowanie , wy-
miana oleju (086) 2188-030. 

f-4766 

DOCIEPLANIE BUDYNKÓW -= 
remonty, 2182-425. 

f-5161-<>0 
NIEMCY - wolne miejsca (086) 
218S-269; 0604-377-743. 

f-5166-<> 
DOCIEPLANIE BUDYNKÓW, ele­
wacje. 0603 069 322. 

f-516S-oo 
CYKUNOWANIE, UKłADANIE, 
0604081 365. 

f-5204-<> 
MALOWANIE, SZPACHLOWA-
NIE, 21S-7S-30. 

f-5255 

KRYCIE DACHÓW, szpachlowa­
nie, malowanie, 0-502-812-164; 
216-63-56 po 20.00 

5285-<> 

OPRAWA PRAC, przepisywanie 
komputerowe , Ostrów; (029)644-
-08-05 

5289 
UKŁADANIE PODŁÓG, CYKU­
NOW~E, 218-45-51. 

f-5312 

~ plilCD 
Polska częłC ARllrican Inl8mational GrouD Inc. IAIGI L I F E 

AGENCJA 249 w Łom2y 

poszukuje kandydatów na agentów ubezpieczeniowych z terenu: 
Łomży, Zambrowa, Wys. Maz. , Ciechanowca , Szepietowa , Czyżewa , 

- Szumowa, Kolna, Stawisk, Jedwabnego, Grajewa , Szczuczyna, Rajgrodu, 
Miastkowa, Myszyńca i okolic 

WYMOGI: 

PROPONUJE 
na począte k sta le , gwarantowa ne wyn ag rodze nie 

przez o kres 6 miesięcy plus prowj~a 

• atrakcyj ność, duża komunikalywność, 

• wysoka mOlywacja do pracy. 
• sys lema lyczność, 

• wyksz\.a lcenie minimum średnie , 

• mile widziana Lice tl(,ja PUNU. 

Spotkanie informac)jne i rozmowy kwalifikaC}jne: 
. A.\1PLlCO AlG LIFE - Age ncja 2'19 

LO MZA, ul. Wojska Po lskiego 97, teJ. (0-86) 2 16-9'1-80 
12.07 .2000 r., godz . 17.00 

5449 

KONTAKlY ~ 



UKŁADANIE KOSTKI brukowej, 
tel. (086) 215-75-34. 

f-5351 
ŁOMŻA - HANNOWER, BRE­
MEN - sobota (086) 216-93-98, 
0603 534 666. 

f-5352 
PROFESJONALNE WYKOŃCZE­
NIA WNĘTRZ. Docieplanie, ele­
wacje, 216-92-63. 

. f-5361 
GLAZURA, PANELE, szpachlowa­
nie, tynki, 216-68-74. 

f-5376-0 
UKŁADANIE GLAZURY, szpa­
chlowanie, malowanie, 2190-750. 

f~5387 

ZABIORĘ PO samochód Laweta, 
0604971 063. 

f-5390 
NAPRAWA: pralki, urządzenia 

chlodnicze, 219-03-33. 
f-5401-o 

WXJAZDY Łomża - Hannover, 
(086) 216-53-15,0604574745. 

f-5394-0 
REMONTY, WYKAŃCZANIE ~ie­
szkań, 2169-493. 

f-5412 
GLAZURA, TAPETY, szpachlowa­
nie, malowanie, adaptacja podda­
szy, sufity podwieszane, 218-47-45, 
0604966727. 

, f-5433-0 
POPROWADZĘ KSIĘGĘ przycho­
dów i rozchodów, ZUS, WAT, 473-
-16-92. 

f-5438 

PYRAMI. 
Producent Hementów Budowlanych 

OFERUJE PUSTAKI 

SZALUNKOWE 
na lundamenly, murki oporowe, ogrodzenia 

KLASA: 8·15 TR 2 TR 1 

WYMIARY: 24x24x49 12x24x49 

CENA 1 szt.: 3,80 zł 2,30 zł . 

Z 8 pustaków wymurujesz 1 m' ściany. 

INFORMAC.JE UZYSKASZ: 

AL.. LEGIONÓW 1 43, 1 B-4C[] ŁOMŻA 

TEL. (C-BIS) 21 B-46- 64 

8·0. ~03; ~P'9~. TR2 ~ [.~ ró IOQW'~. go •.... n t,~ .. , .. 00 nfi\ 

AUTO-FORUM 
Łomża al. J. Pilsllclskiego 115 

tel. 219-04-41 

LUBLIN 3 
AVIA 60 i 75 

za złomowanie 
ŻUKA bonif"lkata 6100 zl 

OC - gratis, NW, AC - 2,4% 

PRACA 
CHAŁUPNICTWO (043) 823-28-
-72. 

f-4941-o 
ZATRUDNIĘ STOLARZA i toka­
rza w drewnie, 216-26-40, po 
19.00. 

f-5062-oo 
TECHNIKA FARMACJI (086) 
2190-970. 

f-5033-0 
HURTOWNIA WETERYNAR\]­
NA zatrudni techn. weterynarii w 
charakterze przedstawiciela regio­
nalnego z okolic Elku, Augustowa, 
Białegostoku. Wymagania: prawo 
jazdy, operatywność, wiek do 35 
lat (029) 760-54-11; 090 244 668. 

fak. 5257-o 
CHCESZ DOROBIĆ - ORIFLA­
ME, 217-59-27; 0606 641 643. 

f-5269-o 
jEŻEU MASZ Ferrari, willę i zara­
biasz ponad 2000 zl miesięcznie, 
to nie dzwoń, bo dla Ciebie pracy 
nie mamy, 0603 069 308. 

f-5032 
STUDENTKA IV roku Ekonomii 
szuka pracy, 2160-769. 

f-5271 

Łomża 

STUDENT POSZUKUJE PRACY, 
0502-988-635. 

f-5330 
ZATRUDNIĘ MŁODĄ niezamęż­

ną osobę z wyksztalceniem min. 
średnie i podstawową znajomością 
obsługi komputera lub po szkole 
pielęgniarskiej , 0604 737 723. 

f-5330 
FIRMA "MIUSZKIEWlCZ" za­
trudni doświadczonych spawaczy, 
tokarzy i frezerów, tel. (086} 218-
-25-05. 

f-5369-o 
NIE UCZĄCĄ MŁODĄ - zatrud­
nię Bar - Pisseria przy dw. PKS 
Łomża 

f-5381 
ZATRUDNIĘ MURARZY, 0606 
416991. 

f-5385-0 
ZATRUDNIĘ kierowcę-mechanika 

kat. D z przyczepami, wiek do 35 
lat, 0602 556 133. 

f-5395 
ZATRUDNIĘ OPIEKUNKĘ do 
2-letniej dziewczynki, 218-74-49. 

f-5421 

NAUKA 
LEKCJE GRY na perkusji; mgr 

Al. Legionów 54, pokÓj 12 
tel. 219 08 08, 

THERMOPLAST® ~". 

OKNA ~<Q~ 
DRZWI ANTYWŁAMANIOWE 

.5ca",e>c:: he> c:f Y nca rca~y 

groszo""a ~~~~ e 
;f,o\o .prs_s... __ -;r-'~"'''''''IIl ;.90 

CO~\ ~~',~€)il'J& '&I .. :@J? .;;-

NISKIE OPROCENTOWANIE KREDYTU!! 
- oprocentowanie kredytu od 6 ,7 0/0 do 8 ,9 % 

- okres kredytowania od 6 m-cy do 8 lat 

- możliwość wykupienia ubezpieczenia 
(AC O C NW) od 4% gratis Zie lona Karta 

- kredyt na samochody nowe i używane 

- pochodzenie pojazdu dowolne 
(salon, k o m is, g iełda s amochodowa itp.) . 

Np: 10.000 zł od 156,13 zł miesięcznie 
T~L 21 -55-951. 21 -81 -558 

18-400 Łomża Al. Legionów 54/9 

QGEALAN 
• . Systemy okienne 

4lUITI~ 
OKNA pcv ALUNlINIUNl 

Zakład Produkcyjny: 

tfj KONTAI<JY 
,. . 

18-421 Piątnica Górki Sypniewo 9 lel.llax (086) 219 1886 

OKNA DRZWI WITRYNY 

BRAMY GARAŻOWE HORMANN 

PARAPETY WEWNĘTRZNE I ZEWNĘTRZNE 

GWARANCJA TRANSPORT 

KRÓTKIE TERMINY REALIZACJI 

ATRAKCYJNE CENY 

PROFESJONALNY MONTAŻ 
Biura Handlowe: 

18-400 Łomża. Al. Legionów 1470 pok. 11 

lel./fax (086) 219 84 73 leI. (086) 219 84 74 

18·400 Łomża . ul. Bema 15 leWax (086) 218 28 53 

18·500 Kolno . ul. Wojska Polskiego 10 

leUfax (086) 278 46 06 fuk. 5296 

sztuki AM - Katowice, O~ 
217. 

f.~ 

POUCEALNE STUDIlIM 
czne Technik Architekt _ p 
towanie architektonicznie ~~ 
aia!ystok 6615-443; 0604276) 

f-4iJ! 

POUCEALNA SZKOŁA PRl 
WNIKÓW OCHRONY (uPll! 
nia szkoły publicznej) or~ 
nabór na kierunek: leQ 
ochrony fizycznej osób i tli 

(zaocznie, stacjonarnie); kllJl 
licencji I i 11 stopnia. Łomża, l 

dowskiej 5, 215-03-42 we~ 

0602-58-11-70. Zapisy cOdti, 
w godz. 9.00-13.00. Bialysto~ 
sola 11 A, (085) 742-12-30; 1 
-650-828. 

fak. 491 

NIEPUBLICZNE, POLICF.\ 
Studium rachunkowości w 14 
budynek Szkoły Podstawowej I 
ul. Polna 40a, 2160-615 lub 
-20-38. przY.jmuje kandyclalÓl 
nauki zawodu księgowego WI 
mie zaocznym. Nauka trwa dl 
ta i kończy się egzaminem I 
stwowym, uprawniającym dO I 
gowego prowadzenia ksiąg . 

chunkowych. 
fak.52! 

UCEUM OGÓLNOKSZTAl 
CE i Technikum Budowlane 
czorowe), ogłasza nab6r 
2000/ 2001, zgłoszenia: SP mi 
215-03-42, 0604 276 729. T)i 
na~ matura w 2 lata. 

f-538 
, NIEMIECKI - tłumacze nie Q 

mentów, nauka języka . TIw 
Przysięgly języka niemiecki 
2160-321. 

f·5J 
LEKCJE RYSUNKU i małan 

dypl. ASI' Kraków, 0604 301 21 
f-SI 

OBOZY jĘZVKOWE i wYP()( 
kowe; 219-93-91. 

f·~ 

ANGIELSKI, INTENSYWNY 
letni,216-93-91. 

INNE 

HOTEL "BARANOWSKI", ~ 
ca: Catering, konferencje, b~ 
ty, wesela, dancing, (086) 211 
-96. 

. fak.241~ 

DOM DREWNIANY do rozbK 

tel. (086) 217-55-80. 
f·5! 

DO WYNAJĘCIA lokal han& 
(58 m2) w Łomży, 216-38-28 
PR.Z\]MĘ OPIEKUNKĘ do I 

szej osoby, 218-68-30. 
f·SI 

SKLEP ODZIEŻOWY "ARKA'I 
dza niskie ceny, rabaty. Zapn 
my Al . Legionów 29 (napili 
dworca) . 

f·5! -
OGŁOSZENIA DROI 
"KONTAKTÓW" przez roi~ 
znajdują się w komputeroj 

banku Informacji Handla 
-Usługowej, tel. 957. ZadZ\ł 

sprawdź! 

• 
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